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Akcja pokongresowa m pełni 


Masowe wiece PPS na Dolnpm Śląsku 


Po odprawie aktywu  dołnoślą-, Działacze PPS postanowili wystąpić 4 


międzynarodową i drogę odbudowy 


skiego, która odbyła się przy udzia- inicjatywą zorganizowania w woj. 
le Sekretarza CKW PPS tow. Ówi-! 

ka w dn. 17 bm. wojewódzka, wro- | cji Demokratycznej, 

cławska organizacja PPS wstepu- 
je obecnie w okres dalszego, szer- 
szego popularyzowania uchwał kon- 
gresowych. Akcja ma charakter 
masowy i obejmuje wszystkich 
członków Partii, na terenie Dolne- 
go Śląska, 

W ramach tej akcji, w terminie 
Ś6 dn. 8 lutego br. odbędą się we 
wszystkich powiatach  wojewódz- 
twa wrociawskiego wiece masowe 
członków PPS, na Które przybędą 
delegaci wojewódzkiego komitetu 
z Sekretarzem Wojewódzkim tow. 
posłem mgr. Siemkiem na czele. 
W _ niektórych miejscowościach, 
Jak: Wrocław, Jelenia Góra, Wał- 
brzych i Legnica wiece odbędą się 
przy udziale delegatów CKW PPS. 

W. dniu 25 stycznia wiece. odbę: 
dą się we Wrocławiu i Legnicy. ` 

W dniu 31 stycznia: w  Brzegņů, 
Dzierżoniowie, Miliczu, Namysło- 
wie, Lubaniu, Olawie, Oleśnicy, Sy- 
cowie i Trzebnicy. 4 a i 

W dniu.1 lutegaż WPBYStrZYCY, 
Jeleniej Górze, ; Strzelnie, 
Wałbrzychu, Ząbkowicaółk i Zgo- 
rzelcu, 7 y 

W dniu 7 lutego: 
Górze Śląskiej, Kożuchowie, 
biniu i Środzie Sląskiej. 

W dniu 8 lutego: w Bolesławcu, į 
Jaworze, Lwówku, Szprotawie, Zło- | 
torii, Żeganiu i Żarach. 

Uchwały Kongresu Partii mają 
ogromną wagę, gdyż wytyczają one | 
linię polityczną Polskiej Partii So- | 
cjalistycznej. Dlatego też władze 
WK PPS Wrocław przywiązują du-| 
że znaczenie do jaknajszerszego | 
rozpowszechniania tych uchwał, ce- | 
iem wprowadzania ich w życie: 
przez masy członkowskie. 


Konferencja w Olsztynie 


W Olsztynie odbyłń się końfereneja | 
wojewódzkiego aktywu PPS, w której , 
wżięło udział około 300 działaczy z te: | 
tèu. Referat eprawozdawczy $ XXVII | 
Koggresu PPS wygłosił tów. r 
Świątkowski, referat zaś programov 
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w. Głogowie, | 
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— tgv wiceminister.. Kościóski. W „soc,aliści i komuniści, 
$ ` sę US 7 TREE: WAS BA Ee Tae j 
przeciwko dewaluacji, 
W dniu wczorajszym mastańil nienezekiwany 
politycznej we Francji, Na pósiedzeniu. Komiśij, finansowej parlamentu 


z” kolignieami <- przeciwka *praieltowi 
į rządu Schumana, | gc prowadzając tym samym * do 


tuchwalónej rezolncji zebrani solidary- 
zują się z uchwałami XXVII Kongresu. 
W związku, z wyśtąpieniatni imperiali- |- 
stów angloamerykańskich, atakującymi 
granice Polski, aktyw wojewódzki! 
stwierdza, że Ziemie Zachodnie są nie- 
rozerwalną częścią Polski oraz zape- 
wnią, że dołoży wszelkich wysiłków 
dla pełnego ich zagospodarowania. 


=o 


sccjaliści głosowali wraz., 
reformy finansowe 
obalenia projektu. 

Głównym punktem, 
stycznej, był wniosek 


4 wawa 


Dziś Seim rozpatrzy proiekt 
ustawy © obowiązku oszczędzania 


JES już donosiliśmy, dn. 28 stycznia o godz. 10 rano odbędzie się 
plenarne posiedzenie Sejmu Ustawodawczego. Porządek dzienny 
posiedzenia jest bardzo bogaty, zawiera bowiem 29 punktów. Pierw- 
szym punktem jest pierwsze czytanie rządowego projektu Ustawy 
o obowiązku społecznego oszczędzania. Należy się spodziewać, że 
w związku z tym punktem zabierze głos minister Skarbu, tow. Kon- 
stanty Dąbrowski. Po wypowiedzi ministra prawdopodobnie będą 
przemawiali przedstawiciele poszczególnych stronnictw. 


A x a 

Punktem drugim będzie pierwszej Przypuszczalnie plenum seimowe 
czytanie rządowego „projektu ustawy | będzie obradowało 2 dni i być może 
o ratyfikacji konstytucji Briatowej powrót polskiej delegacji rządowej z 
Organizacji Zdrowia. doc: 

W trzecim punkcie ggessęjodi pó aaeoa 
pierwsze czytanie pięciu: rządowych] R) ć ji 
pròjektów ustaw: o udzielaniu porę- Komisja Kuliury i Sztuki 
ki państwowej, o zmianie dekretu o 
podaiku obrotowym, 0 dodatkowych mie pod przewodnictwem tow posła 
kredytach do ubiegłych budżetów i|Reczka (PPS) Komisja Kultury i 
o rozciągnięciu ustawy 9 przepisach | Sztuki, 
porządkowych na drogach publicz- 
nych na cały obszar Śląska. — . 

Projekt ustawy o stopniu inżynie- 
ra będzie referowa! przedstawiciel 


ły się sprawozdania z prac podko- 
misji: 


a) do spraw „Filmu Polskiego“ — 


który wywołał niezade wolenie partii ; żocjali- 
o wolnym handlu zł tem i, walutami, 


į wania. 


CENTRALNY 


ORGAN 


K $ j WYDAW | 
PP SU. | IRADA NACZELNA 
j U PPS. 
AJÓW ŁĄCZCIE SIĘ! 
i WARSZAWA, CZWARTEK, 29 STYCZNIA 1948 R, (A) 


Cena numeru 3 złote: 


Zgodność poglądów na sytuację 


sztyńskim Towarzystwa Przyjaciół Grej 


na prawo 


fot Bac PRORIEZ > 
Rata x 


franka © 


zwrot w -sy!uacji 


„PARYŻ. (PAP). Na posiedzeniu Ko- 
misji Finansowej Zgromadzenią Naro, 
dowego rządowy  projękt reformy fii 
nansowej został odrzucony 17: głesa* 
mi przeciwko 15. 7 członków Komisji 
Finansowej wstrzymało się od. głoso- 

Projekt rządowy został odrzucony 
| głosami komunistów i socjalistów. Za 
j projektem głosowali członkowie MRP 
i radykali, a grupy prawicowe wstrzy 
mąły' się od "głosowania. ? 


I . + 
, Gabinet Schumana zagrożony? 


PARYŻ. (SAP), W łonie Amo Madak] 


f nia Narodowego wybuchła nieoczeki- 
| wanie silna opczycja przeciwko głów 
nej części rządowego programu dewa. 


Moskwy nastąpi- jeszcze-w-trakcie: luacyjnego. co grozi obaleniem gabi- 


retu Schumana: O godz., 19 zostało 
zwołane w pośpiechu nadzwyczajne 
posiedzenie gabinetu, które. ma po? 


W dniu 27 bm. obradowała w Sćj- | Wziąć odpowiednie decyzję w obliczu 


i qrożącego kryzysu. y 
Komisja finansowa Zgromadzenia 
Narodowego odrzuciłą ustawę, prze. 


Na porządku dziennym znajdowa-! widującą wolny hańdel złotem, cò by 


jio głównym filarem rządowego pro- 
gramu dewaluacyjnego. © > © 
Komuniści wraz z social'stami dy 


a 
vę 


Sif Stępuiący spośób. Projekt <zqdowy ð 


| powcdu, że obiera się on 


Z kongresu socjalistów włoskich 


Poseł bułgatski w Rzymie, tow. Bratanow (socjaldemokraia), wyda! przyjęcie dla zagranicznych dele- 
gatów na Kongres Włoskiej Partii- Socjalistycznej. Na zdjęciu widoczni i 
Egzekutywy Kom. Centr. S. F. 1: O.). Guy Mollet (sekr. gen. $. F. 1. O.). 
P. Nenni, J. Deutsch (słynny dowódca Schutzbundu i generał wojsk Republiki Hiszpańskiej, delegat 
austriacki), następnie grupa 4 dyplomatów. bułgarskich i iugosłowiańskich z tow. Bratanowem (obok 
Deutscha) na czele; następnić P. Togliatti (przywódca komunistów włoskich), Alvarez del Vayo (b. 
Min. Spraw Zagr. Republiki Hiszpańskiej, delegat socjalistów hiszpa tkich), h 
skiej Partii Socialistycznej), I. Hochjeld (PPS); ostatni 


od lewej: Boutbien (członek 
Neikow in. (delegat bułgarski), 


L. Basso (sekr. gen. Wło- 
jeden z towarzyszy bułgarskich. 


Projekt reformy walutowej we Francji 
odrzuconyj przez komisję finansową 


iwa na posiedzeniu Komisj! Finanso 


reformie +», finasowej, zepsuje. stosunk 

Francji;z,W Brytanią, spowoduje. far: 
{cia ¿między Francją a Międzynatpdo: 
wym Fuzduszem. Monetarnym,: Sacja* 


i 
$ 


i lisci odrzucili projekt również z tego 


ijstarzałych zasadach .l:beralizmu eko- 


n"micznego”* * . wie: „3 

W kołach politycznych zwraca. się 
uwagę na to, że Leon Blum zamieścił 
na łamach „Popużaire” artykuł a refor- 
mie walutowej. w którym m in. 0- 
świadczył: „Zcbaczymy znowu to, co! 
śmy widzieli w okresie powojennym. 


żył'nie tylko.na życiu gospodarczym, 
iecz również na 
kraju. 


życiu politycznym 
tv. 

;Duelos krytykuje projekt 
"rządowy “ > 


PARYŻ (PAP). W poniedziałek od- 
jbyło się posiedzenie, Zgromadzenia 
i Narodowego, „na którym premier 
iSchuman złożył sprawozdanie o re- 
¿formie walutowej, uchwalonej przez 
irząd, tj. o dewaluacji. franka i o 
przywróceniu wolnego handlu nie- 
którymi wałutami i złotem. 

y Zostrą krytyką zarządzeń waluto- 
„wych wystąpił. deputowany komuni- 
styczny — Miclos. Powiedział on, że 
decyzja rządu francuskiego jest na 
| rękę jedynie kapitalistom amery- 
;kańskim .i międzynarodowym speku- 
lantom. „Dewaluacja franka nie jest 
niczym innym, jak operacją finan- 
Sowa, wchodzącą w. zakres planu 


"Faj użdszddii swe SanoAbisky try naj | płsk'eg0; jest symbplem. serdeczĄo> 


„na. prze- | strojach państwowych, dzieliły na- 


Komisji Oświatowej pos. Bieńkow- 
ski. i 


sprawozdawca poseł Kubicki (SL); (portowa, na Zgromadzeniu Narodowym Marshalla. Frank związany został z 


; zien-| PB) do spraw plastyki — z 

Pozostałe orządku dzien plasty sprawo 
nego a a ravordanik an | wą (POR: pos, Kuzańska-Obrąçz~ 
SJA sejmowych o dekretach. Sprawo- : 
zdawcami będą przedstawiciele ko-] ©) do spraw muzyki i choreografii 
misji: Administracji,  Bezpieczes- | — sprawozdawca pos. Kaliszewski 
stwa. Komunikacyjnej, Planu Go- | (SD). À A 3 
spodarczego, Pracy i Opieki Spo-| Na posiedzeniu poza członkami 
łecznej, Prawniczej i Regulamino- | Komisji, obecni byli: minister Kul- 
wej, Przemysłowej; Skarbowo - Bud- | tury i Sztuki ob. Dybowski, wicemin. 
żetowej oraz Wyznaniowej i. Naro- tow. Kruczkowski oraz wicemin. Wi- 
dowościowej. i an: 


PDZ z 


Przemysł węglowy przekroczył 


plan w pierwszej polowie stycznia 


W okresie 15 dni stycznia 1948 r. bnickie — 1066 proc.. Katowickie — 
Polski Przemysi Węgłowy wydobył 104,8 proc., Zabrskie — 104,4 proc., 
2.430.205 ton węgla, wykonując tym Jaworznicko — Mikołowskie — 104,2 
samym 108 procent plant. proc. planu. 

Poszczególne Zjednoczenia prze- Pod ws3ględem wydajności dzien- 
kroczyły plan w następującej kolej- nej na robotnika pierwsze miejsce 
ności: Zjednoczenie Rudzkie — 111,5 zajęło Zjednoczenie Chorzowskie — 
proc. planu Bytomskie — 110,7 proc. | 1,353 kg. Przeciętne wydobycie dla 
Chorzowskie — 110.5 proc., Dąbrow- całego przemysłu węglowego wynio- 
skie — 109.8 proc., Gliwickie — 1085 sło 1,141 kg na górnika. Plan zała- 
proc, Dolnośląskie — 108,4 proc. Ry- dunku wykonano w 106,9 proe 


_286 głosami. „dolarem i będzie jego niewolnikiem 


Dlaczego taliści : Giełda paryska stała się jednym z 
pra, „ma 28 sowa joddziałów Wall Street“. 

Duclos zaznaczył, że wskutek de- 

PARYŻ (PAP). Korespondent agen- |waluacji cena wszystkich artykułów 

cji Reutera dowiaduje się. że socjali-iimportowanych do Francji wzrośnie. 

— z r m A 


odpowiada na apel Kongresu PPS 


Tow. Premier Cyrankiewicz 
jo wynikach rozmów w Moskwie 


W przemówieniu pożegnalnym wygłoszonym wczoraj 
przed odjazdem z Moskwy tow. Premier Cyrankiewicz 
oświadczył, że przeprowadzone rozmowy wykazały peł- 
ną zgodność poglądów obu rządów na sytuację między- 
narodową oraz na sposoby odbudowy gospodarczej kra- 
jów zniszczonych przez wojnę. Tow. Premier podkreślił, 
że zawarte urnowy są dalszym ogniwem w łańcuchu fak- 
tów utwierdzających przyjaży, polsko-radziecką. 

MOSKWA (PAP). We wtorek 0 
godz. 4 popołudniu wyjechała z Mo- stosunków między narodami, oprocz 
skwy do Warszawy polska delegacja tych widocznych, bieżących korzyści 
rządowa z premierem Cyrankiewi- jest te sprawa bezpieczeństwa na- 
czem na czełe. Np: szych narodów, które jest równocześ. 
| Na Dworcu Białoruskim, udekoro- nie bezpieczeństwem wszystkich na- 
|, wanym sztandarami polskimi i ra- rodów xz nami zaprzyjaźnionych i 
! dzieckimi, odjężdżających żegnali: wi wszystkich narodów miłujących po- 
jcepremier i minister spraw zegra- kój. 

nicznych Mołotow; wiceminister Wy-. Rozmowy przeprowadzone w Mo- 
szyński, ambasador ZSRR w Warsza skwie wykazały pełną zgodność po- 
wie Lebiediew, wiceminister Kruti- giądów naszych rządów na sytuację 
kow, generalicja oraz wyżsi urzędni- międzynarodową, pełną zgodność po- 
cy radzieckiego MSZ i ministerstwa glądów naszych rządów na drogi | 
handlu zagranicznego. sposoby odbudowy gospodarczej 
| Na dworcu obecni byli również: krajów zniszczonych wojną oraz na 
ambasador R. P. w Moskwie Nasz- sposoby pchnięcia tych krajów ną 
kowski i personel ambasady R. P drogi gospodarczego rozwoju z za- 
i oraz ambasadorowie i poslowie chowaniem przez nie ich suwerenne. 
państw obcych, akredytowani w Mo ści, Znalazło to swój dobitny. prak- 
,skwie, z dziekanem korpusu dyplo- tyczny wyraz w zawartych umowach 
|matycznego ambasadorem chińskim gospodarczych, mający * dla rozwo- 
! Fu Pin Czangiem na czele. jju Polski ogromne. historyczne zna- 
Premier Cyrankiewicz odebrał ra- czenie. Umowy te, to dalsze ogniwo 
' port dowódcy kompanii honorowej. faktów, o których mówi! wielki przy 
po czym orkiestra wykonała polski jaciei narodu polskiego Generalissi- 
ji radziecki hymn państwowy. mus Stalin, że będą one utwierdzać 
| Przed odjazdem pociągu . premier przyjażń między naszymi narodami— 
Cyrankiewicz wygłosił następujące faktów, z htórych podstawowym ł 
| przemówienie do mieszkańców Mo- naczelnym jest stanowisko Związku 
ge Radzieckiego wobec naszych granie 


„Ob d tele Mos 1 wyjeżdżam zachodnich, tylokrotnie manifestowa 
j ze śro ya dupa E pak: <= A wypowiedziach TORTY PE 
ihi wdzięczności za niezwykłe gościn- jaciela ministra Mołotowa. 
j ne 1- serdeczne -przyjęcie.. Wiemy, -_że.- „Podczas naszego pobytu w Mo- 
„ta serdeczność, z jaką byliśmy przyj "wie mogliśmy poza tym stwier- 
|mowani, jako przedstawiciele rządu dzić ogromne postępy na polu roz- 
woju, gospodarczego Związku Ra» 
ści, z jaką. społaczeństwa radzieckie dzietkiego, mogliśmy także stwier- 
odnosi się do swojego sojusznika | dzić potęgę . i poziom radzieckiej 
przyjacielą — narodu polskiego, W Sztuki i kultury oraz ogrom służby, 
mroki historii zapadają się rzeczy i jaka pełni dla narodów. 
sprawy, którę niegdyś, w innym okre| Wyjeżdżamy w pełni przekonania, 
się historycznym — przy -innych m- że wizyta nasza i jej rezultaty są 
dalszym wielkim krokiem na wspól- 
jsze narody. Doświadczenia natomiast nej naszym narodem drodze rozwoju 
| matori wysuwają wobec naszych na "gospodarczego, pogłębienia przyjaźni 
} 


rodów bezwrzlędny nakaz coraz ści- i wzmocnienia bezpieczeństwa na- 

ślejszej współpracy, coraz .głębszej szych narodów. 

przyjaźni. coraz szerszego wspflósia: | Pozdrawiamy was imieniem naro- 

łania politycznego i gospodarczego. |ou polskiego i imieniem mieszkań- 
Jest to sprawa nie tylko bieżących ców.jego stolicy — Warszawy! 

! doraźnych : korzyści. jakie normalnie! - Niech żyje weczna przyjaźń ną 


„fa mianowicie ruch dolarów będzie cią! plynąć mogą, z dobrych, sąsiedzkich szych narodów!“ 


-Stalin wydał obiad 
na cześć delegacji polskiej 


MOSKWA. (PAP), Jak podaje agencja TASS, 26 stycznia premier 
rządu ZSRR Stalin wydał obiad na Kremlu na cześć polskiej delegacji 
rządcwej, ` y Ę 
Na obiedzie obecni byli: Premier} 

Rządu Polskiego Cyrankiewicz, wice 


łotow, Żdanow, Berja, Maleńkow, Mi- 


premier Gomułka, minister. przemysłu |'kojan, Kaganow.cz, Wczniesieński, 
i handlu Minc, ambasador R. P. W|Bułganin, Wyszyński, marsz. Wasile- 
Moskwie Naszkowski, wiceminister| wski, Krulikow, Zorin, Semiczastnow, 


orzemysłu i handlu Grossfeld, min. 
pełnomocny Różański, członkowie de, 
'egacji polskiej oraz radcy ambasady 
nolskiej Zambrowicz.i Lipowski. handlowy ZSRR w Polsce Łoszakow 
Ze strony radzieckiej na. obiedziejoraz wyżsi urzędnicy radzieck ego 
"becni byli: .minister. spraw zagr. Mo- ministerstwa spraw zagranicznych. 


Socjaliści włoscy 
przeciw unii Bevina 


RZYM (SAP). Dziennik „Avanti“, miałby prawo powziąć decyzję tego 
organ włoskiej partii socjalistycznej, , rodzaju. 
komentując propozycje min. Bevina coj RZYM (PAP). Dnia 25 bm. wybra- 
do utworzenia „stanów zjednoczonych” į ni zostali w tajnym głosowaru człon- 
zach. Europy pisze, że Włochy nie po- kowie nowej Rady Naczelnej włoskiej 


ambasador ZSRR w Warszawie Lebie. 
diew, marszałek lotnictwa Wierszy- 
nin, admirał, Gołowko, przedstawiciel 


| winny obecnie zawierać żadnych pak- , partii gocjalistycznej. 


Czeska Partia Socjal - Demokratyczna. 


tów politycznych Rząd, który zawarł- l Nejwększą ilość głosów otrzymali 
by obecnie jakieś układy, bez porozu- , Cacciatore, Morandi, Basso i Nenni. 
mienia ze Zgromadzeniem Konstytu-, Do nowej Rady nie wszedł żaden so- 


cyjnym i nie uwzględniając opinii na- cjalista z prawicy. Nie przeszły kan- 


W odpowiedzi na apel XXVII Kongresu PPS, wystosowany do wszyst- ` redu, popełniłby zdradę. Tylko przy- dydatury Romity i Lombarda — zwo- 
kich partii socjalistycznych i komunistycznych, do Światowej Federacji Zw. szły parlament, wybrany przez naród lenników polityki anglo-amerykańsk.ej. 


Zawodowych i do wszystkich organizacji robotn'czych, Polska Partia Socja- 
listyczna otrzymała mastępujący list od Czeskiej Partii Socjal - Demokra- 
tycznej: ! > 

Drodzy Towarzysze! 

Otrzymaliśmy rezolucję XXVII Kongresu Waszej Parti; ; śpieszy- 
my Was zapewnić, że wysunięte przez Was żądania są całkowicie słusz- 
ne, Jest naszym zdecydowanym zamiarem ` kontynuować w przyszłości 
bliską współpracę z Wami i popierać wszystkie wysiłki zmierzające do 
aa ai zeza og skrót td któw w Europie. W szczególności 
przeciwstawimy się z wszystkich st i j ej ji 
NIRAES] y nę y: ja groźbie ewentualnej nowej agresji 

Zechciejcie przyjąć, Drodzy Towarzysze, maeże braterskie į socję- 

| listyczne pozdrowienie 
BLAŻEJ VILIM 
| KRATY Sekretarz Genereln: 


———wv 


Nowe propozycje radzieckie 


w sprawie mienia poniemieckiego 

LONDYN (PAP). Sekretariat Rady zycji nie zostały jeszcze oficjalnie 
i Ministrów Spraw Zagranicznych otrzy- ogłoszone, w kołach poinformowanych 
mał aówe propozycje radzieckie w twierdzą, że zostały one podyktowane 
eprawie 'podziału mienia poniemieckie- szczerą chęcią Związku Radzieckiego 


go w Austrii Propozycje te, jak eądzą., osiągnięcia porozumienia w eprawie , 


zostagią rozpatrzone w przyszłym ty-| aktywów poniemieckich w Austrii, 
Igodniu na ópecjalnym posiedzeniu za-| Na wtorek zwołane zostało specjal- 
etępców ministrów epraw zagranicz-| ne posiedzenie Rady Ministrów, na 
nych Wielkiej Czwórki. którym mają być rozpatrzone nowe 
| Jakkolwiek szczegóły tych propo- propozycje radzieckie. : 
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Warszawa, 28 stycznia 1948 r. 


kredyt przyjażni 


y RASA ogłosiła oficjalny komunikat o przebiegu rozmów polsko-ra- 
dzieckich w Moskwie. Komunikat dotyczy dwóch części rozmów: 
a) politycznej i b) gospodarczej. 

Jeżeli ghodzi © część polityczną, komunikat stwierdza 
zgodność poglądów“ obu rządów w ocenie obecnej sytuacji międzynaro- 
dowej. Nie mogło być inaczej, skoro zarówno Związek Radziecki, jak 
i Polska znajdują się w obczie pokoju i postępu. Podział świata na dwa 
obozy jest faktem dokonanym nie od dzisiaj. Linia tego podziału prze- 
biega jednak inaczej, aniżeli to wydaje sią obozowi wstecznictwa, który 
chcialby podzielić świat mechanicznie według położenia geograficznego. 
Linia podziału przebiega w sercach ludzkich. Z Jednej strony są miliony 
i setki milionów prostych ludzi, którzy chcą pokoju i postępu, z drugiej 
strony — garstka podżegaczy i imperialistów sieje niepokój. Są kraje, 
gdzie zarówno rząd, jak i społeczeństwo są zgodne w dążeniu do utrwa- 
lenia pokoju, są inne, w których społeczeństwa muszą walczyć przeciwko 
swoim rządom, dążącym de panowania nie tylko w swoim kraju, ale 
1 nad innymi krajami, Rządy radziecki I polski należą do pierwszej 
kategorii, do rządów pokojowych. Stąd wynika właśnie wspólna ocena 
sytuacji świata, 5 

Część komunikatu, dotycząca spraw gospodarczych, stwierdza prze- 
de wszystkim podpisanie umowy polsko-radzieckiej © wzajemnych do- 
stawach towarowych na okres lat 1948—1952 
P IĘCIOLETNIA umowa gospodarcza, będąca najpoważniejszą z na- 
, szych dotychczasowych umów, jest dla naezego systemu ekonomicz- 
nego wyjątkowo Korzystna, ponieważ zezwala na planowanie, oparte ną 
pewnych danych. Mioiiómy w tym roku trudności w realizacji naszych 
planów gospodarczych i finansowyca, ponieważ liczyliśmy na import 
m zachodu, który zawiódł Umowa polsko-radziecka jest poważną pomocą 
dla realizacji naszego planu odbudowy i rozbudowy polskiej gospodarki, 
„gdyż nmowa ta będzie wykonana. . 

Następnym momentem tej umowy, który należy specjalnie podkre- 
„Alić, jest jej szeroki zasięg. Umowa, polegająca na wzajemnej wymianie 
towarowej na sumę ponad miliard dolarów, jest umową o olbrzymim 
znaczeniu nie tylko dla obu zainteresowanych krajów, ale dia całości 
gospodarki europejskiej, a nawet światowej. Polska, jeden z najbardziej 
zniszczonych w ostatniej wojnie krajów, odbudowuje się własnym wy- 
siłkicm i nie jest ciężarem dla innych, 

Oprócz umowy o wzajemnych dostywach towarowych na okres lat 
1943—1952, zostałą — jak stwierdza komunikat — podpisana umowa 
„o dostawach dla Polski na warunkach kredytowych urządzeń przemy- 
„słowych”, Na podstawie tej umowy Związek Radziecki będzie dostarczał 
Polsce w latach od 1948 do 1956, a więc w przeciągu dziesięciu lat, 
urządzenia przemysłowe na warunkach kredytowych. Na pokrycie tych 
dostaw ZSRR udziela Polsce kredytu w kwocie 450 milionów dolarów, 
T A umowa zasługuje na szczególną uwagę, W chwili, kiedy 16 państw 

europejskich, uczestniczących w tzw., planie Marshalla, cd roku 
wyczekuje na amerykańskie dolary, obwarowane tysiącem zastrzeżeń, 
sprowadzających tę pomoc do całego systemu infiltracji imperializmu 
amerykańskiego w ich wewnętrzne stosunki, a co za tym idzie, do prze” 
kreślenia ich suwerenności gospodarczej i politycznej — w takiej chwit 
kredyt radziecki dla Polski nabiera niesłychanej wymowy. 

Po pierwsze, kredyt ten w niczym mie narusza naszej suwerenności, 
mie jest uzależniony od zaprzedznia sią obcemu imperializmowi! po dru- 
gie, kredyt ten jest już aktualny, Już dzisiaj możemy z niego korzystać; 
po trzecie, kredyt ten pozwała nam na szybsze uprzemysłowienie na« 
szego kraju, a co za tym idzie, na szybszy wzrost naszego dochodu spo- 
łecznego; po czwarte, kredyt ten, podobnie, jak i umowa o wzajemnej 
wymianie towarowej, przyśpieszą realizację naszych planów, w pierws: 
szym okresie — naszej „trzylatki sytości”, w następnych — naszych pia- 
nów dobrobytu; po piąte, kredyt radziecki umacnia nasze stanowisko 
w świecie, umożliwiając wykorzystanie naszego potencjału gospodarczego, 
P OZA TYM rząd radziecki zgodził się sprzedać Polsce również na ża» 

sadach kredytu dodatkowo 200 tysięcy tom zboża, które zostaną 
dostarczone Polsce w ciągu trzech miesięcy, co pozwoli nam przebrnąć 
(wraz z posiadaiiym zapasem) przez trudńości przednówkowe i wystar= 
tować do realizacji dalszych planów. 

Komunikat oficjalny nie potrafi wszystkiego wyrazić, przypuszczalnie 
po przyjeździe polskiej delegacji dowiemy się pozostałych szczegółów 
rozmów moskiewskich, Dzisiaj możemy już stwierdzić, że plon tych roz= 
mów, tak niesłychanie korzystny dla Polski, jest najlepszym, nie sło- 
wnym, ale rzeczowym dowodem, jak potężny Związek Radziecki poj- 
muje swoją przyjażń. 

Kiedy Czerwona Armia wyzwalała Polskę spod niemieckiej okupacji, 
byliśmy wdzięczni Związkowi Radzieckiemu za to wyzwolenie. Byli je- 
-dnak ludzie w Polsce, którzy obawiali się, że” wyzwolenie zamieni się 
w przyłączenie Polski do ZSRR, jako jednej z radzieckich republik. 
"Kmigracyjna klika do niedawna jeszcze szermowała tym  straszakiem, 


Rok 54 


„zupełną 


W trzecią rocznicę zwycięskiego marszu wyzwoleńczego armii radzieckiej 
-przez polskie terytoria okazało się, tak, jak okazywało się w ciągu tych 
trzech lat stale, że nie tylko Związek Radziecki nam nie zagraża, ale 
na odwrót, jest najpotężniejszym gwarantem naszej suwerenności pań- 


_stwowej i gospodarczej. 


"y 


Kampania pokongresowa, jest w pet- 
‘nym toku. W większości miast woje- 
wódzkich odbyły się już zebrania āk* 
tywów, na których czołowi działacze 
` Parti reterowal przebieg, uchwały i 
' postanowienia Kongresu Wroctaw= 
` skiego. Obecnie akcja przenosi się na 
‘ powiaty, na zebrania dzielnic į kół 
fabrycznych: Masy członkowskie Z 


. Akcja pokongr 


twierdziło słuszność paryskich haseł. 

W roku 1928 na Kongresie w So: 
sńówcu trzeba było znowu odpierać 
zamach na Partię, dokonywany przez 
zórajców klasy robotniczej, Jaworow. 
skich i Moraczewskich, którzy usiło- 
wali rozbić Partię, gdy im cię nie u- 
dało uczynić z niej powolnego narzę: 
dzia w rękach Piłsudskiego. Był Kon- 


wielkim  zainetresowaniem słuchają; gres Radomski, na którym krystali- 
sprawozdań i komentarzy do uchwał, zowała się ideologicznie i organiza- 


kongresowych. Cała Partia żyje Kon- 
gresem, cała Partia omawia proble 


„są robotniczą i narodem polskim. 


Jasne jest dziś dla każdego, Ż 
"XXVII Kongres PPS był niesłychanie 
'dósiosłym wydarzeniem w życiu pole 
` skich mas pracujących, Zdają sobie 

z tego sprawę nie tylko członkowie 
PPS. Był to przecież zjazd wielkiej, 
` masowej partii, która przez swą tze- 
 telną socjalistyczną postawę idsolo* 
, giczną i słuszną linię polityczną sta* 
ła się jedną z awangardowych partii 
robotniczych zie tylko w Polsce, ale 
i w świecie. 


«Mieliśmy w naszej 


i 


j 
i 


cyjnie jednolitofrontowa lewica par- 
tyjna. Były wreszcie zjazdy polskich 


- my, jakie Kongres postawił przed kla. eocjalistów w okresie okupacji hitle* 


rowskiej, na których oprócz omawia 


e hia aktualnych zagadnień walki z fa 


szystowskim najeźdźcą wykuwano no. 
wą myśl poliytczną, myśl, która stała 
się podstawą ideologii odrodzonej 

XXVII Końgres Polskiej Partii So* 
cjalistycznej należy właśnie do rzędu 
tych najważniejszych, histcrycznych 
zjazdów naszej organizacji. Można 
rzecz śmiało, że na żadnym dotych- 
czasowym Kongrosie władze partyjse 
nie etenęły przed delegatami mas 
członkowskich z tak poważnym úo- 


długoletniej robkiem. Kongres stwierdził, że jeste. 


działalności wiele ważnych zjazdów śmy partią uzbrojoną w rzetelnie £o* 
i kongresów. -Wydarzeniem o Mistó= cjalistyczną ideologię; jesteśmy par- 


; ryczńym znaczeniu był np. założyciel- 
: śki Zjazd PPS w Paryżu, zjazd, który 
zawierający | Polski Ludowej; jesteśmy partią do- 
czołowe postulaty polskich socjali-| konującą 


wypracował program, 


| 


i 
t 


tą biorącą jak najbardziej aktywny 
udział w demokratycznych rządach 


przebudowy  epółecznej, 


_ Nasza przyjaźń z włoskimi socjalistami 
jest dowodem, że socjalizm jest jeden — 
jeśli jest rewolucyjny 


— Jaki jest istotny sens decyzji : 
politycznej XXVI Kongresu Wios. 


kiej Partii Socjalistycznej? 


— Po uchwaleniu republikańskiej 
konstytucj, Włochy stoją w obliczu 
nowych wyborów, które odbędą się 
| wiosną tego roku, Wybory te zadecy- 
dują o tym, czy republika włoska, 
wywalczona przez masy pracujące, 
stanie się istotnie — jak to mówi 
i koostytucja włoska — republiką spo- 
łeczną, czy też na okres najbliższych 
lat nawróci do tradycji burżuazyjne- 
go pseudo . liberalizmu, pod egidą 


i katolickiej konserwy i pod opieką a- 


merykańskiego imperializmu. 


W tej sytuacji Komitet Centralny 
Włoskiej Partii Socjalistycznej jesz. 
cze w listopadzie ub. roku rzucił ha- 
| sło stworzenia 6zerokiego Frontu De- 
| mckratyczo - Ludowego w walce 0 
| pracę, pokój i wolność — į Oczywie 


iście w walce o uzyskanie większości |; 


ow wyborach. 
' są socjaliści i komuniści oraz związki 
i zaw9d9we, Akces do Frontu zgłosiły 


rozmaite małe partie, grupy i ruchyj Komuniści mają więcej członków 
drobnomieszczań: | zorganizowanych w partii, natomiast 


demokratycznego 
stwa i chłopstwa, 


Jeśli przyjąć za podstawę ostatnie 
wybory samorządowe we Włoszech, to 
| jest możliwość uzyskania przez Front 
| Demokratyczno . Ludowy większości 
| parlamencie. Gdyby wszakże na- 
wet ta większość nie została uzyska= 
na, to potężna mniejszość parlamen- 
tarna „oparta o żywy i szeroki ruch 
masowy, stanowiłaby skuteczne narzę. 
dzie obromy instytucji demokratycz- 
nych | walki o postulaty mas ludo. 
wych: 3 


XXVI Kcngres Włoskiej Partii So- 


Konferencja aktywu zawodowego PPS 
| Zagłębia Śląsko Dąbrowskiego 
z udziałem tow. Kuryłowi 


w Katowicach odbyła stę s rd | go kapitalizmu wyżej niż bezpieczeń. 


ka Konferencja działaczy PPS — rad 
ców zakładowych, sekretarzy Komi- 
tetów zakładowych Zw. Zaw, Górni* 
ków, Metalowców oraz Chemików, 


Sekretarz Zarządu Głównego tów. 
Zdziarek „ Mirski omówił w ewym re. 
feracie znaczenie 4 tolę Związków 
Zawodowych, wskazując na koniecz- 
ność pogłębienia jedności ruchu za- 
wodowego. 


Witany oklaskami przemówił nastę. 
pnie sekretarz CKW PPS tow, Ćwik. 
Mówiąc o znaczeniu uchwał XXVII 
Kongresu PPS we Wrocławiu wskazał 
ou rolę PPS w walce z prawicowymi 

lisanin Tow. Ćwik w ostrych 
słowach napiętnował wystąpienie Blu, 
ma w sprawach naszych granic na ża* 
chodzie przypominająć, że Blum to- 
rujący drogę de Gaulle'owi zdradza 
swój kraj nie po raz pierwszy i że 
stawia on ocalenie międzynarodowe: 


narodowi polskiemu, 

Cóż więc dziwnego, że przy podsu- 
mowaniu tego _ dorobku obrady 
Kongresu Wrocławskiego zamieniały 
się niejednokrotnia w żywiołowe, po- 
tężne manifestacje? Cóż dziwnego, że 
pikongresowe zgromadzenia stają się 
właśnie takimi manifestacjami, de= 
monstrującymi eita ideologiczną 1 
zwartość organizacyjną PPS! 

Ale bepesowcy na zebraniach po- 
kongresowych, zresztą tak, jak 1 na 
Kongresie, nie ograniczają cię do ak: 
ceptacji działalności władz  pattyj* 


t 


ł 


| zdecydowaną większością wypowie- 


Trzonem tego frontu członków i około 8 i pół tys. sekcji. 


1 


nych. W dyskusji, bardzo żywej zwła. 


szcza w niższych organach partyj* 
nych, zabierają głos średni aktywiści 
i dołowi członkowie Partii, przeważ- 
nie robociarze z fabryk, którzy z du- 
mą mówią o osiągnięciach, ale rów= 
nocześnie z troską zwracają uwagę na 
wszelikie bolączki życia partyjnego i 
społecznego, którzy podchodzą prak- 
tycznie do zagadnienia współzawod: 
nictwa pracy, do spraw kontroli epo- 
łecznej, do wszelkich usprawnień w 
życiu gospodarczym i politycznym. 
Uczestn'cy zebrań mówiąc o swoim 
Kongresie, o ewojej Partii, mówią 
równocześnie o swoim państwie lu- 
dowym, które budują w wielkim wy* 
siłku, przyrzekają wzmóc ten wysiłek 
i przyśpieszyć odbudowę Polski, 
Specjalne zrozumienie wykazują u* 


stów: „Niepodległość | Socjalizm” —| kroczącą własną, polską drogą do $ò 


czestricy zgromadzeń dla zagadniema 


Tow. Hochteld o Kongresie W 


W pontedziałek dnia 26 stycznia br 


"Hi Socjalistycznej przewodniczący ZPPS, 


zamieszczamy z nim, 


łoskiej Partii Socjalistycznej 


powrócił z Kongresu Włoskiej Pare 
tow. J. Hochłeld. Poniżej 
uzyskany przez „Robotnika“. 


cjalistycznej miał się właśnie wypo- 
wiedzieć zarówno co do zasady Fron- 
tu, jak i co do szczegółów taktyki 
wyborczej (lista zblokowana czy listy 
poszczególnych partii). Cytelnicy pol. 
scy już wiedzą, że Kongres był jed- 
nomyślny co do zasady Froniu, a 


dział się za Hstą zblokowaną, 


— Jak wyglądają wpływy 1 siła 
organizacyjna Włoskiej Partii $o- 
cjaltstycznej? 
= Jak wiecie, w styczniu ub. r. na. 

sl przyjaciele włoscy przeżyli roz- 
łam. Wyszła z partii prawicowa grupa 
Saragata, W chwili rozłamu partia 
liczyła około pół miliona. członków 
1 ponad 4 tys. sekcji. Dziś tj. po roku 
po rozłamie — liczy prawie milion 


Te liczby mówią same za siebie, 


ich wpływy wśród mas są nieco — 
zresztą niewiele — mniejsze, niż 
wpływy socjalistów. Między socjali- 
stami i komunistami włoskimi istnie- 
ją wzorowe, przyjacielskie stosunki, 

= także dzięki wielkiemu 
tuktówt i rozumowi polliycznemu KO- 
imunistów włoskich — jednolity front. 
W tym jednolitym froncie wpływy 
socjalistów wzrastają z dnia na dzień 
dzięki ich politycznej inicjatywie i 
coraz lopazuj organizacji, Oto nowy do 
wód, co może rewOlucyjna partia s0- 
cjalistyczna, jeśli stoi na u 
jednolitego frontu przy zachowaniu 


i 


stwo i 6uwetenność . „Francji, Odpo* 
wiedzią na tego rodzaju prowokacje 
jest jeszcze większe pogłębienie jed- 
nolitego frontu klasy robotniczej i 
wzmocnienie jedności ruchu zawodo: 
wego. Mówca wskazuje konieczność 
dalszego ideologicznego: zbliżenia cię 
obu partii robotniczych. A 


Dzisiejsza PPS == powiedział tow. 
Ćwik — opiera się na tradycjach je- 
dnolitofrontowych i widzi w ZSRR nie 
tylko sąsiada t sojusznika, ale również 
kraj, w którym powstało pierwsze 
państwo socjalistyczne, 

Przechodząc do spraw zawodowych 
tow. Ćwik stwierdził że Rada Zakła- 
dowa ma do spełnienia bardzo waż- 
ną rólą. jako organizator współzawod. 
nictwa pracy, w którym członkowie 
PPS powinni brać jak najczynńniejszy 
udział, 

Sekretarz generalny KCZZ tow. Ku. 


CSOWEE 


Teofil Głowachi 


Jesteśmy konkretną siłą potrzebną ; partyjne. 


Pogłębianie i umacnianie 
jednolitego frontu uważają masy pē- 
pesowskie za jedno z naczelnych ża- 
dań PPS. 


Masy partyjne mają także jasny i 
zdrowy sąd o wydarzeniach miedzy- 
narodowych i po prostu instynktow: 
nie wyczuwają, czym grożą Polsce ij 
światu plany Marshalla i doktryny 
Trumana. Na konferencjach pokon- 
gresowych nie. tylko z uznaniem ake 
ceptuje się stanowisko Kongresu wo- 
bec obozu kontrofensywy kapitali. 
stycznej, któremu ulegają prawicowi 
przywódcy śsocjaldemokracji zachod 
nio-europejskiej. Uczestnicy zgqroma* 
dzeń sami rozszerzają arqumentacię 
sprawozdawców, przytaczając fakty z 
roózeju propozycji umi'ędzynarodowie 
nia Śląska, pomysłu wysuniętego 
przez niefortunnego twórcę koncepcji 
„trzeciej siły” Bluma. Konfórencja ak. 
tywu wojewódzkiego we Wrocławiu 
uzupełnia teket rezolucji wyrazami | 
potępienia tego wrogiego polskim ma 
som pracującym wyskoku. To sam? 
młało miejsco na zebraniu w Krako- 
wie i w szerequ innych miejscowo- 
ści. Aktyw krakowski wskazał fran | 
cuskiej klasie robotniczej przykład) 
socjalistów i komunistów włoskich. 


Poprzez akcję pokongresową TO% 
powszechniają się po kraju uchwały 
naszej najwyższej instancji partyjnej, 
pogłębia się św'ajomość ideologicznn| 


ae Z O ZZ ZOO WZW A R W 


własnej | samodzielnej siły organiza- 
cyjnej. 


Jeśli tak we Włoszech wygląda sy- 
tuacja u naszych przyjaciół, to jest 
to również osobista zasługa wielkiego 
parlamentarzysty partii, Nenni'ego, o. 
raz wielkiego organizatora partij i 
precyzyjnego marksisty, Basso, 


~ Czy na Kongresie były obecne 
delegacje innych partii? 


— Owszem. Z włoskich grup ; par- 
tli były reprezentowane te, które zgło 


Ludowego, 
powitalne imieniem komunistów wło- 
skich. wygłosit Togliatti, Zagraniczne 
partie eocjalistyczne bądź nadesłały 
telegramy powitalne, bądź ich delega 
ci byli obecni na Kongresie. Na uwa- 
gą zasługuje, że Francję reprezento- 
wali Guy Moliet (sekr. gen. partii) | 


Glły akces do Frontu Demokratyczno- I 
Doskonałe przemówienie | 
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nie mojego przemówienia. Chyba tyl- 
ko delegata partii: aiszpańskiej — ze 
zrozumiałych względów — witano g9- 
ręcej, Z Włoską Partią Socjalistyczną 
łączą nas więzy prawdziwej rewolu 
cyjnej solidarności. 


— Nasze stosunki z Włoską Partią 
Socjalistyczną — kończy tow, Hoch- 
teld — gą dowodem, że socjalizm nie 
powinien i nie musi się dzielić ma 
„bloki geograficzne”. Socjafizm jest 
jeden ` wtedy — gdy jest rewolucyj 
my, gdy utrzymując swą samodziel- 
ność stój zarazem na stanowisku Te 
wolucyjnej jedności dztałania y ko 
munistami. 


Wywiad przeprowadził 
EDWARD JAN STRZELECKI 


Do wuja Sama 


cza i tow. Ćwika 


Boutbien; Austrię — słynny Julius 
Deutsch; Hiszpanią — Alvarez del! Mam w domu piękną, amerykań- 
Vayo; Holandię -— van der Goes van; ską targ, wiecie taką do prania bie 
Naters (sekr. gen. partii); Belgię — |lieny, Wyrób National Washboard 
Larock (redaktor centralnego organu 'Co:: „National Nr. 511" — Chic 
partii), Nadto obecni. byli delegaci:' go, Saginaw Memphis, Made in 
Bułgarii (Neikow młodszy), Czecho-! USA. Pochodzenie jej mietrudno 
słowacji (Jerabek), Węgier (Schiffer)! ustalić, Powiększyła ona mój do- 
i Bundu (Jaffe). No i naturalnie Pol. | bytek w tych niedawnych, dobrych 
ski. aa gdy gy par = 
szczka U.N.RJR.A. i nie ulegałe 
— Jak was przyjęto! |dla nikogo wątpliwości, że naro 
= Muszą powiedzieć, że owacyjnie. „dom okrutnie smiszczonym przek 
Dała temu zresztą wyraz także prasa wojnę, należy się jaka taka pomoc 
Gocjalistyczna włoska z „Avanti” najod tych szczęśliwych krajów, które 
czele, pisząc o tym owacyjnym przy- | Ona ominęia. Dsllamowano wów. 
jęciu 1 podając szczegółowe streszcze. | CZas wiele na temat  soldarności 
: międzynarodowej. 


Gdy patrzę na moją tarę z Mem- 
phisu, myślę, że jednak wiele się 
na świecie od tamtych dni zmieni- 
ło. Jakoś pormeszały się ludzkie ję 
yki.. Bo niezawodnie Amerykanie 
mają jeszcze setki tysięcy, a może 
miliony takich tar na zbyciu, $ 
sprzedaliby je, chętnie, oczywiście 
za dolary, Cóż, kiedy świat tej cem 
nej waluty nie posiada i musi oby” 
EAT E AE Wes |wdć. „się "amakiómi""Więo' dobi 
ryłowcz mówi o ruchu zawodowym ja- Yankesi gotowi są dać nam je dar- 
ko czynniku społecznym kontrolują- | mo, czy na kredyt, bytebyśmy się 
cym z wznosżącym swoją inicjatywę w, tylko agodziłi na różne drobnostki, 
każdą dziedzinę życia gospodarczego. |Jak np. nie wyrabianie tego w nas 

; w kraji, co.oni mają w nadmia- 

Po referatach rozwinęła cię dysku, rge, 


sjå, w której podnoszono 6zereg spraw 
związanych z zagadnieniamj produk- 
cji, współzawodnictwa pracy, pcpra- 
wy warunków pracy, przydziałów 0- 
pieki specjalnej jtd. 


Propozycja niby miesłu, tylko © 
czego mają w takim razie żyć nasi 
robotnicy, kto im na wypadek bee 
róbocia będsie wypiecał zapomogi? 
Ale i na to jest rada, Dadzą nawet 

Zebrani uchwalili jednogłośnie re-' Pieniądze, byleby tylko to i owo od 
zolucję, która stwierdza konieczność dać im w arendę, zaufać ich orga- 
dalszego pogłębienia jednolitego fron.| nizacji. W tym miejscu pytamy, 
tu į zbliżenia ideologicznego między Jlaczego w takim rawie choćby w 
PPS i PPR poprzez wspólne narady, |77dMie, który w ten przeżorny spo- 
zebrania į dyskusje. Rezolucja pod-; $ b postępuje i podarował Anglo- 


kreśla wielką rolą współzawodnictwa 
pracy w życiu gospodarczym kraju, 
jako jednej % najskuteczniejszych 
form podniesienia produkcji oraz zA* 
robków robotniczych. Rezolucja jak 
najostrzej potępia wystąpienie Leona 
Bluma, popierające machinacje impe* 
rialistycznych podżegaczy wojennych 
w świecie. Jednocześnie zebrani wy* 
razili solidarność i poparcie dla sku: 
tecznfe przeciwstawiających się reak, 
cji sił postępu z ostoją pokoju ZSRR 
na czele. 


„Literaturnaja Gazeta“ 
o sytuacji na Bałkanach 


W artykule pt, „Likwidacja becz- 
ki z prochem na Bałkanach“, znany 
historyk radziecki prof. Tarle, pisze 
na łamach organu Związku pisarzy 
radzieckich „Literaturnaja Gazeta“: 


„Na początku roku 1948 zakończył 
się na Bałkanach procas żjednocze- 
nia wszystkich państw bałkańskich, 
2 wyjątkiem nieszczęśliwej Grecji, i 
powiązania ich mocnymi więzami 
gospodarczymi i politycznymi, Wy- 
darzenie to posiada olbrzymie zna- 
czenie historyczne. Od wieków Bał- 
kany były miejscem, gdzie rozpo- 
czynały się konflikty międzynarodo= 
we, co przede wszystkim odbijało 
się na narodach bałkańskich, które 
były po prostu pionkami w róz- 
grywkach dyplomatycznych". 


Przewrót społeczny, który dokonał 
się w tych krajach — ciągnie dałej 
prof. Tarlo — wymiótł żelazną mio- 
tią wszystko to, co stało na prze- 
szkodzie postępowi gospodarczemu i 
demokracji w stosunkach wewnatrz- 
nych oraz ścisłemu sojuszowi ze 
Związkiem Radzieckim, posiadejące= 
mu wielkie zasiugi dla wyzwolenia 


'sasom oałą swoją nafte, bieda aż 
piszczy i ludziska (ci od wydobywa» 
mia nafty) niewiele co jedzą? A 
joni powiadają, że muszą kultury i 
; cywilizacji ao wszelką cenę bronić, 
| narazie Iran i inne tego typu dro- 
biazgi pomijając  milczestiem, czy 
też do późniejszego odkładając wy- 
| Jaśnienia. 

Teraz dla odmiany my mamy 
wątpliwości, czy należy bronić tej 
. beesprzecznie godnej szacunku kul- 
tury, kosztem biednych  Irańczy- 
| ków, czy afrykańskich Murzynów, 
którym też coś nie ooś od życia się 
należy! Czy mie nalażałobu tego 
erobió całkiem imactej, tak, aby był 
wilk syty i owca caia? Czy mie 
możnaby czegoś takiego wytmyśkć, 
aby każdy mógł racować 4 otrsy- 
mywać za swą pracę to, co mu się 
należy? 


I tu wyłamia się nowy klopot, 
poważne zmartwienie. Okazuje się, 
źe nie moina. Absolutnie mie ma 
sposobu. Bo na obronę kultury, re- 
prezentowanej przez bankierów i 
przemysłowców z Wall Street miè 
zbędne są pieniądze. I dlatego ró- 
żne narody mszą się poświęcać do- 
browolnie albo przymusówo. A jak 
zabraknie tych pieniędzy — to 
bankierzy przestaną być kutluralmi 
i pewno wówczas całą ludzkość beż 
reszty djabli wezmą. To my znowu 
powiadamy, że jakoś niespoto jest 
się nam, tak beg gwarancyj ža- 
dnych poświęcić, zwłaszcza, że 80- 
bie to mizerne życie, poczynamy 
potrosze układać. I mamy nadzieję, 
śe się wydostaniemy z biedy i po- 
wojennych opresji. 


Ot i nowy powód do :obrazy, do 
boczenła się na nas, 

Tedy siedzę, patrzę na moją tarę, 
aa którą dobremu wujowi Samowi 
jestem szczerze wdzięczny, i m 
twię się poważnie, Niby, że nie po- 
trajię tego  wszystliego swoim 


państw bałkańskich. Wszystkie pró- | skromnym rozumem ogarnąć, Wi- 


do dziś widniejące na naszych sztań-; cjalizmuj jesteśmy partią rewolucyj* j iednclitego frontu. Jasny į niedwu* 
darach Na XVi Kongresie PPS Wjnego socjalizmu,  zdobywającą sobie| znaczny stosunek Kongresu Wro- 
1919 r: zlikwidowany został sztuczny,| rzżołowe stanowisko w międzynatońo, ; cławskiego w tej sprawie, wyrażają” 
' trójzaborowy podział naszego ruchu i, wym ruchu robotń!czym. Organizacja; cy się w żywiołowej, jednomyś!nej 
powstała zjednoczona ' silna Polska nasza zwiększa systematycznie 6wc | ratyfikacji umowy o jedności działa: 
Partia Socjalistyczna. Z dumą pod- szeregi, ogarnia swym wpływem wiel- nia między PPS i PPR, jest w całej: 
kreślano wówczas, że życie samo pO- ką część polskich mas pracujących: rozciągłości aprobowany przez masy 


dać, psiakość, że słaby że mnie po- 
lityi i zabierając się do pisania te- 
go felietonu na obce mi wtargńą- 


członków naszej orqanizach, utrwa!4 | by pokłócenia państw batkańskich i 
się świadomość tdeologiczna członków słowiańskich — konkluduje Tarle == 
naszej organizacji, utrwala Się prze-, prowadzić będą do jeszcze bardziej 
konanie o słustaości linfi politycznej ; ścisłego zbliżenia między Jugosławią,| 0M podwórko. Tedy pokornie cay- 
Polskiej Partii Socjalistycznej — par-| Bułgarią, Albanią, Rumunią, Węgra- j tOlników o przebaczenie proszę. I 
tii szczerze jednolitofroiltowej, partii, mi, Czechosłowacją i Związkiem Ra- | Wuja Sama też. 
rzetelnego socjalizmu. dzieckim. 
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GRANICZNA) walczą na 


HUGA DALTLN O DEWALUACJI 
FRANKA j 
Były brytyjski minister skarbu 
Hugh Dalton, w crtykule opublilo* 
wanym w „Daiiy Herald“, stwierp, 
dza, że | 
„decyzją rządu francuskiego o de”; 
waluacjj frauka, może być uważana | 
Fp- cicha odpr wiedź na propozycję; 
Bevina w sprawie utworżenia Unii | 
zachodnio . europejskiej”. Główną: 
wadą tego francuskiego posunięcia 
fakt, że wprowadza: on roz- 
miyślnie zmienność wartości franka, 
£akłócając w ten sposób równowa- 
gę pomiedzy poszczególnymi kraja- 
mi, oraz uniemożliwiając koutynu- 
owanie międzynarodowej wymiany 
towarowe!, na trwałej podstawie 
moretarnej. 
Wnprowzdzenie wo!tnef wymiany; 
dewiz pozwoli wszełkiego rodzaju 
wziuciorzom i spekulrntom na pd. 


Czang-Kai- Szek ogłosił i ze 
stan oblężenia w zagrożonej stolicy 


Wypadki na froncie chińskim przyjmują coraz bar- 
dziej sleporńyśtny obrót dla rządu Czang-Kai-Szeka. Wal- 
ki toczą się w odległości 20 mil ang, (32 » od Nankinu, 
stolicy państwa Południowo-chińskiego. Cliińskie woj- 
ska rządowe gorączkowo fortyfikują Nankin, ie, ogło- 
szono stan oblężenia. 


Nowy atak , 
na uchwaly poczdamskie 
MOSKWA (PAP). Sojusznicza Ra 
da Kontroli w Niemczech rozpatry - 
wala na ostatnich swych posiedze- 
niach uchwały frankfurckie, dem:li- 
taryzację Niemiec i repatriację jeń- | 
| ców niemieckich. A 
Na posiedzeniu tym przedstawiciel | 
angielski Robertson, pozwolił sobie 
na wypady przeciwko decyzjom wi 
kopywznie wartości fanta szteriin- ferencji OE: NN. 
ga i oMhniženie jego oficjalnej war-, przesiedlenia moż 
wic wrusiimnal W Sueno do EE | gk zaw tapieniu Roberstona 
lara- Chociaż rząd francuski posta- Przeciwko wystąp AE a 
zowił wyłoczyć funt szterling >. wystąpił ostro przeds 
wolnej wymiany dewizowej, to fed- dziecki, 
nak nie możemy mieć wielkiego 
zaufania do tego, czy będzie on w 
stanie spełnić swą obietnicę". 


NANKIN (SAP), Srybki marsz zwy” 
cięskich wojsk ludowych wywołał pa- 
niczne nastroje w stolicy rządu Kuo- 
mintangu. Sztab Czang-Kai-Szeka roz. 


kina, W kołach rządowych zapano- 


ea am mae ae 


Amerykanie 
o planie Marshalla 
Dalton dochodzi do następującej NOWY JORK. (PAP). Znany 
moca dziennikarz amerykański Steel opu- 
„Nasi przyjaciele, francuscy s0-| blikował w biuletynie „Upon Wor 
cjaliści, którzy są odpowtedzialni! Affairs" artykuł, zawierający ostrą 
za dewalńację, jako członkowie o-|krytykę planu Marshalla, Zarzucił on 
becnego rządu, muszą zdać sobie temu planowi, że zm.erza do postawie 
sprawę z faktu, że zarządzenie to nia krajów europejskich na poziomie 
naraża poważnie problem anglo - | kolonij, wytwarzających żywność i 
francuskiego przewodnictwa w Eu-; dostarczających surowce dla amery” 
ropie Zachodniej”. kańskiego kapitalizmu monopolistycz. 
nego. 
ROZSĄDNY GŁOS Steel zwrócił uwagę, że Mazan 
MERYKAŃSK PUBLICYSTY | nie charakteryzuje już swego planu, 
„4 "A SA i dzi Pijao programu gospodarczej odbudo- 
Na łamach amerykańskiego aj Wil wy Europy: Departament Stanu mówi 
z snem Tarh siwil tne ihe aY ak obscnie o nim, jako o środku zapew- 
i Á ta: zn. 14 š 
kich mocarstw w stosinka do Niemiec, enia: bezpieczeństwa Ameryce. ri 
fwierdząc, że alianci, nie nauczeni do- O A9mięCe kontroli nad ERGY pa: 
świadczeniami ostatnich lat, wciąż po- JW, Pai CR bienale cą 
wiarzają te same błędy, które dopro“ podkreśla: 40 sh da p: a 
wadzily do wybuchu poprzednich wo- €® kontrolę ich polityki zagranicz- 
jen, nej przez Stany Zjednoczone. 
Pewnych rzecz właśnie poó-: i f EAA. 
naita byli Sssczyć r 5 PO! niżenie stopy życiowej robotników , CZAPRO zajęte są przez wojska ludo 
szych doświadczeń, zdobytych w, SU9Peiskich. R 
dwóch tak bardzo kcsztownych woj Steel wykazuje w końcu, że plan 
nach a Niemcami, Pierwsza — tọ Marshalla przewiduje pełną kontroę 
Aiebezpieczeństwo, 2e odbudowując Stanów Zjednoczonych. nad ekspor: i i 
Niemcy - gospodarczo, skręcimy. „2 węgla niemieckiego, dzięki której REŻ 


a e MiŘŘŘŮ 


czy potrafimy tak prędko zapom- , 1rancuskiego. 
nieć o wynikach naszego pcstepo-| WASZYNGTON. 
wania? Okazuje się, że jednak po- Arthur Schutzer, sekr. gen. amerykań- 
trafimy. Nie ma bowiem dzisiaj byz. | Skiej Partii Pracy, przemawiając w k- 
nesmana, czy parlamentarzysty a- misji spraw zagranicznych, oświad, 
merykańskiego, który po powrocie z | CZYł, że partia jego trwa w zdecy- 
pcdróży po Niemczech nie oświad- dowanej opozycji; w stosunku do pla. 
Czyłby uroczyście: „musimy szyb- | U Marshalla. ; 
ko odbudować Niemcy”, å Schutzer nazwał plan Marshalla -—-|chen i Bochum strajk górników, o 
Nie wielu z nich, o' ile mt wia.|Plarem wojny atomowej 1 podkreślił, | ile ich postulaty w sprawie polepsze 
domo, zatroszczyło się o to, aby ;,, W przeciwieństwie do niego, plan: nia sytuacji żywnościowej nie zosta- 
sprecyzować, do jakiego stopnia na. Wa'lace'a zapewnić może utrzymanie: ną uwzględnione. Analogiczne uchwa 
leży Niemcy odbudować. Nie pomy, Pokoju i, dobrobytu „szarego człowie- ły zapadły w Duisburgu i Mühlheim, 
śleli również e konsekwencjach, KA w całym świecie. W Dortmundzie wybuchł strajk 
wypływających z jetmego z najważ.; ———- 


BERLIN (PAP), Na dzień 2 lutego 
proklamowany został w Gelsentir- 


mm 


przedpolach Nankinu 


ły prace fortyfikacyjne na przedmie-| sowanie Jang Tae pod Tatnh ng ragro 


t 


począł przygotowana do obrony penny 


Dwie mapki, ogłoszone w ameryka ńskim' dzienniku „New York Time s" 
| Plan Marshalla oznacza również ob-. Ludowych na przestrzeni jednego* roku, 


PARE 1 UB r 
Nowa fala strajków 
gospod: r WA 48 mały" oa R a ac E T A a Ea NN GE EN N SAS REA E L EE A 
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(SAP. saatma Ułatwić plany anglosasów 
„Z połączonych stref anglosaskich w Niemczech dochodzą wiado- 7 


mości o fozszerzającej się fali strajków. Jest to następstwo rozpaczii- 
wej sytuacji robotników, spowodowanej, katastrofą żywnościową, 


E E ladowac 
ZKRAJJ | 


M 
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wał również niepokój o los Szangha: | wych obawia się również, aby oddzia- | CHIRURG DUŃSKI W MAKOWIE i 
|ły armii ludowej nie przekroczyły rze. 5 
Chińskie wojska rządowe rozpoorę-, ki Jang Tse w pobliżu Tainhing. Sfor-| Przed kilku dniami przybył do' 
"Polski światowej sławy chirurgi duń 
i Nankinu, ponieważ front armii zitoby bezpośrednio misstu (hangjSkl, dr Cammelgard, który ordyno- 
| demokratycznej zbliża się do stolicy.| Crau na linii kolejowej Nankin -i wać będzie w nowozałożonym przez 
Sporadyczne bitwy toczą się już o 20 Szanghaj, 60 mil na wschód od Nan-| Duński Czerwony Krzyż oddziale 
| mh na północ od Nankinu, na północ-; kinu, chirurgicznym miejskiego szpitala w 
nym brzegu rzeki Jang Tse. Jednostki| W zachodniej Mandżurii oddziały | Makowie Podhalańskim. 
chińskiej marynerki wojennej patro-; armii ludowej nadal oblogają siły rzą. 3 ¿ 
pluja kolay bieg rzeki, a garnizon Nan- dowe w okregu Sinliluh „lecz ha sku- MUZEUM ROBOTNICZE 
j kinu rozstawił posterunki na głów-jtek mrozów waika zoslała przerwana.| W Łodzi powstanie jedyne w Eu. 
nych drogash i mostach. Do oblężonej stolicy Mandźurii przy \ ropie poza ZSRR Muzeum Robotni= 
Domoszą również o gromadzeniu sięj był we wiorsk drogą lotniczą generał cze, którego zadaniem będzie możli+ 
wojsk demokratycznych wokół Rwaj- | David G. Barr, nowy dowódca ante- | wie wszechstronne i dokładne oświe= 
ing, węzłowego punktu w północnym jrykańsk'ch oddziałów walczących po | tlenie historii, dziejów walki oraz 
Kiangsw. Dowództwo wojsk rządo-| stronie armii Czang-Kai-Szeka,. osiągnięć klasy robotniczej. 


KURS DLA PRZYSZŁYCH 
MARYNARZY 


Państwowe Centrum Wychowania 
Morskiego zorganizowało w Warsza= 
wie specjalny kurs dla przygotowae 
nia kandydatów do państwowych 
szkół morskich. W początkach sierp= 
nia br. kandydaci zostaną poddani 
egzaminom i zależnie od wyniku za- 
kwalificowani do szkół morskich w 
Gdyni i Szczecinie. 


| AA Apirana: EUP 4 
E TĄANUARY 


Z RESZTEK NOWA ODZIEŻ 


Rzemieślnicza Centrala Zaopatrzee . 5 

nia i Zbytu prowadzi obecnie na tee E 

renie Krakowa i Katowic akcję prze». . 

rabiania resztek włókienniczych na 

odzież. A 
'Oddział Warszawski Rzemieślni= , k 

czej Centrali przystąpił do przera» 

biania przydzielonej przędzy na bie« 

liznę. Produkcja ta jest na razie 

traktowana doświadczalnie. 


NOWE SAMOCHODY 
DLA STRAŻY POŻARNICZEJ 


Związek Straży Pożarnej otrzymał 
18 samochodów pożarniczych, zakue 
pionyca w Anglii Zostaną one roze 
dzielone . między poszczególne od» 
działy Straży Pożarnej. Dalsze tran= 
sporty wozów, w ilości 90, spodzie« 
wane są: niebawem. 
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WYSTAWA i 
PRZECIWWENERYCZNA 

W Gdyni otwarto, staraniem More 
skiego Urzędu Zdrowia, pierwszą po 
» į wojnie wystawę przeciwweneryczną. ’ 
Wystawa zaopatrzona jest w setki 
broszur, fotografii, rysunków, plansz: 
graficznych, odlewów gipsowych itp. 


j „ obrazują sukcesy armii Chin 
od stycznia 1947 do styczńia 1948. Obszary zacieniowane na 
we. Białe strzałki wyznaczają kierunek. ofensywy armii ludowej. 


w Bizonii 


się Brad “polak 2 MILN. PON WĘGLA - 
Okazuje eię, że bliskim przyjacielem; Wydział Spożywczy „Społem* mo-* 
Kopia był płk Roeder, członek hitle- że pochwalić się znacznym przekro- 
owskiego sądu wojskowego, znany pod czeniem preliminowanych obrotów * 
nazwą „krwawego sędziego į kata Po- na odcinku węgla. Zamiast półtora ` 
,laków”. Kopf, po dojściu do władzy, miliona, aparat spółdzielczy rozpro- 
à A |w Saksonii, wziął w opiekę swego przy, wadził w ciągu 1947 roku z górę 2, 
pracowników huty „Felix“, Na znak jaciela į przyrzekł mu dobrze płatne miliony ton. W porównaniu z r. 1946, 
solidarności do strajku przystąpili etanowisko w jednym z urzędów Sak- ilość rozprowadzonego przez „Spo=* 
robotnicy wielk'ej fabryki metalur- eonii, 2em“. węgla wzrosła o 172 proc. | 
gicznej „Hoosch*, nk 
Związek urzędników niemieckich 
w strefie brytyjskiej zapow'edział 
24-godzinny strajk protestacyjny w 
wypadku odrzucenia jego postulatów 
przez władze Bizonit. 


A roza 


Szpiedzy Mikołajczyka 
, przed sądem w Olsztynie 


niejszych praw dzisiejszej epoki: 
że posiadanie wielkiej potęgi eko- 
momicznej automatycznie daje naro- | 
dowi wielką potencjalną siłę mili- 
tarną. 

Drugim biędem, faki popełniamy 
również nazbyt cząsto, jest mnie- 
manie, że gdy tylka jakiś naród; 


10 tysięcy robotników budowla 
nych w  Duessoldorfie rozpoczę!'o 
24-godzinny strajk na znak protestu 


Louis Saillant w Berlinie 
przeciwko zakazowi urządzenia kon- 


rozmawia z przywódcami FDGB cs ted momar 


_|Semmler dostał dym sję 
Saillant wygłosi -30.stycznia na Za-. | NAT (SAP). Amerykań- 


TELEFONEM OD WŁASNEGO KORESPONDENTA 
Berlin, 27 stycznia, 


Przed Wojskowym Sądem Rejono- ekich narodowości żydowskiej, oskar- 
wym w Olsztynie rozpoczęła się w da. żony Wiśniorz był w czasie ckupacjł 
27 bm. rozprawa przeciwko działaczom tłumaczem w żandermarij niemieckiej 
milołajczykowekiego PSL, którzy ae w Busku. E 
terenie. województwa olsztyńskiego Oskarżeni przyznają się do zarzuca» 
uprawiali akoję szpiegowsko-wywia: mych im czynów í zeznają, że wiado- 

pitaa zmierzającą do obalenia prze- mości przez nich prekazywane były, 
mocą ustroju Państwa Polskiego. | wykorzystywane przez PSL na „forum 


stanie się narodem predukiywnym wig gle 39 adyczeda rin, Zar 
i zamożnym, sianie sią cn przez f0] Sekretarz generalny. Światowej Fe | dowych referat o” mięczynarcdowych 
ama ona ścje ówna. daracji Związków Zawodowych Louis zadaniach Związków. -Zawódowych.: 
napaja 29 Wap wazy sty. j Saʻllant przybył we wtorek do  Ber-| Saillavt weźmie zównież udział” w 
szy się u nas argument, że jeżeli lina, gdzie ma spotkać się z przy-| VII Międzynarodawyjm Kongresie kió! 
uszyniriy z Niemiec kraj preduktyw 
ny i zamożny, to naród niemiecki 
stanie się narodem zadowolonym I rz ckm | 
ce Nók IE towarzystwie jego znajdu. | Zawodowych zachodnich Niemiec.. 

A oto odpowiedź: Niemcy Bismar.. je się również ieden z wyższych: funk, Kongres będzie :miał za zadanie przy- | 
cka, witolma 4i t sire RIEA uszy „Światowej Federacji| gotować prace, związąne z przyjęciem: 
były we wszystkich tych okresach Związków Zawodowych, Belg Van. niemieckich Związków Zawodowych! 
sę kady sę et mówil Bois do Światowej Federacji. (M. P) 
możnym. Lecz ten szczęśliwy Stan s 
nie uczynił z Niemców narodu po- 
kojowego ani zad: wołonego. 

Wiełu wreszcie gnata ti 
waża, że Niemcy po przegřanej woj. 
nie į upadku retymu, aa A 
wkroczyły na drogę demokracj 3 
Jesi to zupełnie mylne piiśfęmanie. | 
| Pomimo całkowitej klęsta i zupełne- | 
go upadku ustroju hitlerowskiego H 
dzisiejsze Niemcy nie SĄ gemt kerar: 
tyczne. Większość narodu n'emiec RZYM (PAP) We dług ntorinacji 
kiego albo z pogarda odretl się do agencji Flefteri Ellada jednostki armii 
demckracji, aibo w ogóle nie inte- demokratycznej w ciągu ubiegiego ty- 
rosuje się niy a godnia uwolniły 25 wiosek w prowin- 
Uwagi amerykańskiego publicysty — cji Pogoni. Straty wojsk ateńskich są 

nawiasem mówiąc, SEA A — są ważne. 
słuszne, Należały by je jedndk cokol-| Wé wachodiiiej Macedonii Viide 


Zaw. w strefie radzieckiej). 


Sa'liant Dreźnie. W Kcńgresie tym uczestni 
zatrzymał się w radzieckim 


i 


zt m 


Eój o Konicę wznowiony | 
Nowe akty terroru rządu ateńskiego" 


Grecka armia ludowa odniosła s”ereg. towych sukcesów w Północ. 
nej Grecji. Jednocześnie rząd ateński wzmóg terror stosowany wobec 
działaczy demokratycznych, Karsy t i ' 


rząd ateński stale się wzmaga. Ogrom- 
ny obóz koncentracyjny założony przez 
rząd ateński na wyspie Macronisos, 
w którym przebywa 17.500 żołnierzy, 
„ofieerów. i kobiet, na być przeniesio- 


szych błędów  trahtatu wersalskiego 
mvo pozostawienie ciężkiego przemy- 
słu Zesľębia Ruhry w rękach prywat- 
nych kapitalistów niemieckich. Trud- 
no, zreszta, było spodziewać się ca 
innego od mocersiw, które opracowa: y e da spech pele oiis i 
ispi WE N y mokratyczne wezwali swych dawnych 
czone byly państwami na wskroś kapi- kolegów, aby Mesa ge sra ga 
talistycznymi, nie dopuszczającymi na- działów „cą ańczych. span 
wet myśli 6 wywłaszczeniu magnatów przyśpieszyło masowe  przechodze:ie 
wi-fkiego przemysłu niemieckiego. wojsk ateńskich na stronę armii de-; 
Czy ten tate'ny błąd zostanie popel- mokratycznej. 
niony po raz drugi, okaże najbliższa PARYŻ (PAP). Agencja EAM Press 
przyszłość, donosi z Aten: Terror stosowany przez 


|do 7 miejscowości Orestiady. Według , - 


informacji korespondentów zagranicz- aii ś 
Na stronie 
e RRT 7% y T TRAA 


a 


nych, watki koło Konicy. zostały wzno- 
wione. 
Żołnierze armii ateńskiej wzięci ©- 


gdy komunistę 


zawsze korzysta 
kapitalista, 


w 


wódcami berlińskiego FDGB (Zw.! ry odbędzie się miądzy 3 a $ lutego w! 


-3 è 
izn’ ; 
sektorze czyć będą także delegaci związków. W przemówien'u swoim Semmlet 


'|eji Bizonit 


miecka, Greta Kuckhoff, członek zarzą Akcją oszczędnościówa przeprowa- | = 
du Zw. Ofiar Hitleryzmu podaje na ła- 
iny na małą pustynna wysepkę z grupy, mach $ 
Cykladów. Kobiety mają być gmiesz: |szczegały sprawy "Ee premiera rzą- 
więk uzupełnić. Jednym z na'więk* | idzialy armii demokratycznej weszły, 701e. osobno ma wyspie Teos. * Idu Dolnej Saksonii, którego wydzaia, 


„„ista 


Rzecz zupełnie oczywista. 
| ka grzmoci socjalista, 
socjalistę komunista, 


ski í brytyjski zarząd wojskowy Bi- 
zanii zwolniły J. Semmilera ze sta- 
nowiska dyręktora departamentu eko 
nomicznęgo Rizonii z powodu wygło- 
szenia przemówienia, w którym Wy- 
kazał , „złośliwą opozycję względem 
władz okupacyjnych", | 


la ławie oskarżonych zasiedli: Fran- partyjnym”, niektóre zaś przekazywa* 

Ft Apa Taniah sekretarz woj. no za granicę za pośrednictwem jednej 
zarządu PSŁ w Olsztynie, Ludwik Bo`z ambasad. 
rek, Bolesław Szałarzyński, Józef Ma-, Oskarżony Borek etwierdza, że oa 
inowski, Zygmunt Wieaiorz, Stoni- konferencjach stronnictwa zarzucano 
sław. Daka, Stanisław-Harkot, Mi- . Mikołajczykowi, że chodzi sam do ams 
‘chat Wawrych, Jzn Ląchowski, Edward besedi nie, wprowadza tam żadnego 
Kajdryc, : Janusz Krasucki oraz Jan z członków PSL Mikołajczyk odpo. 
Romanowski, : - z władał, że oie chce mieć świadków. 

Oskarżeni «zbierali wiadomości, za. | Przekazyveno również raporty o ilo- 
wierające ścisłą tajemnicę państwowo- ści broni na terenie województwa. ię 
wojskową. Niektórzy. z oskarżonych ra mogła być potrzebna w okresie, 
byli ckompromitowan; w okresie oku- przedwyborczym. PSL było bowiem 
pacji hitlerowskiej: Bol. Szafarzyń: zdecydowane zdobyć władzę bądź dro 
ski brał udział wspólnie z policją gra- gą legalną, bądź tet nielegalną. 
natową w zabójstwach obywateli pol- Rozprawa trwa. 


| 


Akcja oszczędnościowa w fabrykach 


ADA Pisza: gorata City przyniosła 6 miliardów zł 
urcię przez generałów Claya g 


i Robertsona oraz szereg propozycji į Komisarz ‘Oszezęđnościowy Mini- , przemysł włókienniczy. W III kwar- 
w związku z problemem rcorganiza- nisterstwa Przemysłu $ Handlu u- |talo ub. roku uzyskał on sumę OSZ 
dzielił przedstawiciełowi PAP-u na- czędności, zamykającą się kwotą 
ż stępujących informacji na temat ak- 579.650.000 zł. Następnym jest prze- 
Głos niemiecli o Kopfie cji oszczędnościowej, przeprowadzo- |mysł węglo y z kwotą a h 
BERLIN (PAP). Znana pisarka nie- nej na terenie Ministerstwa: |546.761.000 zł. 3 ; 


Tenen e 
dzona na terenie państwowych fa- | 
dalsze bryk 'podległych * Min: tede „| Referaty tow, Ćwika 
į Handlu za okres 3 kwartałów ub. r. dla dzielniconuch 

dała w wyniku sumę. 5.929.975.000 zł. | _4. weź 
Należy przy tym podkreślić, że akcja | aktywów PPS 
ta z każdym kwartałem daje więk-| W dniu 28 bm, (środa) o godz 16.30 

sali Wedla przy ul. Zamojskiego 24 


powiedział:,„4Zboże jest przystane w 
celu żywienia kurcząt, a my drogo 
placimy za 'nie. To nie jest darmo, 
Francuskie memorandum 
w sprawie Bizonii A 
„ LONDYN. (SAP). Ambasador Frańe | 
cji w Londynie Massigli wręczył pod 
sekretarzowi stanu w Foreign Office 
Sir Orme Sargentowi memorandum 
w sprawie niemieckiej. 
Memorandum zawiera krytykę za- 
rządzeń powziętych 8 stycznia we 


camp 


„Neues Deutschland" 


sze rezultaty. Jako przykład może | w 
posłużyć fakt, że I półrocze ub. roku | odbędzię się zebranie aktywistów PPS 
dało 2.927.053 000 zł oszczędności, na- | dzielnicy Czochów, na którym tow. 4 
tomiast IT! kwartał ub. roku dał Ćwik Tadeusz, sekretarz CKW PPS 7 
3.002.922.000. zł. ' 

Akcja. oszczędnościowa obejmuje 
cały przemysł. x 

Największą oszczędność, bo wyno-| W dniu 29 bm. (czwartek) o godz. 15 
szącą : 370.935.000 zł uzyskano przez w eali kolumnowej Prezydium Rady 
podwyższenie wydajności pracy. | Ministrów odbędzie się zebranie akty- 

Na czoło działów przemysłu, kżóre | wistów dzielnicy Ministerialnej, w cza». 
uzyskały największe rezultaty w sie którego sekr, CKW PPS tow. Ćwik 3 
akcji oszczędnościowej, wysunął się wygłosi referat. 


wygłosi referat na temat XXVII Koa- $ 
gresu PPS. k 


BENEDYKT HERTZ 


~ stwa we wszystkich czterech etrefach 


: poszczególnych strefach, z uwagi na 


, mokratische. Partei), w amerykańskiej 


Str. 4 


ROBOTNIK 


Nr. 28 


© liberałach niemi 
którzy nie sa demo 


Berlin, w styczniu. 
Jedna z mieszczańskich partii, któ- 


ra,. nawiązując do tradycji weimar- 
skiej, uzyskała sobię prawo obywatel- 


ii kłopoty graniczne z Francją (Zagłe- 
bie Saary), Meier uważa, iż tego ro- 
dzaju koncepcja dla prawno-państwo* 
wej struktury Niemiec jest znacznie 
lepsza, niż centralizacja, a mniej groź- 
na, miż zalecany przez Amerykanów 
„Staatenbund“ czyli związek państw 
(federalizm). 


Niemiec, jest tzw. Demokratische Par- 
tei Deutechlands (DPD). Partia ta, | 
przybierą jednak odmieane nazwy wi 


(OD NASZEGO SPECJALNEGO WYSŁANNIKA) 


eckich 
kratami 


` 


czebności stronnictwo niemieckie, etoi 
u progu wyraźnego kryzysu. Przyczy* 
ńą tego jest nie tylko polityka perso- 
nalna tych czy innych kacyków tere- 
nowych. Istota nieporozumień i coraz 
liczniejszych rozłamów tkwi gdzie in- 
dziej, Brak jasnego i postępowego pro- 
gramu ideowego oraz bazowanie na 


Francuska Afryka Zachodnia 
wypowiada walke wyzyskowi 


(KORESPONDENCJA WŁASNA „ROBOTNIKA”) 


Dakar, w styczniw. 


RDA powstało zaledwie przed ro- 
kiem, a dziś już skupia przeszło pół 
miliona Afrykańczyków, stając się 
z maleńkiej organizacji, wielkim ru- 
chem masowym. Przed rokiem te 
trzy litery znaczyły nie wiele, dziś 


znane są całej Francuskiej Afryce | Walka Z wyzyskiem ludności tubyl- |n- 


Franc. Gwinea, Górna Wolta, Daho- 
me, Nigeria, Mauretania). 

W programie RDA na pierwszym 
miejscu widnieją nie postulaty na- 
tury politycznej, lecz przede wszyst- 
kim równouprawnienie pod wzglę- 
jdem społecznym i gospodarczym, 


cie związku z Unią, dają w swych 
wypowiedziach wyraz  życzeniom, 
aby ten związek polegał na opiece, 
jaką otaczać może metropolia swe 
kolonie, opiece w postaci pomocy go- 
spodarczej i technicznej, medyka= 
mentów, środków naukowych, a nie 
wyzysk, Droga, jaką obrało 


pewne zróżniczkowanie programu. I 
tak w strefie radzieckiej liberałowie 
niemieccy zorganizowali się w LDP| 
(Liberal-Demokratische Partei), w etre' 


rozkładającym się drobnomieszczań- 
stwie niemieckim, nie może być w obec 
nych warunkach politycznych rękojmią 
słuszności eprawy, o którą tak bez- 
owocnie kruszą kopie liberałowie nie- 


Lewica liberałów 


Najeilniejszym ; dotąd najbardziej 
postępowym skrzydłem Demokratycz- 
mej Partii Niemiec była tzw. LDP w 


Zachodniej i ogół ludności tubylczej czej przez białych kolonistów. RDA |stronnictwo, jest drogą ewolucji, da- 
wiąże z nimi olbrzymie nadzieje. domaga się również dla  ludności|leką od jakichkolwiek posunięć ra- 
> afrykańskiej takich samych praw we ! dykalnych. 
Stronnictwo RDA (Rassemblement 


| Democratique Africain — Afrykań- 


„mokraci niemieccy, zorganizowani w, dzieckiej. Program polityczny LDP był 


tie brytyjskiej mamy FDP (Freie De- | strefie radzieckiej oraz w Berlinie, Na | 
i é czele tej grupy stał b. minister weimar | 
zaś znów DVP czyli Demokratische | eki dr Wilhelm Kiilz, a w sektorze ra: 
VWolkepartei, Jedynie w strefie francu- | dzięckim Berlina — Arthur Lieutnant, 
skiej mamy DPD. Grupa fa wydaje w Berlinie dziennik 

Zanim przystąpię do programu tej | „Der Morgen“ i zasadniczo szła w blo- | 
partii, od razu pragnę wyjaśnić, że de- ; ku stronnictw niemieckich strefy ra- 


DPD, nie są bynajmniej liberałami, a i bardziej lewicowy, 
liberałowie 


j niż program za- 
owi nie mają nic wepól-'chodnich ugrupowań liberalnych, De 


| mego z demokracją. LDP czy FDP —, Kiilz popierał i centralny rząd niemiec 


, konserwatywni i reakcyjać od niemiec- 
„kiej chrześcijańskiej 


‘to zbiorowisko „strasznych mieczczan”,| ki i Kongres Ludowy, W sprawach go- 


którzy niejednokrotnie esą bardziej | epodarczych dr Kiilz i jego grupa stali 
ina gruncie „ustroju gospodarczego, sto 
RRR SEY jącego w ełużbie człowieka, a nie ja- 
(CDU). I tak np. podczas głosowania | kiegokolwiek dogmatu". „Wolność i do 
na Radzie Miejskiej Berlina w spra- brobyt ludności — ich zdaniem — naj. 
wie socjalizacji przemyełu, jedynie lepiej zagwarantuje niekrępowana go- 
LDP założyło sprzeciw i to wbrew eta- | epodarka, kierująca się zasadą socjal- 
nowisku wszystkich pozostałych partii! ną, odgraniczająca éię w tym samym 
Liberalni-demokraci nie są również etopniu od kapitalizmu, wyzyskujące- 
żadnym monolitem partyjnym; nawet | go wolną konkurencję, co do monopo- 
w poszczególnych strefach rozpadają lizmu państwowego, ujarzmiającego 
się oni ma szereg zwalczających się naród", „Zadania państwa w dziedzi- 
wzajemnie frakcji i grupek, jak to np. nie gospodarczej mależy — zdaniem 
ostatnio dzieje się w strelie radziec-| Kiilza — ograniczać do ochrony je- 
kiej, dnostką í jej praw..." 


T i saa Mimo takich „herezji“, dr Kiilz nie 


mieccy, I Franz Blücher ; Reinhold 
Maies į Hubert Schwennicke ; nawet 
wiekowy dr Kulz, typ liberała starej 
daty, nie są już tymi ludźmi, których 
potrzeba dziś Niemcom. 

W tym tkwi niepowodzenie epółki 
liberałów „z demokratycznymi zasada- 
mi“, która nosi nazwę — „Demokra- 
tyczna Partia Niemiec“, DE 

MARIAN PODKOWIŃSKI 


wiezy nne 


skie Zjednoczenie Demokratyczne), 
utworzone zostało w październiku 
1946 roku we francuskim Sudanie. ' 
Nie stanowi właściwie żadnej spre- | 
cyzowanej partii politycznej, jest 
po prostu ligą organizacji lewico- ; 
wych, reprezentujących wszystkie ' 
osiem kolonii francuskich w Afryce 
Zachodniej (Senegal, Francuski Su- | 
dan, Wybrzeże Kości Słoniowej, 


| Gylenicy maja, 


Glor 


„Zakopianina” 


„Zakopianina” to wściekły narkotyk 
który każdego cepra zamieni w bez- 
krytycznego wyznawcę czaru doliny 
Nowotarskiej i zmusza do corocznej 
pielgrzymki w Tatry. „Żakopianina” 
— nazwa nie moja — dawno jeszcze 
przed okresem wieku bomby atomo- 
wej — użył tego określenia Witkacy 


Na czele demokratycznej frakcji w 


a strefie brytyjekciej (FDP) stoi znany 
, polityk miemiecki Franz Blücher, Na 


ostatnia kongresie krajowym w Ham- 
burgu uwzyckał om ogólne votum zaufa- 


.. ała, Jego etanowisko w eptawie gra- 


wi 


, ko polakożerca, Jest przeciwny eocja* 


micy ma Odrze ț Nysie jest negatywne 
i mejedaokrotnie dał się on poznać ja- 


zacji 4 nacjonalizacji przemysłu, pra- 
gnie natomiast widzieć w związkach 


pozyskał nigdy całkowitego zaulania | niedościgły mistrz w  precyzowaniu 
w łonie własnej partii, Wpływy „za-| wszelkich przejawów ducha i życia 
chodnie" były zbyt eślne, aby mógł Om | wewnętrznego człowieka. 


i 


1 

| mętrznie pozostał _ nieskazitelnym 
;, mieszczuchem, eleganckim w każdy:a 
| calu — w przeciwieństwie do Zako- 
| piańców — ubranych niesamowicie 
pstro i przypadkowo. Gdy tubylcy 
zmęczeni grą w bridge'a zaczynali 
ziewać i udawać, iż powracają do do. 
mu, zaczynał opowiadać e górach i 
ich ludziach Tadeusz Malicki — do- 
ekonały gawędziarz, myśliwy 1 opie- 
kun rzesz nauczycielskich, ściągają- 


Zachodzii do klubu Karol Szyma- | 
,nowski „którego „zakopianina” opd-, 
nowała jedynie wewnętrznie — ze-| 


wszelkich dziedzinach życia poli- 
tycznego, z jakich korzystają biali. 


Na gruncie „czterech wolności” 


„idea stworzenia naszego ruchu 
wyrosła na gruncie demokratycz- 
nych deklaracji polityków alianc- 
kich, głoszonych podczas wojny i za- 
raz po wojnie — powiedział Joseph 
Relix Correa, generalny sekretarz 


Murzyni z Francu 


AR ZE S A 
skiego Senegalu 

| Na czoło życia publicznego Afry- 
ki Zachodniej wysunęli się dwaj po- 
litycy. Jednego z nich popierają 
władze. francuskie, gdyż jest lojal- 
nym obywatelem kolonii, drugiego 
zaś — obawiają się, gdyż głosi om 
idee nie bardzo „wygodne“ dla obec- 
nego rządu francuskiego. Pierwszy 
— to Lemine Gueye, burmistrz De- 


opanować sytuację w stale fromdują- 
cej na prawo LDP, Duszą opozycji był Ta oto „Zakopianina”  mapędziła 
ta przewodniczący berlińskiej organi: | mnie do Zakopanego, ośrodka, z któ- 
zacji LDP, Hubert Schwennioke, ezu- | 
kający oparcia dla swej polityki w' 
sektorze brytyjskim Berlina, gdzie też 
zaczął ukazywać się organ „rebelian- 
tów“ — „Montagszeitumg", 

Pierwsza próba sił nastąpiła na kon-! 


| Boat: w Weimarze, Zjechal; na nią 


zawodowych. Aczkolwiek staje zasad- ZE oj strefy radzieckiej i 
DE RZ À it razem nie osiąg- 

niczo ma. gruncię jedności Niemiec, tym aist zę ae aa da Bór 
NE 3 | nięto kompromisu. Kością niezgody był 
niemniej jego własna frakcja poparła znów Kongres Ludowy i sprawa współ- 


f irankfuroki. pracy z SED'em. Schwennicke nie 


FDP domaga się wolnego handlu za|chciał cię zgodzić na warunki Kiilza. 
granicznego dla Niemiec, międzynaro: | Ale i ten ostatni nie poniósł wyraźnej 
dowego uznania niemieckich patentów, | porażki, gdyż znalazł wśród delegatów 
zniesienia granic strefowych oraz rewi- | licznych etronników, W ten sposób 
zji planu gospodarczego, ustalonego w | obaj politycy uważając się za „zwły- 


pracowników przeciwwagę związków 
1 


fegierpniu ub. roku przez gen, Clay'a ii cięzców”, cierpliwie wyczekiwali kon- | 


' restytucji prywatnej 


rzemiośle miemieckim, które jak wia- 
ws domo, było bazą i eiłą Hitlera, 


gen. Robertsona, gubernatorów Bizonii, | gresu partyjnego, j 
rewizji — w sensie poniechania demon 

taty. Blücher zwalczał politykę demon- Rozłam 
tażową, domagając się równocześnie 
własności mono- 
polistów niemieckich, FDP opiera się, 
jak głosi program hambureki, na virze- | 
cim stanie“, a przede wezystkim na 


Do wyraźnego zerwania doszło do- 
piero przed tygodniem, kiedy we 
Frankfurcie aad Menem odbył się 
ogólno-niemiecki kongres Demokratycz 
mej Partią Niemiec (DPD). Na kon- 
ka tym te do ostrej wymiany 
: ? ań i poglądów między delegatami 

Przewodniczącym Demokratische! Zachodu ; Wechodu, Na plenum kon- 
Volks-Partei (DVP) w strefie amery- | gresu, większością głosów wyrażono 
kańskiej, jest premier rządu wirtem- | votum nieufności dr Kiilzowi į Arthu- 
berskiego w Stuttgarcie, dr. Reinhold | pow Lieutnantowi, domagając się ich 


Maier (któremu zarzucono kiedyś |ręzygnacji x kierownictwa LDP aa 
wschodzie 


współpracę z Hitlerem), Jego frakcja! . Delegaci wechodn; opuścili 
terenowa niewiele różni się od zasad-|nąa znak protestu Frankfurt, a powró- 


_miczych koncepcji Franza Bliichera. | ciwszy do Berlina, utworzyli frakcję w 
Obie te grupy często działają wepól- | łonie LDP, Schwennicke pozostał we 


nie — przeciwko grupie LDP w strefie | Frankfurcie i przyłączył się do tezy 


` radzieckiej, starając się wprowadzić zachodniej, 


1947. Str. 307. 


. cją programu swej partii, Opowiedział 


rozłam w szeregi bardziej postępowych | Po rozłamie frankfurckim, dr Kiilz 
demokratów na wschodzie. Częściowo | powołał w Berlinie tzw. „Landesgruppe 
ta akcja powiodła cię. | Grose-Berlin der LDP“, do której przy 
Na ostatnim kongresie w Stuttgarcie, | stąpiły niektóre grupy dzielnicowe, po- 
dr Maier wystąpił z pewną modyfika* | zostające dotąd pod wpływem Schwen- 
|otckego. LDP w samej strefie radziec- 

się on nagle za inną formą państwową | kiej nadalepozostaje pod kierownic- 


- Niemiec, niż dotychczas, Mater jest twem Külza. 


- łamska. Powieść. Przekład pod red. 


k książce. Przykładem może być po- 


> cyduje o naszym zainteresowaniu, 


zwolennikiem tzw. „Bundeestaatu” czy:| Ogólnie biorąc, zamieszanie w całej 
li Państwa Związkowego, Z uwagi na |partii „demokratycznej“ jest niesły- 


, wyodrębnioną pozycję prawną Berlina chane, Czwarte oo do znaczenia į li- 
O O O O O O O R W R a 


Ksiażki o bohaterstwie 


socjologiczna interpretacja  zja- 
wisk, lecz zostały dyskretnie stono- 
wane. Zyskał na tym czytelnik, 
otrzymując zamiast częstokroć nu- 
żącego komentarza do dziejów SĄ 
doskonałą książkę. 


Akcja jest prosta i — porywają- 
ca. W październiku 1941 r., kiedy | 
Niemcy przełamali front pod wiaź. | 
mą i na czołgach, motocyklach 1; 
ciężarówkach posuwali się w kie-| 
runku Moskwy, na przedpolach, 
szosy wołokołamskiej przegrodziła | 
im drogę 316 dywizja  piechoty,! 
przemianowana następnie na 8 dy-| 
wizję gwardii im. generała majo- | 
ra Iwana Panfiłowa, O tych trud-, 
nych dniach opowiada starszy lej-| 


Aleksander Bek: Szosa wołoko- 


Stanisława 
projektował 
Spół Wyd. 


Okęckiego. Okładkę 
Józef " Rachwalski. 
„Książka“. Warszawa 


Najtrudniej jest pisać 0 dobrej 


wieść Beka „Szosa wołokołamska'. 
Właściwie mógłbym poprzestać na 
stwierdzeniu, że jest to fascynują- 
ca powieść. Chcę jednak być su- 
mienny i — nudny. 
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Jesteśmy  znużeni książkami © 
problematyce wojennej. Ale trzeba 
zaraz dodać, że jesteśmy znużeni 
książkami mdłymi, szablonowymi, 
po prostu marmymi. Temat nie e| 
istotne jest ujęcie. Najlepszym te- 
go dowodem jest „Szosa wołoko- 
łamska”, jeszcze jedna książka, 
która obrazuje lata wojny. Kon- 
strukcja powieści przypomina bu- 
dowę książek kryminalnych, a sen- 
sacyjność, żywość narracji i Toz- 
wiązanie węzła akcji — utwory 


Fenimore Coopera o walkach z In- 
dianami. Fabuła została wyniesio- 
na w „Szosie wołokołamskiej'* do 
godności problemu. Nie straciły na 
tym bynajmniej inne składniki po- 
wieści jak np. psychologiczna czy 


tenant, a późniejszy pułkownik: 
gwardii — Baurdżan Momysz-Uły,: 
centralna postać powieści, Wojna! 
błyskawiczna, którą prowadzili: 
Niemcy, była wojną psychiczną, 
polegającą na zastraszeniu prze- į 
ciwnika. I dlatego część pierwsza) 
„Szosy wołokołamskiej* nosi pod- 
tytuł opowieści o strachu i nieu] 
straszoności. Zadaniem dowódcy 
batalionu, którym był Momysz-Uły, 
było — przełamać w swoich pod- 
komendnych strach i natchnąć ich 
wolą życia. Ich zwycięstwem. po- 


ciwnika, zadawanie mu strat, bez 


| naszego narodu, 


rego ten straszny narkotyk najsilniej 
atakuje słabych ludzi dolin: Posie- 
działem w Zakopanem —  połaziłem 
po górach i przypomniałem etare dzie 
je, tego „Pępka świata”, jak niegdyś 
mawiał Rafał Malczeweki- 


A dzieje Zakopanego i okolicy są 
pełne czaru ludzi dzielnych i peł- 
nych ózikich energii, Idąc Krupów- 
kami widziałem jak Michał Choro- 
mański uciekał, najeżdżany samocho, 
dem, dla żartu, przez Janusza Do- 
rnaniewskiego, ówczesnego kustosza 
muzeum, Widziałem czarną pelerynę 
Pimka, tamtejszego meteorologa któ- 


ry n. b. ukończył szkołę dramatycz| 


ną w Moskwie oraz mrs. Cooper u- 
czących się po ulicach jakiejś niesa: 
mowitej sztuki Witkiewicza. W szko- 
le Przemysłu Drzewnego siedział Ka- 
rol Stryjeński twórca IPS, wielki 
przyjaciel młodzieży, mecenas sztu: 
ki, człowiek o niespotykanym tem= 
peramencie, zarzewie twórcze, niespo 
żyty w usługach przyjaciel. Pisząc O 
Stryjeńskim nie sposób nie wspom- 
nieć o jego wielkim przyjacielu © 
gołębim sercu, Władysławie Ziętkie- 
wiczm. 

Ówczesnym barometrem Zakopane, 
go był Klub Bridge'owy, kiórego pre- 
zesem był Koniewicz, popularny Koń, 
chołubiący grupę tubylców - nie- 
przeciętnych dziwaków, niezgorszyc" 
graczy, tamże przesiadywał .T)zef O- 
penheim niezapomniany. Opcio, który 
szedł o każdej porze w góry, ratu- 
jąc życie setkom ceprów. Tamże w 
tym klubie, mogłeś zupełnie niezależ- 
nie od miejscowego meteorologa Pim. 
ka, zawsze wyniuchać, jaka będzie 
pogoda, jeśli Rafał Malczewski wy- 
myślał Kazimierzowi Schielemu iż 
gra jak noga, — wiadomo było — 
będzie halny i nie pomogły komuni- 
katy Pimką przepowiadające piękną 
pogodę, ale jeśli gra toczyła eię w 
atmosferze spokojnej — prawie że u- 
przejmej — pogoda była murowana. 


ponoszenia własnych. „Ja, wasz do- 
wódca — powiedział Momysz-Uły, 
kierując się wskazaniami generała 
fPanfiłowa — chcę wypełnić nakaz 
chcę was popro- 
wadzić do boju nie po to, byście le- 
gli, lecz po to, byście żyli“. Oto w 
nieledwie paru słowach została za- 
warta lapidarna filozofia wojny. 


„Szosa wołokołamska' jest to w 
skąpych obrazach zamknięty epos 
walk batalionu Momysz-Uły, który 
jako dowódca wykształca się nie- 
mal na naszych oczach, nie zała- 
mując się w trudnych momentach, 
lecz wprost przeciwnie — dojrze- 
wając w tym czasie jako żołnierz. 
Celem jego jest walka ze strachem 
i psychozą śmierci. Dzięki temu nie 
zamykamy książki z uczuciem przy- 
gnębienia (jak np. po lekturze 
Remarqua „Na Zachodzie bez 
zmian“), gdyż Bek stara się wy- 
ciągnąć naukę z grozy wojny, po- 
kazujac nam zwycięstwo człowieka 
nad samym sobą. „O wojnie, o 
wstrząsających cierpieniach ludz- 
kich — powiada Momysz-Uły 


| trzeba pisać tylko prawdę — nie: 


wystylizowaną, lecz płynącą z ser- 


ca i duszy, utrzymaną w ramach 
zakreślonych przez etykę i prawo 
wojenne, przez krwawe doświadcze- 


nie wojny..." 


Nie ukrywając niczego Bek uczy 
mimo odwrotu, było nękanie prze: nas poznawać człowieka, na skutek 


czego książka jego jest prosta 1 


cych do Zakopanego w celu leczenia 
schorzałych płuc. 


Odeszło już wielu ze starych mle- 
ezkańców Zakopanego — inni roz- 
pierzchli się po Świecie, został jeno 
Kornel Makuszyński. Z pieskiem A- 
lusiem chodzi na spacery do mowego 
klubu w Morskim Oku, ale myślę, że 
czasem mu smutno i chciałby aby ci 
którzy żyją wrócili. „Zakópianina” 
winna działać, dalekie Stany Amery- 
ki Północnej, Anglia czy też inny 
kraj obcy, nie zastąpią doliny Nowo- 
tarskiej. Nigdzie tak wiatry nie wie- 
ją — wiosną ciepło, pieszczotliwie, 
jesienią, jakby od niechcenia.. Idziesz 
Krupówkami, idziesz po swojej. uli- 
cy,;znasz każdy opłotek, każdy pagór 
i dobrze Ci, Czujesz, że gdzieś tutaj 
krążą dusze tych, co odeszli i wiecz- 
na tęsknota, która tobą targa, nie 
jest taka bolesna idziesz między 
swymi — halny delikatnie niesie za- 
pach lasów igliwia i nęci wędrówką 
w Tatry. 

Zakopane dzisiaj jest ośrodkiem 
sportu, małym miasteczkiem wczaso- 
wiczów, przylądkiem Dobrej Nadziei 
dla chorych, jedynie brak mu jeszcze 
pewnej grupy intelektualistów, ogar- 
niętych wpływem _ „Zakopianiny”. 
Wprawdzie siedzi w Muzeum Tatrzań 
skim S. Zborowski, najprzedniejszy 
obywatel tej zacnej mieściny, jest 
i Jan Pawlikowski prezes kółka li- 
terackiego, ale brak im trochę krze- 
py, werwy i dawnego rozmachu i dla 
tego apeluję do Was: Tomku Doma- 
niewski, Kiciu Dąbrowska, Danuto 
Sochacka — Hipciu rozruszajmy tro: 
chę Zakopane, aby mu się znowu 
zdawało, że jest „pępkiem świata”, 
a radość i humor mieściny popłynęła 
dólinami na cały Kraj, gwoli ogólne- 
mu dobru. 

Tych kilka słów przesyłam z wy- 
prawy do Zakopanego — załączając 
słowa poważania. 


KRZYSZTOF MALCZEWSKI 


karu. Francuzi pokładają nadzieję 
w tym umiarkowanym, wychowa- 
nym we Francji polityku, który pe- 
siada wśród ludności miejscowej dě- 
ży autorytet. Ostatnio jednak coraz 
większe wpływy zdobywa właściciel 
plantacji na Wybrzeżu Kości Słonio- 


senegalskiego komitetu RDA w wy- 
wiadzie udzielonym amerykańskie- 
mu dziennikarzowi. — Czerpaliśmy 
natchnienie z „czterech wolności" 
Karty Atlantyckiej i z» deklaracji 
Dumbarton Oaks. W czasie wojny 


wszyscy traktowali nas jak przyja- 
ciół i mogliśmy spodziewać się, że 
wreszcie nadejdzie, tak dawno ocze= 
kiwana sposobność realizacji na- 
szych dążeń. Teraz, gdy rozszerzy- 
liśmy nasze prawa formalnie, chce- 
my, aby zostały one rozszerzone i w 
praktyce“. 
Nie poddani lecz obywatele 
Nowa konstytucja francuska.przy 
znała tubylcom z kolonii obywatel- 
stwowi: prawo wybortze oraz «własne 
przedstawicielstwo w parlamencie 
francuskim i ciałach doradczych. 
Uprawnienia te stanowią duży krok 
naprzód, na drodze ku politycznemu 
rozwojowi kolonii. Ludność tubylcza 


nie miała bowiem dotychczas prawa | 


wyborczego, a tubylcy nie byl oby- 
watelami francuskimi, lecz jedynie 
„poddanymi“. 

W praktyce jednak nie jest to 
pełne równouprawnienie z Francu- 
zami. Konstytucja, głosząc, że wszy- 
scy mieszkańcy terytoriów zamor- 
skich są obywatelami, nie precyzuje, 
czy chodzi tu o obywatelstwo Fran- 
cji czy Unii Francuskiej. Prawa i 
swobody z których korzystać powin- 
ni tubylcy na równi z Francuzami, 
hamowane są i ograniczane dodat- 
kowymi ustawami. Z praw politycz- 
nych korzystają nie wszyscy. 

RDA nie występuje z hasłem nie- 
podległości kolonii, ani uniezależnie- 
nia się od Unii Francuskiej. Działal- 
ność stronnictwa skierowana jest, 
jak już wspomnieliśmy przeciw wy- 
zyskowi, stosowanemu przez białych 
kapitalistów wobec tubylców i prze- 
ciw obsadzaniu przez białych tych 
stanowisk, które mogliby z powodze- 
| aa sprawować Afrykańczycy. 

Przywódcy RDA, stojąc na grun- 


wej, syn afrykańskiego wodza, Fe- 
jliks Houphuet Voigny, prezes orga- 
jes RDA. 


Panika anty - komunistyczna 


Wśród administracji francuskiej w 
związku ze wzrostem wpływów RDA 
zdaje się wzrastać panika antyko- 
munistyczna i tendencje gaullistow= 
skie. Stery te ogłas: „RDA za rut 
| komunistyczny FM ją go se 
gicznie. Starają się również wyećji- 
minować z francuskiego zarządu ko- 
lonialnego wszystkie elementy lewi- 
cowe. 
| Przykładem tej akcji może być gło 
|śna tu afera generalnego gubernato- 
ra Rónć Barthes, najwyższego do- 
stojnika francuskiego w Afryce Za- 
chodniej. 

Gdy rozeszła się w Dakarze, nie- 
sprawdzona zresztą pogłoska, że naz- 
wisko Barthes'a znajduje się na ko- 
munistycznej liście wyborczej w je- 
go rodzinnym mieście, Wersalu, roz- 
poczęła się wśród francuskiej reak- 
cji w Afryce ostra nagonka na gu- 
bernatora. Prasa zamieszczała bojo- 
we artykuły, wzywając rząd do od- 
wołania Barthes'a i opatrując swe 
komentarze krzykliwymi sloganami 
w rodzaju „Afryka musi być francu- 
ska, a nie rosyjska“! 

Pomimo to, a może między innymi 
i dlatego obóz zwolenników RDA 
rośnie. W pierwszych wyborach, prze 
|prowadzonych na podstawie nowej 
konstytucji, RDA uzyskało na ogół- 
ną liczbę 14 miejsc zajmowanych 
przez Afrykę Zachodnią we francu- 
skim Zgromadzeniu Narodowym — 
8 mandatów, 7 zaś — na 21 — w Ra- 
dzie Republiki. 


| 


nieskomplikowana, a zarazem tak .że powieść angielską napisał le-,łamuje starca, pozostaje takim, ja- 


bardzo ludzka. 
* 


A, J. Oromim: Klucze królestwa. 
Powieść, Tytuł oryginału: „The 
keys of the kingdom“. Przekład 


* 


karz, polską zaś — wielki roman- 
tyk. 
Właśnie już w „Cytadeli“ ujaw- 


[nit Cronin skłonność do przedsta- 
|wiania w swych utworach postaci 


kim był właściwie całe życie—pro- 
stym człowiekiem, pełnym pokory 
w stosunku do siebie i wyrozumia- 
łym dla drugich. Jeżeli jego życie 
ji praca upływa in odore sanctita- 
itis, najmniej odczuwa to on sam, 


| Stanisława Morgenthala. Okładkę i nieprzeciętnych, o silnej indywidu:| skromny i nie wymagający misjo- 


projektował J. M. Brzeski. Wyda- 
wniotwo „Awir*. 
Str. 367. 


Przed dziesięciu laty pisarz an |za dogmat. Ulubionym jego tema-; 


gielski Cronin zyskał rozgłos świa- 
towy swą powieścią pt. „Cytadela“. 
Dla czytelnika polskiego postać 
głównego bohatera tej książki dr. 
Andrzeja Mansona przypominała 
aż nadto jedną z najkapitalniej- 


szych postaci Żeromskiego — dr.| Bohaterem tej książki jest ksiądz- 


Judyma. Odmienne były wpraw- 
dzie środowiska „Cytadeli* i „Lu- 
dzi bezdomnych“, lecz wspólną ce- 
chą obu bohaterów było ich prole- 
tariackie pochodzenie, wspólna by- 
ła idea 
misowość postępowania. Także i 
zakończenie 
daleko idące podobieństwa. 
Manson, tak jak i dr. Judym, po- 


zyjny jako człowiek pracy 


społecznego ujmowania 
pracy lekarza, a także bezkompro- 


powieści . sugerowały 
Dr.|niż życie Francis 


umiejętność podtrzymywania do- 
brych stosunków z ludźmi przynie- 


lce samotny, pła* 
został w swej walce „ię sie w konsekwencji Mealeyowi in- 


cąc za powrót do ideałów młodości 
śmiercią ukochanej żony. Dr. Man- 
son został jednak ukazany przez 
Cronina w sposósb bardziej nowo- 
czesny, realistyczny, niemal precy- 
czy 
nauki. Zasadniczą. różnicą było to, 


lalności. Dalsze powieści potwier- 


Katowice 1948. dziły fakt, że Cronin pozostał wier-; 


ny tej zasadzie, uznając ją niemal 


tem jest walka jednostki, obdarzo- 
Inej niezwykle silnie instynktem al- 
truistycznym, z otoczeniem prze- 
ciętnym, które go nie rozumie. Ró- 
(wnież i do „Kluczy Królestwa” za- 
„stosował Cronin podobny schemat. 


ojciec Franciszek Chisholm, upar- 
ty Szkot, który był przez wiele lat 
misjonarzem w Chinach. A jedno- 


cześnie Cronin ukazuje drugą po: 
stać — Anzelma Mealeya, gładkie- 
oportunistycznego  księżyka, 
przyjaciela i kolegę z lat semina- 
Kariera | 5 


go i 
ryjnych ojca Chisholma. 


Anzelma potoczy się innym torem, 
zka. Układność i 


jnarz w dalekiej prowincji Chin. 


Bohater Cronina jest jednostką 
| nieugiętą, walczącą o prawa dla 
drugich. Obce mu są wszelkie za- 
kłamania i próby naginania rze- 
czywistości do kart optymistycz- 
nego sprawozdania ze swej działal- 
ności na odległej placówce. Nie 
szuka  „błyskotliwych* wyników 
pracy, jak jego poprzednicy, któ- 
jrzy po prostu „kupowali“ swych 
parafian, tłumnie przechodzących 
na katolicyzm dla paru groszy, © 
trzymywanych regularnie od przed- 
stawicfela misji. Nie potrafi om 
wyzyskąć sytuacji na swą Ko 
rzyść, lecząc ze śmiertelnej choro- 
syna miejscowego magnata, 
|Zraża sobie karierowiczów i opor- 
|tunistów, zyskując jednak uznanie 
i przyjaźń tych, którzy go bliżej 


poznali, 
* Powieść Cronina czyta 


się nie- 


fułę, podczas gdy Chisholm  pod| zwykle zajmujące, dzięki piastycz- 


koniec swego życia będzie musiał ności obrazów 
walczyć, aby utrzymać się na pro- 


emeryturę. Ten gorzki los nie za- 


4 ARH A 


i prostocie języka. 
| Najważniejszym elementem tej po- 


bostwie w swym rodzinnym mie- | wieści jest fabuła, równie interesu- 
ście i nie pójść przedwcześnie na jąca, jak i przemawiająca do czy- 
JAN KLONOWICZ 


| tęlnika. 
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W stulecie „Wiosny Ludów” d 


R. 1948 przypada stulecie „Wio= 

sny Ludów”. Fala ruchów rewo- 
lucyjno . demokratycznych i postępo- 
wych objęła wtedy całą niemal Euro, 
pę. Masy ludowe Francji, Austrii, 
Włoch, szeregu państw niemieckic 
Węgier, Rumunii į Polski walczyły na 
barykadach przeciwko staremu łado- 
wi absolutyzmu i niewoli narodów, © 
demokracię, a prawo narodów do de- 
cydowania o własnym losie. 

Ludy Europy podjęły w tym pa" 
miętnym roku hasła wolności į równo. 
ści — hasła Wielkiej Rewolucji Fran 
cuskiej, walczyły o to, aby naród, aby 
szerokie masy ludowe decydowały 0 
polityce państwa, walczyły o prawo 
mas ludowych do własnej polityki, 
własnej ideologii, własnej organiza- 
cji. 

Tak wyraźnie jax nigdy dotąd roz 
winiety został sztandar niepodległości 
narodów, ich prawa do jednego na- 
rodowego państwa — wbrew prawu 
monarchów, rozrywających żywe cia, 
ło narodu na feudalne państewka. 


O raz pierwszy w dziejach wystą- 
piła jako siła odrębna i świadoma 
ewej odrębności, stawiająca sobie ce- 
le, sięgające daieko w przyszłość — 
nowoczesna klasa robotnicza, W wal 
kach Paryża, Wiednia, Berlina, Me- 
diojanu, Rzymu — ona właśnie odgry. 
wała czołową rolę, rolę czynnika naj- 
bardżiej konsekwentnego w walce o 
demokrację, o wolność całego naro- 
du. W wałkach czerwcowych proleta. 
riat Paryża wystąpił po raz pierwszy 
jako bojownik nowego ustroju — u- 
stroju sprawiedliwości epołecznej. 
„Wiosna Ludów” była wiosną i dla 
Polski. Przyniosła ona powstanie po- 
znańskie — przebudzenie narodowe i 
epołeczne chłopa polskiego, który sta- 
je do walki o wolność, wiążąc z nią 
nadzieję na poprawę swego bytu. W 
tym powstaniu po raz pierwszy w 
dziejach naszej walki wyzwoleńczej 


chłop polski wziął masowy, dobrowol, 
stano- 


ny, pełen entuzjazmu udział 
wił jedną z głównych sił ruchu 
Zwycięstwo odniesione pod Miłosła- 
wiem pozostanie symbolem przewagi 
świadomego polskiego Żołnierza Wol. 
ności nad silniejszym odeń uzbroje 
niem i liczebnością żołdactwem pru- 
skim. Partyzantka ludowa z początku 
maja, partyzantka, w której czołową 
rolę odegrały grupy, kierowane przez 


„Prochy więźniów 
"Majdanka spoczęły 
w pamiątkowym kopcu 
Obóz koncentracyjny w Majdanku 
przekształcony został jak wiadomo w 
Muzeum Państwowe. W trosce o za- 


chowanie obozu, jako trwałego dowodu 
'miemieckiego barbarzyństwa, 


Jedną z aajwaźniejszych było usypa- 
mie kopca z prochów, pozostałych ze 
spalonych zwłok pomordowanych więź 
wiów, a rozrzuconych po terenie obo- 
zu. W pracach tych brało udział po- 
mad 5 tys. osób. Odbudowano poza tym ; 
19 zniszczonych baraków į 12 wież | 
etrażniczych, uzupełniono ogrodzenie z. 
drutu kolczastego długości ponad 2| 
km oraz naprawiono ok, 2 tys, metrów | 
kw. dróg. ` : 5 

W ciągu 1947 r. obóz wyniszczenia w 
Majdanku zwiedziło 1.800 wycieczek. 
obejmujących 27.679 osób. Spośród 
gości zagranicznych Majdanek zwiedzi 
ło 3.170 obywateli radzieckich, 117 oby 
wateli szwedzkich, 99 amerykańskich 
oraz Duńczycy, Szwajcarzy, Anglicy, 
Hiszpanie, Irlandczycy, Norwegowie, 
Meksykanie, Egipcjanie, Finowie, ri 
nadyjczycy, Włosi, Rumuni, Jugosło-, 
wianie, Czeej i inni. A 

W dziale archiwum zabezpieczono 
m. in, ok. 5.000 dokumentów, ujawnia- 
jących 2.479 dalezych nazwisk pomor- 


filmową, umożliwia- 
towano aparaturę eoir a 


jącą większym wycieczk 
Gie filmu „Majdanek“. 


ww 


Poprawa sytuacji 
inwalidów 
i ich rodzin 
ie- 
Wprowadzenie W życie ubezp 
czenia rodzinnego przynosi znaczne 
polepszenie dotych 
czeń na ed ej 
n inwalid 
j wyć po śmierci „ża ez 
informuje Zakład Ubezpiecze kati 
łecznych, do zasiłków tych up: 
renciśc 
zi (również i renciści „Gór 
niczej Spółki Brackiej“) aniye 
państwowi, cywilni i pe gle 
emeryci pobierający aope : 
z funduszów emerytalnych m = 
skich, powiatowych banków „eż < 
stwowych, PKO, Państw. Zakł 
Ubezp. Wzajemnych, monopoli par 
stwowych i wszystkich analogicz 
nych funduszów. 


Wypłaty zasiłków rodzinnych dla, © 


emerytów i sierot dokonywać bę- 


te same instytucje, 
= dotychczas odnośne renty 
zaopatrzenia, a więc: ZUS i jego 
oddziały, paeem, zatot Peo. 
ny, dla emerytów sie 5 
ra — dyrekcje PKP, izby skar 


bowe itd. 


Deklaracja ideowa ogólnopolskiego komitetu 
obchodu setnej rocznicy rewolucji ludowych 


demokratę Krotowskiego, świadczy 0; 
olbrzymich możliwościach rozwoju ru. 
chu, jakie stały przed ówczesnymi de. 
mokratami polskimi. 


C HŁOPI, biorący udział w powsta- 

niu, instynktownie przeciwstawia. 
li się zgubnej polityce prawicowo« 
szlacheckiej większości kierown.ctwa 
powstańczego, polityce, która była 
jedną z decydujących przyczyn klęski 
polskiej, 


Zamiast opierać się o sojusz z „lu- 
dami”, z rewolucyjno - demokratycz- 
nymi prądami w Europie — a więc i 
z ruchem rewolucyjno „ demokratycz. 
nym, zmierzającym do utworzenia na 
gruzach monarchii Hohenzollernów i 
innych dynastii niemieckich demokra. 
tycznej republik; niemieckiej, ezla- 
checka prawica ruchu widziała sojusz 
nika sprawy polskiej w królu prus- 
kim, śmiertelnym wrogu Polski i de- 
mokracji. 


Chłopi w masie swej najdłużej 
trwali w szeregach ruchu i usiłowali 
kontynuować walkę nawet po rozpro, 
szeniu głównych sił powstańczych. Na 
chłopów też po klęsce spadły najo- 
strzejsze represje wroga. | 


twem, że mimo klęski 1846 r, mimo 


dziły katastrofę galicyjskiej „rabacji", 
sprawa niepodległości Polski ma już 
głębokie korzenie w ludzie polskim, 
że pod sztandarem tej eprawy stają 
nowe siły, masy ludu polskiego. 
„Wiosna Ludów” potwierdziła je- 
szcze raz nierozerwalny związek 6pra 


wy polskiej, niepodległości Polski z 


walką ij zwycięstwem obozu demo- 
kracji i postępu w Europie: 


OLACY walczyli nie tylko w Pol- 

sce. Na barykadach Wiednia i 
Drezna, na polach bitew Włoch pół- 
nocnych i Sycylii, wśród huku dział 
w Nadrenii, w Siedmiogrodzie i w 
księstwach naddunajskich — wszędzie 
przelewali swą krew polscy żołnierze 
Wolności. Okryli oni sławą imię Po- 
laka na świecie, zasłużyli się sprawie 
europejskiej wolności, 

„Wiosna Ludów” nie zakończyła 
się zwycięstwem. Chwiejność i zdra* 
dziecka polityka liberalnej prawicy, 
brak jasnej linii politycznej u więk- 
szości ówczesnych demokratów spra- 
wiły, że siły antyludowe utrzymały 
w swym ręku kierownictwo spraw 
państwowych, odbudowały ewój apa, 
rat przemocy i ucisku, nabrały sił, by 
przejść do ponownej ofensywy i zdła. 


Szowinizm liberaliżmu niemieckiego i 


Powstan'e poznańskie było r, mimo [Szo ruchy demokratyczne w Europie. 


zawiłego splotu czynników, które zro. 


Zapomniana działaczka „Proletariatu” |=" 
Filipina Piaskowicka 


Napisała Stefania Krygierowa 


madziarskiego pchał w objęcia reak- 


Dnia 28 stycznia 1886 roku na stokach Cytadeli w Warszawie wy- 
konano wyrok sądu carskiego skazujący na śmierć przez powieszenie, 
czterech działaczy „Proletariatu* — pięrwszej socjalistycznej organizacji 
na terenie kraju. Dnia tego zginęli: Stanistaw Kunicki, Piotr Bardowski, 
Michał Ossowski ; Jan Pietrusiński. Inn; działacze „Proletariatu* zostali 
skazani na katorgę. Pragnąc upamiętnić tę rocznicę, drukujemy wspom- | 

nienie o Filipinie Płaskowickiej, jednej z działaczek „Proletariatu*. 


— m 


cji większość narodów słowiańskich 
Austrii. Armia pruska pobita w mar- 
cu na barykadach Berlina, odzyskała 
poczucie swej siły, znęcając się w 
kwietniu i maju 1848 r. nad bezbron- 


nymi niemal powstańcam; poznański- 
mi. Na tej armii oparła się reakcja na 
terenie Rzeszy Niemieckiej. Stosunko 
wo słabo rozwinął się ruch rewolucyj- 
ny w szeregu zacofanych wtedy go- 


spodarczo krajów słowiańskich: Feu. | 


dalna Rosja Romanowych i obszar- 
niczo . kapitalistyczna Anglia Pal- 
merstona, dwie twierdze ówczesnej 
kontrrewolucji — nie tylko utrzyma- 
ły swe pozycje, ale stały się oparciem 
ála zachwianych ił reakcyjnych w 
reszcie Europy, dla monarchii Habs- 
burgów i Hohenzollernów, dla dusi- 
cieli rewolucji w Europie. 


| naa „Wiosny Ludów” zadecy- 
dowała o rozwoju Europy Środ- 
kowej na przestrzeni minionego stu- 
lecia. Wskutek tej klęski ocalała po- 
tęga junkierstwa w Niemczech — je- 
dno ze źródeł szczególnej mocy prą- 
dów reakcyjnych i zaborczych w. na- 
rodzie niemieckim. 

Wskutek tej klęski w krajach Eu- 
ropy Środkowej warstwa junkrów - 
obszarników utrzymała w swym ręku 
aparat państwowy į własność wielkich 
majątków ziemskich! Kapitalizm, u- 


|| Warszawy, gdzie z wiosną tego ro- 


| 
3 
Europy i do odrodzenia agresywnych 1 
Niemiec jako swego narzędzia. > 


Realizujemy ten testament w chwi- © y 
li, kiedy masy robotnicze, których | 
czołowym przedstawicielem sto lat te. 
mu byli bohaterowie barykad czerw- 
cowych w Paryżu, stały się jedną z 
decydujących esil rozwoju społeczne- 
go Europy, skierowały w krajach de- 
mokracji ludowej ten rozwój na ttory 
sojuszu klasy robotniczej z chłop- 
stwem i drobnomieszczaństwem prze- 
ciw wielkiemu kapitałowi, prowadząc 
do rzeczywistej równości į sprawiedli 
wości społecznej. Realizujemy ten te. 
stament w chwili kiedy naród połski 
kierowany przez obóz damokratyczny, 
przez spadkobierców chłcpów - kosyu 
nierów powstania poznańskiego bu- 
duje na nowych podstawach państwo, 
Ludową Rzeczpcspolitą Polską, jako 
państwo zjednoczone i jednolite naro_ 
dowo. Realizujemy ten testament w 
chwili, gdy Rosja i związane z nią 
narody stały się przodującym ośrod- 
kiem ogólno . światowego postępu i 
demokracji, kiedy narody Jugosławii 
i Czechosłowacji, wysunęły się obok 
naródu polskiego na czołowe pozycje 
ogólno . europejskiej walki o postęp 
społeczny j pokój świata. 

Właśnie dlatego rocznica „Wiosny 
Ludów“ tej wielkiej walki wyzwoleń_ 
czej sprzed stu laty, nie może dziś mi. 
nąć u nas bez echa: Właśnie dłatego 
rocznica ta — i związane z nią uroczy 
stości — muszą stać się wielkim świę. 
tem, całej Polski, muszą dać wyraz _ 
nierozerwalności, jaka istnieje pomię 


strój postępowy w owym czasie, zwy- 
ciężał tylko powoli, częściowo, a ko- 
szta jego zwycięstwa opłaciła nie war 
stwa feudałów . obszarników, lecz 
masy ludowe. Junkrzy - obszarnicy 
stali się sojusznikami wielkiego kā- 
pitału przeciwko masom ludowym a 
opanowany przez nich aparat państwo 
wy — narzędziem tego wielkiego ka- 
pitału przeciwko klasie robotniczej: 
Doświadczenia i wspomnienia „Wio. 
sny L'xdów'* stały się jednak źródłem 
sił dla prądów demokratycznych i po. 
6iępowych: Do jej nauk sięgał ruch 
robotniczy, podejmujący na nowo 
sztandar walki o wolność. Bohater- 
stwo bojowników barykad 1848 r. by- 
ło wzorem dla następnych pokoleń 
walczącej demokracji. 


H STO lat po wielkich dniach 

„Wiosny Ludów”. realizujemy 
jej testament, po wielkim zwycięstwie 
obozu postepu i wolności nad hitle- 
rowskim faszyzmem, po tym jak na- 
rody Europy w cieżkich walkach o- 
broniły swą niepodległość przed nie- 
mieck'm imperializmem j bardziej niż 
kiedykolwiek zdecydowane są bronić 
jej przed nowymi zamachami ze stro- 
ny innych ciemnych potęgy wstecznic. 
twa i wyzysku, których główny ośro- 
dek przesunął się dziś po za pak | 


i dąży do podporządkowania sobie! dzy dniem wczorajszym a dniem 
dzisiejszym narodu, pomiędzy mi- 
nionymi walkami „ludu polskie- 


go a jego dziciejszymi zwycięstwami 


osiągnięciami, Szeroki udział w 


ludowych Polski etwierdzi nafiepiej, 
że masy te są świadome swych wieł- 
kich tradycyj wolnościowych oraz do 
świadczeń walk sprzed stu laty i w 
jbyło nas więcej, to stworzylibyśmy | ciągu ubiegłych lat stu, walk, które 
jw przeciągu kilku lat bardzo poważ- | umacniają ich niezłomną wolę krocze. 
ną siłę, bo chłop gdy rusza, to ru-| nia -po drodze postępu i demokracji 
sza gromadnie i ruch jego nabiera | ludowej. 

j żywiołowej siły“. 

| W 1878 r. przyjeżdża 


znowu do 


Podatek gruntowy 


ku Waryński rozpoczyna organizo- spłacony w 88 proc. 


fwać „Kasy Oporu“. 


przepro- 
wadzono w roku ub. cały szereg prac. ! 


rodówka), założonym w dalekim Lon ;rownikiem organizacji jest Ludwik 
dynie. Waryński. 

© Jest to dla niej nie tylko wstrzą- 

‘sem, ale i objawieniem. "Nie wiem, | Rok 1876 
zy słyszała wówczas o Marksie, a 
na pewno obce i niezrozumiałe były 
| jej, spory proudhonistów i zwolenni- 
ków naukowego socjalizmu. Dla niej 
decydującym był fakt, że to Stowa- 
rzyszenie Międzynarodowe odbyło 
meeting, na którym wyrażono hołd 
powstańcom, że biorą w nim udział 
bohaterowie powstania, i że jego 
ideologia zwraca się przeciw Rosji 
carów i absolutyzmowi. 


Filipina w 1876 r. przybywa do 
Warszawy. Składa z doskonałym wy- 
nikiem egzamin nauczycielski i staje 
przed problemem obrania terenu 
pracy. Nawiązuje kontakty z przysz- 
łymi działaczami „Proletariatu', ule- 


„chożdzienia w narod* i zostaje na- 
uczycielką na wsi w Janisławicach 
pod Skierniewicami. 

Ówczesny program nauczania w 


W każdej historii „Proletariatu" 


znajdujemy krótszą lub 


ga jednax tradycji „Narodnej Woli“, 


Równocześnie dyskutuje się pro- 
jekt stworzenia pierwszej organiza- 
cji robotniczej. Filipina bierze żywy 
udział w pracach  przedwstępnych. 
Planowano powierzenie jej kierow= 
łnictwa kółka „organizatorów * skła” 
, dającego 
czych kółek rewolucyjnych. Filipi- 
na rzuciła myśl organizowania dla 
nowo pozyskanych członków, kółek 
przygotowawczych niezwiązanych 
ściśle z organizacją”. 

W tym okresie Płaskowicka rozwi- 
ija żywą działalność, pisze książkę dla 
' dzieci (rękopis zaginął w czasie re- 
: wizji) i zakłada pierwsze kółko ko- 
' biece, w ramach ogólnej organizacji, 


} 


się z delegatów robotni-(- 


W związku z oirzymanyny z te- 
renu całego kraju wynikami spłaty 
podatku gruntowego na rok 1947, 
Główny Pełnomocnik .Rządowy de 
spraw tego podatku ob. dyr. Mierz- 
wiński udzielił  przedstawiciełowi 
PAP szeregu iniormacji, 
Kampanię podatkową roku 1947 

na odcinku podatku gruntowego 
należy właściwie uważać za zakoń- 
„czoną. Niewielkie stosunkowo zale 
głości, nie wpłyną na zmianę za- 
sadniczych osiągnięć. Podatek grun. 
| owy w roku ub. realizowany był 
w gotówce oraz częściowo w zbożu. 
Do magazynów na dzień 1 stycznia 
br. wpłynęło 392.370 ton ziarna, co 


wzmiankę o Filipinie Płaskowickiej, 
jako wybitnej działaczce pierwszego 
okresu. Życie jej mało jest znane, 
nawet daty urodzenia nie można u- 
stalić, zachowała się tylko jej foto- 
grafia przedstawiająca młodą dziew- 
czynę o dziwnie miłej i ujmującej 
twarzy, uczesaną według ówczesnej 
mody w wysoką koronę warkoczy. 
Płaskowicka pochodziła z drobnej 
szlachty z Ukrainy. Ojciec jej był 


Proletariusz angielski czy robotnik 
francuski był jej nieznany i daleki, 
ale rozumiała, że był wyzyskiwany, 
tak samo, jak fornal wiejski przez 
dziedzica. Dlatego hasło „Proletariu- 
sze wszystkich krajów łączcie się“ 
znalazło w niej oddźwięk. I to była 
jej droga do socjalizmu. 


Początki ruchu 
socjalistycznego 


szkole wiejskiej nie był śkompliko- 
wany. Kult cara Aleksandra II ,zna- 
jomość nazwiska generał-gubernato- 
ra, naczelnika powiatu i „rewizora* 
szkolnego wystarczała — to było 
wszystko. Ukoronowaniem edukacji 
dziecka polskiego było zaśpiewanie 
„Boże caria chrani“. 

Chłopi bez entuzjazmu odnosili się 
do nauczycieli, a szczególnie do ko- 
biety-nauczycielki. Filipina napotyka 


I które oddaje po aresztowaniach duże 
| usługi w opiece nad więźniami. Na- 
'stępnie Filipina nawiązuje pisemne 
| kontakty ze znajomymi kobietami za- 


imieszkałymi w Rosji, namawiając je 
do powrotu do kraju i do pracy na- 


stanowi 88% wymiaru. 

Gotówką tytułem podatku grun- 
towego za rok 1947 oraz z zaległo- 
ści za lata 1945 i 1946 
15.570 milionów zł. Podatek w go 
tówce za rok 1947 został 


| uczycielskiej. przeszło w 90%. Od chwili rozpo- 
częcia działalności aparatu Pełno- 
Aresztowania mocnika Rządowego do spraw 


po- 
W tym roku spadły pierwsze re- datku gruntowego do dnia 1 stycz- 


| dostatkiem dworu. Salony dworu 


czasowych świad. ` 
rodzin wysłużo- ; 
dla rodzin pozo: ,; 


i ubezpieczeń oe 
i dopomogli jej do ukończenia pięciu 


iklas gimnazjalnych. Byia to kwalifi- 


‘flikt ze swoimi chlebodawcami, po- 
ań. nieważ uczy nie tylko panienki i pa- 
lniczów, ale potajemnie daje również 
|iekcje czytania i pisania gromadkom 


ła- | diu 
które wyp i | dagogikę. 


ytal-| mości z kraju, z Warszawy, o ru- 


dworskim oficjalistą. Dzieciństwo i 
wczesna młodość Filipiny przypada 
na okres przedpowstaniowy. Z po- 
wodu ciężkich warunków material- 
nych ojca, który nie mógł utrzymać 
swej licznej rodziny, Filipina chowa 
się jako uboga krewna po dworach 
szlącheckicn między „kredensem*, a 
salonem. Poznaje w ten sposób dwa 
oblicza dworu. Uderza ją kontrast 
między nędzą chłopa ukraińskiego, a 


Ruch socjalistyczny w Polsce roz- 
poczyna się znacznie później, niż na 
zachodzie Europy. 

Wtedy, gdy w Anglii istnieją już 
silne związki zawodowe  (Trade- 
Uniony), w*Polsce nie ma jeszcze 
proletariatu fabrycznego. Przyszły o- 
środek przemysłowy w Polsce — 
Łódź — jest małym miasteczkiem, li- 
czącym 10.000 mieszkańców. Dopiero 
zniesienie granicy celnej między by- 
lia kongresówką a Rosją w 1851 r. 
szlacheckiego rozbrzmiewały pieśnia-, otwiera rynki wschodnie i ułatwia | uważa za wielki sukces. 

mi  patrio.ycznymi: spiskowano i, zbyt wyrobów przemysłowych. Nastę| Warunki życia ma bardzo prymi- 
czyniono przygotowania do powsta-. puje raptowny rozwój przemysłu |tywne, mieszka w szkole o małej źle 
nia. T 5wnocz “rie ten sam dwór sto- | włókienniczego, metalurgicznego il opalanej izdebce, w której zimą wo- 
sował surowe kary wobec chłopów ; górnictwa. |da zamarza w dzbanku. Odżywia się 
nawet za drobne przewinienia. Fili-| Przegrane powstanie, odpływ ra-|nędznie, gdyż zarobione pieniądze 
pina widziała jak chłostano pokojów- | dykalnych elementów za granicę | wydaje na książki i pomoce szkolne. 
kę za stłuczenie filiżanki lub złe stwarzają specyficzną atmosferę, w| W okresie wakacyjnym P.askowic- 
„ururkowanie* spódnicy. której dojrzewa młodzież. Rozsiana ilka wygłasza referat o wzajemnym 

Po przegranym powstaniu Filipi- | kształcąca się na uniwersytetach ro- nauczaniu na zjedzie nauczyciel- 
na słyszała opowiadania o chłopach, | syjskich, styka się tam z radykalną | skim. . 
jak to pomagali moskalom i jak EZ” rosyjską i jej ideologią,] Przyjaźniła się w tym okresie z 
dowali powstańców. Ale wieś i chło- pozostającą pod wpływami „Narod- | „proletariatczykami* Józefem  Pła- 
pi nie byli przecież jej obcy, znała| nej Woli“, która twierdziła, że chło- | wińskim, 
dobrze ich nędzę i nie umiała pogo-|pi są podstawową siłą rewolucji i| Kazimierzem Hildem i Ludwikiem 
dzić sprzecznych uczuć. Wysuwała | dlatego szła w „lud“ na wieś dla| Waryńskim. 
dziecięce wnioski, że „na świecie | uświadomienia go o jego przyśszłej| Wierzy w siłę propagandy, w re- 
dzieje się bardzo wieie niesprawie- | dziejowej Toli. wolucję, która ma zburzyć porządek 
dliwości, bardzo wiele zlego, trzeba| W Polsce ideologią bogacącego Się | opierający się na wyzysku. 8 
więc starać się, aby tamu zuradzić”.| szybko mieszczaństwa jest pozyty-| Partia nie powinna dbać o że : 

Mimo ciężkicn warunków rodzice | wizm. „Mrzonki niepoległościowe zo- | miastowe zdobycze, gdyż są oi je 

stają odrzucone, bogacenie się jest| jej wyrażenia „mniemane zdobycze“, 
: a założenie fabryki przyno-|ale jej zadaniem jest kształcić „bo- 
| 


na niechęć gminy, dostaje ruderę ja- 
ko budynek szkolny, a na naukę za- 


zniechęcają jej jednak. Szybko zy- 


ba uczniów się 
wprowadza system wzajemnego na- 
uczania, zdolniejsi 
słabszych. 

Po pewnym czasie uzyskuje od „re- 
wizora* szkolnego pozwolenie na 
wieczorne wykłady dla dorosłych, co 


szącej dobre zyski. — omal -'zynem |jową gotowość" w walce z wyzy- 
patriotycznym. Wyrastają fabryki, | skiem i przemocą. Dlatego też należy 
jak grzyby po deszczu, rozpoczyna | organizować demonstracje, strajki i 
się produkcja wielkoprzemysłowa | masowe protesty. Te naiwne poglądy 
rodzi się proletariat fabryczny. ! tak|są znamienne dla młodzieńczego 
jak na całym świecie, w pierwszym charakteru ówczesnego ruchu. 
okresie kapitalizmu widzimy niepo- = +. A 
Popas miake siaii t sity roboczej, 12- | Rewolucyjna działalność 
godzinny dzień pracy,. niskie pluve, 
brak ustawodawstwa socjalnego. 
Rozpoczyna się ruch socjalistyczny 
Na głuchą wieś docierają wiado-; W 1877 r. „Proletariat“ stawia swo- 
je pierwsze kroki. Nie jest to jeszcze 
partia o sformułowanym programie, 
tylko luźne ściśle zakonspirowane 
kółka inteligencko-robotnicze. Kie- 


kacja dostateczna do «bjęcia posady 
nauczycielki domowej w wiejskim 
dworze. Rychło jednak wpada w kon 


hłopskich dzieci. 
Jednocześnie uczy się sama, „stu- 
je historię nauk społecznych i pe- 


We wrześniu 1877 r. Filipina wra- 
ca do Janisławic, gdzie udaje się jej 
pozyskać kilku chłopów, którzy ma- 
ją stanowić zalążek kółka socjali- 
stycznego. Przywiązuje do tego wiel- 
kie nadzieje: „Gdy zaczną samo- 
dzielnie pracować powiada — 
przeniosę się do innej wsi, a gdyby 


chach wśród młodzieży i wieści z za- 
granicy o Międzynarodowym Stowa- 
rzyszeniu Robotniczym (I Międzyna - 


pisuje się 30 dzieci. Te warunki nie . 


skuje sympatie wśród chłopów, licz- | teriału obciążającego, ale w miesz- 


zwiększa. Filipina | 


uczniowie uczą | 


Szymonem _ Diksztajnem, 


presje na „Proletariat“. Nastąpiły 
i liczne aresztowania, między innymi 
j » Wpadła“ Filipina, Rewizja w 
„szkole w Janisławicach nie dała ma- 


kaniu w Warszawie znaleziono kilka 
broszur socjalistycznych ji to wystar- 
| czyło. 

| Władze osadzają bojowniczkę w o- 
,sławionym X pawilonie. Stan jej 
zdrowia, który nigdy nie był świet- 
ny (chorowała na serce i reumatyzm) 
,zaczął się w więzieniu szybko pogar- 
szać. Ale nawet w tych warunkach 
nie zaprzestaje pracy. Wraz z Józe- 
| fem Pławińskim wydaje „Głos więź- 
"mia", który udaje się przemycić na 
; zewnątrz. To pisemko, które powsta- 
lio, w celach więziennych, było naj- 
lepszą broszurą eagitacyjną i propa- 
gandową. > 

| Na przesłuchanie przewożono więź 
niów z X pawilonu do miasta, towa- 
rzysze chcieli ją odbić — ale Filipi- 
na nie zgodziła się na ten plan. „Nie 
chcę — pisała z więzienia — abyście 
wy wolni i zdrowi, narażali dla mnie 
swoją swob« 'e a może i życie. Giy- 
bym się „żodz'ła, mogłaby krew po- 
płynąć, a ja czuję, że długo już nie 
pociąg..ę'. 

Filipinie nie wytoczono sprawy, 
wy okiem ad inistracy'nv'- w 1880 
r. skazano ią na pięć lat wygnania 
do wschodniej Syberii. 

Otc jak jeden z jej współcza- 
snych, Józef Uzieębło opisuje ostat- 
ni miesiące jej ¿i iá; 

„Wyrok ten okazał się 
wickiej śmierte'"vm, była w, ucu.- 
czona reumatyzmem. chorobą serca i 
nabytą w wir”'cniu gruźlicą. Pół ży- 
wą wleczono na wygnanie. Sama 
|(wsiadała do tvasonów i statków — 
póki jej sił starczyło — nie chciała o 
nic prosić swuich siepaczy, gdy osła- 
bła, przenosze o ją z wozu na wóz. 
Do jednej z pocztowych stacyj pod 
Krasnojarskiem podjechała kibitka z 
trupem Filipin * | 

Był to rol: 1881 
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dla Płasko- ; 


nia br. rolnicy tytułem tego podat- 
ku wpłacili 9.597 milionów zł. 
Jeżeli chodzi o wyniki szczegóło- 
we, to największe spłaty w ziemio- 
płodach wykazały województwa: 
wrocławskie, gdańskie, pomorskie, 
poznańskie i m. Warszawa z przecięt 
ną 91,6%. We wszystkich wojewódz. 
twach znalazło się wiele gmin i po- 
„wiatów, które podatek uiściły w 
100%. Np. rolnicy powiatu rawic- 
kiego woj. poznańskiego uiścili po- 
datek zarówno w zbożu, jak i go- 
„tówce na 15 dni przed terminem. 
W stosunku do zalegających płat- 


dowych, przy czynnym współudzia- 
le poborców społecznych, rozpatry- 
wał w toku postępowania odwoław- 
czego wnioski tych płatników, któ- 
rzy ubiegali się o zmianę wymiaru. 
W wypadkach uzasadnionych, wy- 


szony. 
Jak wynika z danych liczbowych 
największe wyrobienie obywatel- 


skie i poczucie obowiązku wykazał 
chłop mało i średnio-rolny, który w 


pierwszym rzędzie obowiązek nało- 
Żony przez Państwo wykonał, 


Inwestycje 
w turystyce 


Szereg najpoważniejszych organiza- 
cji i towarzystw turystycznych korzy. 


stało w roku 1947 z wybitnej pomo- 


| finansowej Wydziału Turystyki, 
udzielonej z budżetu Min. Komunika- 
cji. Dzięki tym subwencjom zdołano 
przeprowadzić najniezbędniejsze pra- 
ce w dziedzinie zabezpieczenia į uru- 
chomienia obiektów, urządzeń j szla- 
ków turystycznych, przede wszys'Ł'w. 
na Ziemiach Odzyskanych. 

Ogółem subwencje Min. Komuaika, 
cji na rozbudowę krajowej turystyki 
wyniosły w roku 1947 około 23 mi- 
ionów zł., podczas gdy w roku 1946 
na ten cel można było pwi'eznaczyć 
zaledwie 2 miliony złotych 


ników, aparat pełnomocników rzą- 


miar ten został poważnie zmniej-, 


Str. 6 


NDIE są poważnym producem 

tem bawełny, a w okresie pierw- 
szej wojny światowej roewinął się 
tam duży przemysł przerabiający 
to włókno na tkaniny. W okresie 
drugiej wojny światowej przemysł 
ten uległ dalszej rozbudowie, 

W chwili obecnej, w związku £ 
gwałtownym osłabieniem konku- 
rencji przemysłu japońskiego, włó- 
kiennictwo Indii zdobyło wyjątko- 
wo wygodną pozycję na rynkach 
Dalekiego Wschodu. Wobec pomysl- 
nej koniunktury, rząd Indii wydał 
zakaz wywozu wyższych gatunków 
bawełny, celem przerobienia jej w 
kraju. , 

Zarządzenie to gozi .bezpośred- 
nio, w interesy W. Brytanii, która 
traci możność łatwego zaopatrzenia 
się w bawełnę na jednym ż nielcz- 
nych rynków bloku  azterlingowe- 
go. (k. w.) 


zadziwili całe miasto 


(KORESPONDENCJA WŁASNA SAP) 


Tow, Beldocha żnam tylko z opo- 
, wiadania. Jest on dla -mnie postacią 
mityczną nowej naszej mitologii, któ 
„ra powstaje w chwili obecnej na 
Dolnym Śląsku. Opowiadali mi'o nim 
' jego współpracownicy, mówiąc jak- 
by o jakimś fantaście, nowym do- 
„ktorze Judymie, Nie zastanawiaiem 
'się jednak nad fantazją. Pragnąłem 
jedynie zobaczyć jego dzieła i po- 
mysły, wprowadzone w czyn przez 
„jego współpracowników. Wiedzialem 
już, że założył dla opuszczonej mło- 
dzieży w Sławęcicach MOS (Młodzie 
żowy Ośrodek Szkoleniowy), że póź- 
niej swe idee i pomysły przeszczepił 
na Bystrzycę, Międzygórze 1 W 
caw, T 

Jechałem właśnie do Bystrzycy. 
Jakiś starszy pan, siedzący obok 
mnie, wyglądający na urzędn'ka ma 


ZNIESIENIE REGLAMENTACJI | gistratu, zagadnął mnie po godzinie 


PAPY SMOŁOWCOWEJ 
Komitet Ekonomiczny Rady Mi- 
nistrów w związku z dostateczną 
produkcją papy. smołowcowej, 
wniosek ministra Odbudowy posta- 


i, 


na! łem, 


— Dokąd pan jedzie? 
— Do Bystrzycy — odpowiedzia- 


— Pewno do naszych OM TUR- 


nowił znieść w obrocie krajowym! owców — rzucił z uśmiechem. 


reglamentację papy smołowcowej. 
Zniesienie ograniczeń sprzedaży pa-' 


py pozwoli na szybki i elastyczny: 


jej rozdział, 


PRODUKCIA MEBLI STALOWYCH . 


I OKUĆ BUDOWLANYCH 
W ogólnym planie przemysłu me- 
talowego przewiduje się znaczne 
zwiększenie produkcji mebli stało- 
wych i okuć budowlanych. Ilościo- 
wo produkcja będzie przedstawiała 
się następująco: okucia budowlane 
1 inne 2.002 ton, zamki wszelkiego 
rodzaju z kluczami 275 ton, okucia 
piekarskie, drzwiczki, armatura pie- 
cowa 520 ton, biurka, tapczany, fo- 
tele, krzesła — 2.700 ton, wieszaki, 
półki, szafki nocne 350 ton, Ogółem 
przemysł metalowy wykona w br. 
6.680 ton różnego rodzaju . mebli 

stalowych i okuć budowlanych, 


KOMUNIKACJA 
KROLEJOWO PROMOWA 
ZE SZWECJĄ 

Rok 1947 wykazał- dalszy _ roz- 
wój komunikacji ' 
wej na trasie Gdynia — Trelleborg 
w obu kierunkach. W ruchu towa- 
rowym, przewieziono 3.869 wago- 
nów, z czego 2.587 wysłano z Gdy- 
ni do Szwecji. 

W r. 1946 przeciętne przewozy 
miesięczne wynosiły ok. 140 wago-. 
nów, zaś w 1947 r. wzrosły do po- 
nad 322 wagonów. Tendencję zwyż: 
kową wykazuje również ruch pasa- 
żerski. Ogółem przewieziono w: 1947 
r. na tej trasie ok. 11.000 osób v 

PRZYJA7D DO GDAŃSKĄ 
POLSKIEGO TANKOWCA 

Do portu w Gdańsku wszedł m. 
in. polski tankowiec „Turnia“, z łą- 
dunkiem 899 ton oleju osiowego z 
Antwerpii. 


PRAKTYKI STUDENTÓW 


kolejowo promo- , 


Przekonałem się później, że „nasi 
OM TUR-owcy*, miato znaczyć OM 
TUR-owcy z naszej Bystrzycy, gdyż 
starszy pan nie mał nic wspólnego 
ani z OM TUR-em ani z PPS-em. 
Tymczasem zaczą! mi jednak z wiel- 
kim zapałem opowiadać o Socjal'sty 
cznym Ośrodku Szkolenia Zawodo- 
wego w swym mieście, Jeden fakt 
utkwił mi najgtębiej w pamięci, 
Powódź i drzewo 

Było to w początkach stycznia, kie 
dy czarna zima zaczęła p'atać figle 
i w Karkonoszach, zam 'ast śniegu, 
padał deszcz. Potoki górskie wezbra. 
ły wtedy bardzo niebezpiecznie, Pew 
nej nocy Bystrzyca zosta'a zaalarmo- 
wana, że leżącym obok rzeki 'skła- 
dom drzewa państwowego: tartaku 
grozi zalanie. Zmobilizowano więc 
modzież, aby ratowała cenne skła- 
dy. Pierwsi na pomoc pośp'eszyli na 
si OM TUR-owcy. Przyszli również 
uczniowie innych szkół, lecz po prze 
nies'eniu kilku desek uciekli szybko 
do domów. Tymczasem nasi chłopcy 
w deszczu i na zimnie pracowali 
przez całą noc i.. drzewo uratowali: 
Rano zamiast odpoczywać poszli do 


"szkoły, W ten sposób podbili serca 


mieszkańców Bystrzycy, 

— To dzielni chłopcy — kończy 
swe opów.adania starszy pan. — Z 
nich będą ludzie. Proszę sobie wy* 
obrazić: nawet ksiądz, który rzucał 
na nich gromy; stawia ich dziś za 
przykład", 

Szkoła pilności į charakterów 

W. socjalistycznym Ośrodku Szko- 
leniowym w Bystrzycy przebywa 240 
towarzyszek i towarzyszy OM TUR- 
owców. Mieszkają w dwóch oddziel- 
nych internatach, uczą się we wspól- 
nej szkole, która, niestety, nie może 


ROBOTNIK 


OMTUR-owcy w Bystrzycy 


życia. Są tam bowiem dziewczęta, 
które przeszły piekło Oświęcimia, 
chłopcy, którzy brali udział w pow- 
staniu warszawskim, dziesi bojow- 
ników o niepodleg'ość, córk. party- 
zantów — jest cała gromada bied- 
nych, osieroconych i zan'edbanych 
niegdyś młodych ludzi, którzy w 
przedwojennych warunkach stal'by 
się pastwą ulicy, ofiarami niesprawie 
dliwości społecznej, 


Młodzież i wykładowcy 


W ośrodku istnieje gimnazjum kra 
wieckie dla dziewcząt, gininszjum 
mechaniczne, instalacyjno - ślusar- 
skie i stolarskie, W przyszłości pow- 
stanie liceum krawieckie, szku'n ho- 
telarska, szkołą przemysłu artystycz 
nego i szkoła tkacko - kilim'arska 
dla dziewcząt oraz dla ch.opców li- 
ceum mechaniczne. 

Nigdzie jeszcze nie widziałem ta- 
kiego zapału do nauki, jak w Bystrzy 
cy. Zadziwiające jest również po- 
święcenie grona nauczycielskiego. 
Nie istnieje tutaj dla nauczycieli roz 
kład godzin. Niejednokrotn'e przy- 
chodzą oni do internatu i pomagają 
w odrabianiu lekcji Dwie dyrektor 
ki tow. Jurasowa — (szkoła męska) 
i tow. Janusz (szkoła żeńska) to nie 
tylko doskonałe siły pedagogiczne, 
lecz przede wszystkim oddane przy- 
jacó'ki młodzieży robotniczej, 

Nic więc dz'wnego. że pomiędzy 
nauczycielami | m!odzieżą istnieją 


„nierozerwalne więzy — więzy wspól- 
„nej ideologii socjalistycznej i wspóle' 


nej pracy. 


Początki były trudne 


Ośrodek przeżywał początkowo 
ciężkie czasy, Powstawał bowiem 


l 


właściwie z niczego i tylko niezmo- |- 


żona energia i wiara tow. Beldocha i 
i całej załogi z nauczyc'elami i in- ! 
struktórami na czele, pozwoliły na 
stworzenie tego, co dzisiaj ogląda- 
my. 4 

W tych w'aśnie czasach, k'edy 
młodzież własnymi rękami remonto= 
wa'a sale szkolne i izby internatu, | 
kiedy nieopłacani nauczyciele i źle 
karmiona modz'eż, musiała walczyć , 
z mnożącymi się trudnoścami (za-j 
czynano naukę bez ks'ążek i pomo- 
cy naukowych, bez ławek szkolnych, 
bez warsztatów. wtedy właśnie wv- 
tworzył się duch wspólnoty i wiel- 
k'ego zapału, który dzisiaj panuje w 
Bystrzycy | 
*Żenedzatem w Bystrzycy: równ:'eż | 
wie!kie "warsztaty szkolne: które-po* i 
wstaty w pon'emieckiej fabryce, Tu- 
tai można bvło się nrzekonać. dak 
młody  cz'ow'ek potrafi pokochać 
swój warsztat pracv. Wielka w tym 
zasługa instruktorów. 


Warsztaty — chlubą ośrodka 


Warsztaty są dzisiaj czyste, prze- 
stronne i jasne, Jeszcze kilka mie- 


$ 


i 
r 


t 
sięcy temu przedstawiały starą. ru- 
pieciarnię. Praca, którą w nie wło- 
żono nie da się jednak opisać. Dia, 
przykładu podam kilka cyfr, W prze-! 
ciągu trzech tygodni robotnicy wraz 
z młodzieżą wybielii 17.000 m? ścian 
i pował, wybudowali 295 m? ścian, 
zreperowali 1150 m? posadzki beto- 
nowej, wstawili 36 futryn drzwio- 
wych odmalowali 6800* ścian i po- 
wał, oszklili 300 okien i drzwi zre- 
perowali i ułożyli 4000 m* powierz- 
chni dachu, Sami uczniowie praco- 
wali razem 3,000 godzin, ; 

„ Te cyfry, zaimponują każdemu. 

Iństruktorzy przy pomocy uczn'ów 
wyremontowali niemal wszystkie 
maszyny, na których dzisiaj pracu- 
ją. Ośrodek posiada najnowocześ- 
niejsze maszyny tokarskie, frezarki, 
urządzenia do spawania i wielką 
ilość innego, bezcennego sprzętu, 
Wszystko lśni czystością. Porządek 
panuje idealny, 

Warsztaty otrzymują już dzisiaj 
duże zamówienia, Za pieniądze, zdo- | 
byte z wykonanych prac. kupuje się 
nowe urządzenia. Potrzebne są jed- 
nak jeszcze pewne maszyny, które 
mogłyby stworzyć z warsztatów 
szkolnych nowoczesną fabrykę do- 
świadczalną. Tym zająć się powinno 
Min, Oświaty lub Przemys!u, ośro- 
dek ma bowiem wielkie możliwości. 
rozwojowe. | 

° ADAM BAHDAJ 


ZEBRANIA 
1 
M DZIELNICA WOLA 
WSPÓLNE ZEBRANIE KOBIET 
PPS I PP 


W dniu 28 bm. (czwartek) o godz. 16.30 
w lokalu Dzielnicy (Ogrodowa 39 41) od- 
będzie się współne zebranie kobiet z PPS 
1 PPR Dzielnicy Wola. Å 


FR DZIELNICA OCHOTA 


W dniu 29 bm (czwartek) o godz. 16.30 
w lokalu Dzielnicy (Niemcewicza 9) od- 
będzie się odprawa przewodniczących i se- 
kretarzy Kół należących do Dzielnicy PPS 
Ochota. 


sj CJA KOBIET 
DZIELNICA ŚRÓDMIEŚCIE 
W dniu 28 bm. (środa) o godz. 16 w 
lokalu Dzielnicy (Mokotowska 51/53) od- 
będzie się ogólne zebranie członkiń Sekcji, 


M SEKCJA KOBIET 


fe SEK 


W dniu 29 bm. (czwartek) o godz. 16.30 
w lokalu OM TUR (ul. Podskarbińska 10) 
odbędzie się zebranie Sekcji Kobiet Dziel- 
nicy PPS Grochów. Referat na temat: 
„Stanowisko kobiety socjalistki” — wy- 
głosi tow. M. Frankowska, 


INFORMACJE: 


(R WERYFIKACJA PPS-OWCAW 


' Dzielnica Powińle. Weryfikacja odbywa 
się codziennie w godz. od 15 do 17. Za- 
rządy Kół winny w jak najkrótszym cza- 
sie złożyć wypełnione arkusze weryfika- 
cyjne. i 

"Dzielnica Rakowiee. Weryfikacja eht ta 
Ziel- 


| 
| 


wa się codziennie w sekretariacie 
nicy w godz. 14—19. 

Dzielnica Makotów. Weryfikacja 
wa. się codziennie w sekretariacie 
nicy w godz. 10 — 19. 

Dzielnica Targówek Termin w: 
cji upływa w dniu 1 lutego br. 7 
się można codziennie w sekretaria:.+ w 
godz. 9--19. 

Dzielnica Wola, Weryfikacja trwa w da! 


ŻYCIEPARTII 


i 
i 


DZIELNICA GROCHÓW j 


Nr. 28 


/ 


szym ciągu. Koła winny złożyć jak naje 
szybciej kwestionariusze osobowe, 


M SZKOLENIE PPS-owców OCHOTY 

W dniu 28 bm. (środa) o godz. 18 w 
lokalu Dzielnicy (Niemcewicza 9) odbę- 
dzie się wykład szkolenia partyjnego I 
stopnia dla Kół Terenowych Południe 4 
Póinoc. 


ZNMS 


© ZEBRANIE ZARZĄDÓW 
WARSZAWSKIEGO ZNMB 
I AZWM P 
W dniu 28 bm, (środa) o godz. 19 w 
lokalu ZNMS (Mokotowska 24, IV p.) ode 
będzie się zebranie Zarzydów organiza- 
eji warszawskich ZNMS i AZWM. 


'M ZNMS — KOŁO PRZY UW 


Wszyscy członkowie, którzy nie dopeł- 
nili obowiązku  weryfikacyjnego winał 
zgłosić się w ostatecznych terminach (27, 
28, 29 bm.) w godz. 17 — 18 w sekreta- 
riacie Koła (Krak. Przedm. 24 =- Dom 
Studenta UW). Wszyscy ci, którzy w tym 
terminie nie zgłoszą się, zostanę zawie- 
szeni w prawach członków; równocześnie 
będzie skierowany do u środo 
wniosek e usunięcie ich se Związku. 


M 7NMS — OSTATECZNY TERMIN 
ZDANIA EGZAMINÓW SZKOLENIA 
SOCJALISTYCZNEGO : 


Wszyscy towarzysze, którzy dotychczag 
nie zdali egzaminu s przeszkolenia nocje- 
listycznego. mogą to uczynić w dniach: 
26 (poniedziałek) w godz. 13.30—18 oras 
30 bm. (piątek) w tych samych zi- 
nach, w sekretariacie Środowiska (ul. Mo- 
kotowska 24, IV p.). Przy egzaminie na- 
leży złożyć pracę na temat: „Dlaczegó 
jestem aocjalistę”, 


10 ZNMS — KOŁO PRZY PW 


W dniu 28 bm. (środa) o godz. 18 w 
lokalu przy ul. Mokotowskiej 24, IV p. 
odbędzie się zebranie zarządu Koła ZNMŚ 
przy Politechnice wraz ze wszystkimi to. 
warzyszami pracujacymi w Bratniakach, 
A Kół Naukowych oraz referen= 
tami, 


Dzieci robotników polskich w Miemczech 
kradziono jeszcze przed urod'eniem 


PCK ujawniło wstrząsające akta 


W łańcuchu zbrodni, popełnionych, 
przez okupanta niemieckiego na naro. 
dzie poisk'm, jedną z najbardziej per- 
fidnych i wstrząsających 6umieniem 
ludzkim; jest- rabunek dzieci pol- 
skich. y 

Świadectwem tego postępowania 

"są liczne dokumenty, -tifawitohe | 
„przez Wydział Zagraniczny PCK. 

Treść jednego ‘z nich;-* typowy” 

dla tego rodzaju  epraw, 'eytujemy 


przemilczając jedynie nazwiska ġby- | 


wateli polskich, których dziecko pa. 
dło ofiarą tej zbrodni: Tajny doku- 
ment nosi formę listu > rozkazu. 
skierowanefo przez wyższego do. 
wódce SS ï Pólicji z Norymbergi do 
k'erownietwa ckręqu NSDAP ej 
Wurzburgu daia 15 kwietnia 1944.) 
* Dotyczy: trakfoWahia dzieci, tro | 
dzonych przez cudzoziemskie robot. ' 
nice w Rzeszy. ; i ' 

Polka (następują dckładne pertso- 
nalia): zamieszkała, w obozić * po!- 
ekime w Wiirzhurgu, przy Zeppelin 
strike spodziewa się dziecka, któ- 
rego ojcem jest Polak (personalia), 
zamieszkały w  Wiirzburqu, wW -obo= 
zie polskim przy Eckstrasse: 


NA STATKACH MORSKICH ich pomieścić. Jest to młodzież opu- 

W roku 1947 — 25 studentów gzczona, przeważnie sieroty | półsie- 
Wydziału Budownictwa Okrętowe- | roty. młodzież robotnicza, która sta- 
go Politechniki Gdańskiej odbyło | 


e 


l 
$ 


praktyki pływania na statkach, pol 
skich przedsiębiorstw. żeglugowych. 


HANDEL ZAGRANICZNY 
SZWAJCARII © 
Obroty w handlu zagranicznym 
Szwajcarii w 1947 roku wyniosły: 
eksport 337 milionów, import 516 


ła się ofiarą okropnej wojny, OM 
TUR stworzył dla niej ośrodek, któ- 
ry już w tej chwili jest*kuźnią m!o- 
dych socjalistów, szkołą charakte- 
rów i gniazdem 
robotniczej, ` ; ; 

'W rozmowach z młodymi towarzy- 
szkami 1 towarzyszami słyszałem 0- 


milionów szwajcarskich franków. | powiadania o smutnych kolejach ich 


Bieg sztafetowy 4 x 10 kim | 
wygrała sekcja narciarska P.T.T. 


„W Zakoparem rozegrano „bieg. szta- scu znalazła cię sztafeta „Wisły” (Za. 
fetowy 4X10 klm o mistrzestwo okrę- | kopane) w czasie 3:04.55 godz. Na 12 


gu podhalańskiego. PZN. „Walka © 
zwycięstwo toczyła  6ię.. pomiędzy 
sztafetami SNPTT i „Wisły! (Zakopa 
ne). Pierwsze miejsce zajęła. sztafeta 
SNPTT w składzie ' Zubek, Skupień 
Tadeusz, Stcpka, Skupień Stanisław 
w czasie 2.59.08 godz. Na drugim miej 


startujących eztafet ukończyło bieg 
11. 


Indywidualnie najlepszy czas uzys 
kał,zawodnik „Wisły” — Sitarz prze- 
bywając ewój dystans w czasie 42 
minuty 3 sekundy. 


Oficjalny sezon piłkarski 


przyszłej awangardy. 


l 


Przetarg nieograniczony 


Instytut Przemysłu Chemicznego, Warsząwa, Żoliborz, ul. Łączhości '8 
ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie: 7 dy 
50 SZAF. LABORATORYJNYCH ai ; 
110 SZAF ODZIEŻOWYCH. ; 
Bliższe informacje otrzymać można codziennie w godz. od 8.15 w biu- 
rze Instytutu. 
Oferty w zapieczętowanych 1 zalakowanych kópertach z napisem! 
„Oferta na roboty stolarskie“ należy składać do dnia. 7 lutego br. do 
godz. 10 włącznie do skrzynki ofertowej w biurze Instytutu, pò czym 
nastąpi otwarcie ofert. 
Oferent winien złożyć wadium w wysokości 2 proc. sumy oferowa- 
nej w Kasie Instytutu. Kwit na złożone wadium należy załączyć do oferty. 
Instytut Przemysłu Chemicznego zastrzega sobie prawo wyboru do- 
wolnego oferenta, bez względu na wyniki przętargu, jak też unieważ- 
nienia przetargu bez podania przyczyn oraz ponoszenia jakichkolwiek 
odszkodowań. 
PODAC A TE, ZZO. ARMANI IZA - PODR L T | DOTA TOT A OE AA BE SAD DI ADAC RYBA TWOI 


Przetarg nieograniczony 


Zarząd Państwowy Zakładów Kauczukowych „Piastów“ w Piasto- 
wie ogłasza przetarg nieograniczony na remont 2 pras wulkanizacyjnych 
o wymiarach 3750 X 1100 i 5400 X 600 oraz ich instalację. Przetarg od- 
będzie się dnia 11.2 1948 r. o godz. 10 w Zakładach w Piastowie. 

Oferty należy składać w zalakowanych kopertach bez znaków tir- 
mowych do skrzynki ofertowej dó godz. 10 dnia 11.2 1948 r. giii 

Ślepe kosztorysy, podkładki ofertowe i informacje można otrzymać 
w Biurze Planu Inwestycyjnego Zakładów codziennie, prócz niedziel 
i świąt. w godz. od 8 do 12. ia i 

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez podania przyczy- 
ny, dowolnego wyboru oferenta bez względu na wynik przetargu ' oraz 


wypłacenia odszkodowania. 


Matce nie zezwolono na przer-, 


lić do SS t wysłać na front, przew 


wanie ciąży, ponieważ należy się dując dlań najcięższe zadania. 


spodziewać potomstwa wartościo 


po urodzeniu zabrała narodowo-So- 


wef 
go rasọwo. Proszę, aby dziecko to 


W drugim z dokumentów, datowa” 
nym dnia 19 lutego 1943 r. „Der O» 
berpresident der Prowinz  Oberechle. 


cjalistyczna opieka społeczna, jako sien donosi ministrowi spraw wewnę. 


"dziecko dobrej rasy. 
SS-Hauptsturmiuehrer.." 
Porywanym w ten sposób dzieciom, 
‘Niemcy. zmieniali nazwiska i w ogó" 
le dane personalne, zacierając całko- 
wicie ślady ich prawdziwego ‘pocho: 
dżenia:- | | 
Tragedia dzieci mieleckieh 
W szeregu dalszych dokumentów u- 
iawnionych przez wydział zagranicz- 
ny PCK, dotyczących gehenny dzie- 


ci polskich podcas okupacji, zwraca 


| uwagą zeznanie niemieckiego komisa. 
(Landeskomissar) powiatu Mielec. 


rza 
Ryszarda Stuebke, złożone przed pro- 
kuratorem Stańów Zjednoczonych w 
Berlinie. y 

„Pewnego dnia, było to w roku 1942 
— zeznaje Stuebka — po przybyciu 
do mojego urzędu w Mielcu usłysza- 
łem płacz i krzyki pięciorga dzieci 
polskich, których rodzice byli nasta, 
wieni wrogo do narodowego 8o0cją 
lizmu, wobec czego dzieci te zostały 
im „odebrane, celem wychowania ich 
w niemieckim duchu. Stuebke zezna- 
je, że rodziny, którym dzieci te por- 
wano. nie znały zupełnie języka nie- 
mieckiego. Polecono im natychmiast 
opuścić powiat mielecki, Wspomniane 
pięcioro dzieci porozdzielano miiędzy 
niemieckie rodziny. 

‘Cała akcja była zainicjowana przea 


niemieckiego starostą Mielca Schlue-| 


fera oraz. jego zastępcę dcktora 
Schmidta, którzy prowadzili zakroja- 
ną na wielką skalę akcję germaniza- 
cyjną. 

Stuebke podał dalej, że przy zabie- 

raniu przez policją dzieci rodzicom, 
dochodziło do wstrząsających scen. 
które budziły powszechną odrazę 
wśród ludności. 
' Zeznanie niemieckiego komisarza 
jest niezmiernie charakterystyczne Z 
uwagi. na autorytatywne wyjaśnienie 
| początków masowej akcji germaniza- 
| cyjnej wobec dzieci polskich, Wy- 
padków takich e jakich wspomina 
Stuebke było dziesiątki tysięcy: Wię- 
kszóść porwanych dzieci żyje qadal 
w. Niemczech w środowisku niemiec- 
kim, przy czym poszukiwania prowa- 
dzone przez władze polskie natrafiają 
ne poważne trudności. 

"W posiadaniu Głównej Komisji Ba- 
dania Zbrodni Niemieckich w Polsce 


Podpisane® trznych Rzeszy, że jego zdaniem, W 


<celu zahamowania przyrostu naturale 
nego ludności polskiej na terenie Gór, 
nego Śląska należy zaostrzyć odno% 
ne przepisy, ponieważ wprowadzonś 
przez władze niemieckie granica w: 
ku dla zawierających małżeństwo nie 
dała właściwego rezultatu. a zwięk» 
szyła jedynie liczbę dzieci  nieślub= 
nych. Piszący proponuje wobec tege 
utworzenie specjalnego  Juqendamtu, 
który zajmowałby się ściąganiem po” 
datków od rodziców dziec nieśluk 
nych. s RZE m» 


5 mln. żaróuek 
otrzymamy 
w bieżącym półroczu 


Centrala Handlowa Przemysiu Elek 
trotechnicznego rozprowadz, w pierw- 
ezym półroczu r. bieżącego 3.774.200 
sztuk żarówek © mocy de 100 wat, 
oraz 22.400 żarówek ponad 100 wat 

W ciągu lutego, ludność wet, amest 
araz instytucje otrzymają około 82 tys, 
żarówek do 100 wat i pewną ilość że” 
rówek powyżej 100 wat. 

Plan ten nie obejmuje żarówek tee 
pertowanych, które w ciągu pierweze- 
go półrocza bież, roku rozprowadzone 
zostaną w ilości ok. 700 tys. eżtuk. 


m ma 


Blisko 13 tys. spółdzielni 
mamy już w kraju 


W . momencie uchwalenia nowej 
struktury spółdzielczości mamy w cas 
łej Polace 12.913 epółdzielm, z czego 
5.600 miejskich i wiejskich wpółdzielni 
spożywców. Ponadto w miastach: dzia- 
ła 2.270 spółdzielni pracy, rzemieślni- 
czych, księgarskich, mieszkaniowych i 
oezczędnościowych Na wsiach pracuje 
4,905 spółdziela; Samopomocy Chłop» 
skiej, mleczarskich, ogrodniczych, ry» 
backich, zdrowia, kas Stefczyka itd. 
Do epółdzielaj tych należy około 4 ml. 
lionów 125 tys. członków, w tym około 
1205 tys. pracowników  epółdzielczych, 
W ciągu trzech lat liczba członków 
wzrosła przeszło o 2 miliony, liczba 
pracowników — trzykrotnie. 

Spółdzielczość dysponuie około 21 
tys sklepów Przed rokiem eklepów 
było o 5459 mniej, przed dwoma laty 


l 


znajdują się dwa dckumenty, doty- 0 12.728. przed trzema laty. — ó 16 tya. 
czące zagadnień populacyjnych na mniej aiż obecnie Obroty za 1947 r. 


rozpocznie się 14 marca 


Tegoroczny oficjalny sezon piłkarski: dzenia w związku z protestem, zgło- 
w Polsce rozpocznie się o dwa tygod- szonym przez KKS. 
nie wcześniej, niż w roku ub'egłym.| ' | 
W/cześn.ejsże rozpoczęcie zawodów © 
mistrzostwo Klasy Państwowej i mi-' 


_ Ogłoszenie o przetargu 
Państwowy Instytut Hydrologiczno-Meteorologiczny ogłasza prze- 
targ nieograniczony na wykonanie robót rozbiórkowych b. Obserwato- 
rium Aerologicznego w Legionowie. 

Przetarg odbędzie się dn. 4 lutego 1948.r. o godz. 11,00 w P, I. H. M. 


strzostwa okręgowe nastąpi głównie z Lista najlepszych ) w Warszawie, ul. Oleandrów 6, pokój nr 11, gdzie oferenci mogą otrzy- 
mać bliższe informacje i ślepe kosztorysy. 


tego powodu, iż w dniu 3 kwietnia ro- | A 
dny zostanie pierwszy w nowym. 10. sportowców Oferty należy składać do godz. 10.30 dnia 4.2 1948 r. w Sekretariacie 
sezone mecz międzypaństwowy Pol-| Redakcja czasopisma „Šport“ prze P. I. H. M. pokój nr 17. 
ska — Bułgaria. W zwiążku z tym prowadziła ańkietę na temat lety | Wadium stanowi 1 proc. od sumy oferowanej. AWARE DANE 
PZPN postanowił rozpocząć sezon pił. najlepszych sportówców za rok 1947.! ` P. I. H. M. zastrzega sobie prawo dowolńego wyboru oferenta bez 
karski w dniu 14 marca, by przez o- W wyniku przeprowadzonej ankiety względu na wysokość oferowanej kwoty, prawa częściowego korzystania 
kres co najmniej dwutygodniowy pł- we wszystkich związkach 'sporto- z oferty oraz unieważnienia przetargu lub uznania, że przetarg nie dał 
wych, lista '10-ciu najlepszych spor- dodatniego wyniku, bez podania powodów. 684 
towców Polski przedstawią się nastę ====ma=== 


karze mogli potrenować, a kapitan 
a  Ubezpieczalnia Społeczna 
ezp:eczainia Dpoieczna 


zw.ązkowy mógł dokonać przeglądu 
kandydatów do reprezentacji. 
Dnia 14 marca rozpoczną się mecze | 1) Marusasz Stanisław — 80 pkt.; 
w Klasie Państwowej, Terminarz me- 2) Szymura — 798 pkt.; 3) Nap'erała PE 
czów już jest ułożony, pozostaje tylko — 48 pkt.; 4) Adamczyk — 44 pkt;' w Zamościu 
do wyjaśnienia jeszcze kwestia udzia- 5) Verey — 44 pkt.; 6) Gracz — 41 poszukuje magistra farmacji w wieku do lat 45 na stanowisko kierow- 
łu w Klasie Państwowej dwunastej pkt.; 7) Kurkowska-Spychajłowa — nika apteki oraz dwóch wykwalifikowąnych pomocników „aptekarskich 
drużyny, którą będzie albo Polona, 35 pkt.; 8) Parpan —- 34 pkt.; 9) Ję- w wieku do 50 lat. Uposażenie dobre do omówienia. ' ' 


(Bytom), albo KKS (Poznań), zależnie; drzejowska — 28 pkt; 10) Mitanowa U. 8. posiada do sprzedania aparat rentgenowski” diagnostyczny 
od rezultatów niezakończonego docho- | — 35 pict, w dobrym stanie, żuk 603 


terenie b. Rzeszy. 
i Badania „rasowe* 


Pierwsze z nich jest pismem prze- 
wodnim do zarządzenia Reichsfuehre- 
ra SS z dn.'10 lutego 1944 r. Piszący 
stwierdza, że dawne przepisy, doty” 
czącę niedozwolonych  etosunków 
płciowych między cudzoziemcami, a 
osobnikami narodowości niemieckiej 
— pozostają w mocy, czyli cudzoziem 
ca należy za „zbrodnię” tę bezwzględ, 
nie ukarać doraźnie śmiercią. 

W- wypadku etwierdzenia ciąży u 
Niemki należy u przychwyconego cu- 
dzoziemca przeprowadzić badania ra- 
sowe. Na małżeństwo możną zezwo- 
Né, jeśli cudzcziemiec jest „zdolny 
stać się Niemcem”.  (Eindeutschung- 
fachtigj. O ile więc będzie fizycznie 
odpowiadał typow: qermańskiemu, 8 


jego można wykryć jakiegoś Niem- 
ca > cudzoziemca ` takiego należy 
wpisać na listę volksdeutschów, wci 


| 
| 


jeszcze lepiej, jeśli wśród przodków K 


2. daż, J, Józefowski. Mokntowska 24. 


osiągnełv sumę ponad 200 milierdów 
złotych. Wyrazem ekspaneji epółdziel- 
czej w kierunku rozszerzenia asorty- 
mentu jest założenie 25 uniwerealnych 
domów towarowych 

Í Handel spółdzielczy opiera się czę 
ściowo o własny artykuł produkcviny, 
Wartość produkcji 353 fabryk „Snos 
łem" wynos; ponad 12 miliardów zło” 
tych, 4701 drobnych zakładów wytwór- 
czych daje produkcję roczną około 22 
miltandów złotych 1224 epółdzie!cze 
i gospodarstwa rolne handlowe į rolni- 
cze prodvknią artykuły o wartośc! poe 
nad pół miliarda złotych rocznie, -' 


| PFŁOSZEMIA DRORAF 


R PNY aan 


MASZYNY do pisania — liczenia. Kupno 
-— sprzedaż, Józefowski, Mokotowska. 24 
641 


OD*URZACZE, FROTERKI ELEKTE. 
upno — sprzedaż J. Józefowski, Mako- 
towska 24. 640 
| NEREK EO AA 
LODÓWKI elektryczne. Kupno - sprze. 
642 
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Notatnik 
stolicy 


PODZIĘKOWANYE 


Prezydium Stołecznej Rady Na... 
m. st, Warszawy poczytuje sobie za mity 
obowiązek publicznie podziękować arty- 
stom: dyr. A. Zeiwerowiczowi oraz zespo- 
łowi artyst. w osobach Miry Zimińskiej, 
L, cywa r, T. Sygietyńskiego, St. 

ciego i St iegielewskiego za prze- 

ie należnych Im honorariów od Pre- 
zydium Stołecznej ady Narodowej za 
udział w części artystycznej uroczystego 
Posiedzenia Stołecznej Rady Narodowej w 
trzecią rocznicę oswobodzenia Warszawy, 
na ceie społeczne, 

Mianowicie dyr. A, Zelwerowicz ofiaro- 
wał należną mu sumę 10,000 zł na RTPD, 
zaś zespół artystyczny kwotę 50.000 zł na 
rzecz sierot po powsiańcach Warszawy, 

Uprasza się zainteresowane instytucje 0 
możliwie najrychiejsze zgloszenie się w 
Wydziale Kultury i Sztuki Z. M, m, st 
Warszawy celem podjęcia wymienionych 
sum, 


RONFERENCJA , 
DZIAŁACZEK SPÓŁDZIELCZYCH 
W dn, 8 i 0 bm, w gmachu Związku 
Rewizyjnego Spółdzielni R. P. przy ul. 
Kopernika 80 odbędzie się konferencja 
działaczek 


spółdzieiczych miasta stoł. War- | l 
_| wszystkim Nowym Światem, ze wzgleę- į 


szawy. 
Konferencję orzaniauje Wydział 

zaw Warszawskiego Zarzędu Ligi Ko- 
ë 


Celem konferencji jest saznajomienie 
äziatsczek społecznych, Po odd: 1 28- 
wodowych z zadaniami ruchu iólcze- 
go w dobie obecnej i poinformowanie o 
roll kobiety w tym ruchu. 

Początek konferencji dnia % stycznia 
godz. 10 rano. 

W SPRAWIE KKSMISJI 

Mieszkańcy zagrożonych domów w War- 
szawie, po otrzymaniu eksmisji z Inspek= 
cji Budowlanej, powinni łosić się na- 
tychmiast do odpowiednich Śtarostw, o ile 
zagrożenie domu da się usunęć we wia- 
anyrn zakresie, 

„KOMINEK LOTNICZY” 

Koło Ligi Lotniozej nr 25 przy Akade- 
mii Wychowania Fiycznego na Bielanach 
(Marymoncka 90) urządza dziś o godz. 
18.30 pierwszy uroczysty „Kominek Lot- 
niczy”, na który zaproszono z okręgu 
warszawskiego wszystkich prezesów Kół 
lńgi Lotniczej wraz z delegatami, 


SZKOLENIE KOBIET 


Dy 5 
Kadr dis Odbudowy wanan przyjmu- 
je zapisy wyłącznie kobiet do 2-letniej 

óły średniej Rzesniosł Budowlanych do 

elektromonterskiej i szklarsko-ma- 

ag ery uwa 1) ukończe 
kandydatek wymaga silę: 

mia co najmniej 18 lat ży 2) ukończe- 

=: 7 mA i powszec 

uži a, 

W czasie szkolenia słuchaczki otrzymy- | 


| I piętro. 


ZEBRANIE ABBOLWENTÓW 
SZKOŁY ZW. ŁAW, 

100 Pojawi Eu ŻY, ŁOT mę: 
r ojewódzki A - 
kè | powinni być członkami Éole Absol- 
wentów. 

Zebrania Koła Absolwentów, przy Wo- 
bt Sarze” om PB Feng 
owy zâ 1, o we, y w 
miesiącu, Najbliższe zebranie odbędzie się 
dnia 25 bm. o godz, +7, Program zebra- 
nia wypełni wieczór dyskusyjny ñ, t „Wy 
chowanie dia przyszłości”. 

Goście mile widziani, 


UPAŃSTWOWIENIĆ 
SZKOLY SZTUK PLASTYOZNYOH 
Zarządzeniem Ministra Kultuty i Bztuki 
Wyższa Szkoła Sztuk Plastycz-! 
im, C. 21 ob khem pg prze- 
ORA 408! na WOWĘ 
ote Bztuk Plastycznych, , szą "m, 


ODZNACZENIE 
ZA WSPGŁŻYCIE MAŁŻEŃSKIE 
Dhia 30 stycznia br. odbędzie się w 
arszawie Uroczystość wręczenia odzna- | 
małźcństywóm ne 


Stołscznej 


LOTERIA PZZ 

Już jutro odbędzie si jemo y 
kiej Ogólnopolskiej Loterii Wantowej au 
cele spoleczne Polski Związku ke ey 
niego. Czy żaopatrzyłeś się w los? 

ŻA 100 złotych możne wygrać piękny 
«-osobowy samochód Simca, gabinet me- 
ski, foto i radio aparaty, zegarki, 10-dnio- 
we pobyty w Bolicach Zdroju i Między- 
sdrojach oraz kilkadziesiąt tysięcy innych 
eehnych fantów ogólnej wartości pome 
2.000.000 ał. Ciągnienie Loterii odbędzie 
siè w dniach 20, 80, 81 stycznia 1948 r., 
zaś szczegółowe tabele e ch zemie- 


t dni „Polska Za- 
Bzczone Ţ/ Doe w jr Sozowelaym Polskiego 


arodowej. 


ne terenie kraju War- 


ży ul, Willowej $[10, Al. Jero- 
porn air f (dawn, 41), Mokotowska 03, 


Sas kup low dla siebie ! swoich 


prezy. Sprz 
stycznia 1948 r. ARA 
„ADAC ZAPOTEZ 
"= ŁUSZCZE 1 pow g2 

Opieki Społeczn a- 
panda ijsk Prosi o. zgłoszenie potrzeb, 
wszystkich instytucji charytatywnych na 
terenie m. st. Warszawy w zakresie za- 


650, 
opatrzenia w tłuszcze | GOA 31.1 1948 
Zgłoszenia przyjmij as, Opieki Społecz- 


` t Kuchen 
nej Bagatela 10, VI p. ob. Henryk Skwar- 
£ki. 


KURSY OŚWIATOWE YMCA 
kie YMCA organizuje 
wujek owa kranet 
em , - 
skiego, ra dęzyła polskiege, | zawodowe: 
orespónđėnc. upieckiej, 
pian aden h kikulacji przem: j i 


stenografi!. 3i stycznia 1048 r, w 


dnia h 
; Ino-Oświatowe 
biurżę Wydziału Kultuków ów od dm 


o 


| centrum 


| Narodowa Śródmieścia 
W ZAWODZIE BUDOWLANYM ¿| OTOodowa 


rekcja Kursów Szkolenia Zawodowego , 


Walczmy ze szpetotą ulicy 
„Czy doczekamy się słupów reklamowych? 


Ww YOLAD warszawskiej ulicy dużo jeszcze, jak wiemy, przedstawia 
do życzenia. Istnieje jednak, jakby to można było określić, siła 
wyższa, której pokonać za jednym zamachem niepodobna. Mamy na 
myśli rumowiska, stosy rumowisk, które nie prędko znikną 
z oczu (i z ulic, zwłaszcza z ulic mniej ruchliwych). Trudno, 
Możiaby się było już jednak pokusić o dokonanie tego, co jest 
przecież możliwe do wykonania, by choć trochę częstą 


tę warszawskiej ulicy pomniejszyć 
Chodzi więc przede wszystkim © e- 


stetyczny wygląd  szyldów, reklam ii szyld i kiosk, 
kiosków. Zapoczątkował tę akcję In- | syektoratu Szyldów i Reklam. 
«| spektorat Szy!dów : Reklam inspekcji | 


ny niedawno przy Wydziale Inspekcji 
Budowlanej. 

W ciągu osianich trzech miesięcy 
załatwi! on około 1.500 spraw tego ro- 
dzeju.  Zalnteresowano się przede 


du na zabytkowy charakter ulicy, do 
którego szczególnie trzeba dostosować 
formẹ i rodzaj reklamy. Zwrócono tak- 
że uwagę na ul, Marszałkowską, że 
względu na jej reprezentacyjny cha- 
rakter. Każda reklama uliczna, każdy 


Bilans dwóch lat pracy 
DREN Warszawa-Śródmieście 


odnośi rzeb «wych katorów tylko 4-ch jest uprawnionych! nareszcie defimtywiie 
RÓ "OBR | nakazyj ny. W 1947 roku Towarzystwo Burs 


o a k nowostwórzo- kwaterunkowe. Reszta mieszka bez-|i Stypendiów nie mogąc rosmpoczęć 
Niektórzy lokatorzy, wpro*| prac remontowych straciło w ten epo. 


Reprezentując na przestrzeni dwóch 


lat interesy 180 tys. 
stolicy, Dzielnicowa Rada 


zdała egzä- 
min z wyrobienią społecznego. 
drugiej rocznicy istnienia DRN War- 
szawa — Śródmieście poświęcone by. 
ło wczorajsze jej plenum, zwołane do 
sań „Romy”. 


jej przewodniczący, ob. Bielski. Pracę 
i wyniki wszystkich komisji DRN, o- 
mówił tow. Śokolnicki: 

Jak wynika z sprawczdań, obejmu- 
jących działalność DRN od dnia jej 
powstania, główaiy nacisk mpołóżono 
na uporządkowanie wyglądu Dzieini- 
cy i akcję społeczną, mającą za za- 


pd 


Coraz więcej pracy i.. zaległości 
ma centralny Urząd Stanu Cywilnego 


8 interesantów codziennie xała: 

twia Warszawski Urząd Stanu 
Cywilnago. Szczupłość pomieszczenia, 
niedostateczaa ilość persónelu utrad- 
niają pracę. Urząd nie jest w stanie 


wykonać wszystkich prac, wchodzą: | tych trudności jest odciążenie centrali, 


cych w jego zakres. Ogranicza się więc 
zasadniczo do wydawania aktów ślu- 
bów, zgonów i urodzin. 

Rosną natomiast zaleńłości, 


Nie ma kto, nie ma gdzie sporzą- dla dzielnicy Warszawa — Żachód, wj rzy się filia na Wati, centrala zyska: 
| gmachu ctarostwa grodzkiego przy ul. | zmośniejsze warunki. 
jest| Bema 70. Termin ten jednak minął a| już "aggro część biur Zarządu : 


dzać kopii, odtwarzać aktów sporzą- 
dzonych za granicą, trudno 


nawet załatwiać korespcndencję bieżą:| filia aie zaczęła pracować, choć Stol. 
ca 4 tysiące postanowień eądowych| Rada Narodowa uchwaliła cia urucho-|towanych gmachów przy ul. Kredyto*; 


| mn 


~- 


Siekierki mogą być spokojne 


Wody Wisly 


Mieszkańcy Siekierek i pobliskiej rząd Wodny w Warszawie poinfotmoj du Stenu Cywilnego Komisja Ogólna 
Augustówki zańiepokojl! się ostatnio | wał nas że ta zmiana nurtu nie jest|St. R. N, etwierdziła nadto, że epoie- | 
zmianą nurtu Wisły. Wezbrana rzeka| wcale groźna. 
zmyła odcinek plaży między głównym | Żarząd Wodny kosztem kilku milio-| wielu wypadkach obowiązek zawarcia | 
nurtem a wałem, który zresztą jest w|nów zł. z funduszów Ministerstwa, śl"bu cywilnego, ograniczając się do 
7 tym miejscu etósunkowo słaby. 
możemy zapewnić, stąpił już w ub. r. do budowy na tymj Państwowe uznają tylko jako doku- 
przez jodcinku tam na Wiśle; 


Na  6zczęście 
mieszkańców tej niepokojónej 
Wisłę dzielnicy, że nie grozi im nié- 
bezpieczeństwo: Wydział Wodno . Me 
ioracyjny Z, M, į Państwowy Za- 


ZAKOPANE 


ul. PIŁSUDSKIEGO. tel. 12-60 
pensjonat Í kat. 


„TUBEROZA* 


Zaprasza swoich P.T. gości 
na 


SEZON ZIMOWY 


. 


Urzad Wojewódzki Warszawski 
' Wydział Odbudowy 


w PRUSZKOWIE (ul. Kraszewskiego 21) 


przyjmie na stanowiska W Wydziale 


Warszawskiego: 
2 inżynierów architektów, 
3 techników budowlanych, 
1 technika-specjalistę w 

nego ogrzewania. 

Kandydaci na powyższe $ 

dowy Urzędu Wojewódzkiego 
a) podanie, 
b) życiorys, 
c) świadectw 

(dokumenty te mogą być złożone w 


a ukończenia studiów 1 odbytych praktyk 1 referencje 
odpisach). 


Odbudowy Urzęfu Wojswódzkiego 


zakresie wodociągów, kanalizacji | eentral- 


tanowiska winni złożyć w Wydziale Odbu- 
Warszawskiego: 


689 


anm wat ri c crew hz ca PRON 


Ogłoszenie o przetargu Kr. 3 


Dyrekcj 


targ nieogra 
oferty w zalakowanych kopert 


a Okręgowa Kolei Państwowych w Wa 'szawie ogłasza prze- 
niczony na budowę studni wierconej na st. Warszawa-=Praga. 
ach naieży składać do godz. 12 dnia 


6 lutego 1948 r. do skrzynki ofertowej w Wyde uc Drogowym pizy ul. 


W ieńskiej 2/4, gdzie w godzinach urzędowych można otrzymać infor- 


macje oraz podkładki do składaniu 


ufert, 681 


miast oblepiane wszelkiego rodzaju | załatwienie tej sprawy wyznacza się 
|plakatami,  afiszami, obwleszczeniami ciągle tylko nowe terminy (ostatni mi- 
itp. ngt! 15 bm.). Tymczasem nie zyskuje na 


mieszkańców | 


| Sródmieście wpłaciła 65 mln. zł, Po- 
Tej|życzk: na Odbudowę, S14 min. zł 
| wpłynęło a dzielnicy na Daninę Pań. 


[ce na budowę ogródka jotdanowskie* 
Sprawozdanie z dziełalności prezy-| go przy ul. Polnej zebrano w gotów- 
, 8) dobrego| gum DRN; z osiągaiąć i trudności, | ce 2,800 tys. zł, na 6ztandary dla Ko. 
jakie zanotowano w tym okresie, zdał | ściuszkowców ofiarowało  epołeczeń. 


t 
$ 


ROBOTNIK 


Cierpliwi 


Z podziwu godną cierpliwością mę- 
czy eię og kilku dni M: O. z nie- 
mowlętami ruchu wielkomiejskiego 
— przechodniami. Mimo wielu gróźb 
i erogich zapowiedzi na ekrzyżowa* 
niach ulic odbywa eię ciągle prowa- 
dzemie za rączkę publiczności, która 


oczyszczone z ponalepianych afiszów. 
Powinny być wyznaczone kary za 


zalepianie o. odremonto- 
wanych budynków. 


Warunkiem koniecznym do przepro- 
wadzenia tej akcji jest jednak ustawie- 
nie w mieście słupów reklamowych. 
To sprawa, która ma już swoją histo- 
ý rię i która bynajmniej nie przynósi zá- 

mieć zgodę In-| szczytu władzom miejskim. Rozmowy 
radni: o koncesję na wydzierżawie- 

Bardzo ściśle z tą sprawą wiąże się| nie i wybudowanie słupów reklamo- 
rozlepianie plakatów | afiszów. Nie- | wych Zarząd Miejski prowadzi już od 
jednokrotnie już podkreślaliśmy, że, dwóch lat ze Stołecznym Okręgiem 
sprawa ta wymaga szybkiego ureguło-! Zw. Inwalidów, A przecież inwalidzi 
wania. Nie można bowiem pozwolić, | sę jedyną organizacją, która, posiada- 
aby nowe elewacje gmachów, świeżo! jąc odpowiednie fundusze, mogłaby 
odremmontowane budynki, były natych-| ten kłopotliwy problem rozwiązać. Na | 
i 


nam jeszcze 


M M 


i rażącą szpeto- 


i złagodzić. gę. A tymczasem... 


niek w zielonym mundurze 
chce się wierzyć, 


wiacy. 
— ln 


ee AE OZN 


chodzi o światła į machającego rek- 


— 


Sądzimy, że powinno ukazać się ża- tym wygląd Warszawy, a traci na 
rządzenie, ustalające terinin, w którym | pewno niezbyt zasobna kasa miejska. 
budynki i ściany gmachów muszą być (Rs) 


Giona prawa domu przy ul. Tar- 
czyńskiej 1 która przez dłuższy czas 
zajmowała uwagę pism warszawskich, 
znalazła ewój epilog. 

Biuro Kontroli St. R: N., otrzymało 
od Prezydium St. R. N. polecenie zba 
dania eporu między lokatorami zamie- 
szkującymi dom a wiaścicielem — 
Towarzystwem Bure i Stypendiów. Po 
przeprowadzeniu dochodzeń etwier 
dzono, że ż ogólnej liczby ok. 40 lo- 


danie epopularyzowanie pewnych po- 
czynań władz, 
Dzięki wysiłkom DRN,  Dziełnica 


do zsmieszkania ; posiada 


nych Komitetów Blokowych, które są|PTawnie. 
najmniejszymi komórkami eamorządu| WAdZii się tu siłą, 
Stołecznego mówił obecny na zebra- drugie mieszkania, 
miu z ramienia Stoł. Rady Nar. ins: 
pektor DRN tow. Wiśniewski. 


* 


Miłą niespodzianką dla licznie zgro 
madżómej publiczności przysłuchuja. 


stwową: ) 
W zainicjowanej przez DRN tbiór- 


Od Okrsvowego Zarządu Kin i Ek- 


stwo Śródmieścia 650 tye. zł. 
Esergicznie zwalczanó wszelkie 0b. 

jawy niezdrowej spekulacji. 21 miln. 
. ili nie j han] Przypomnieli siè tu , 

a al a ra dycg2 lepszej ay. fr. Mickiewiczówna, | KIM warszawskich, które ukazały sę o- 
key (statio w Waszym poczytnym piśmie, 


i ielni-; M. Fogg, Tadeusz Olsza, E. Porada,! 
Mane ga. WANA: dobio ów NaN ktrowni Warszawskiej. | ZOStały wydafie przez tus nowe żarzą- 


mdeniom radnych byłe część artysty, ; następującej treści: 
Gzia posiedzenia. 


cy, DRN Śródmieście wysunęło sze-|i orkiestra Ele eye ist, a : ZĘ 
jeż tez do planu inwestycyjnego na (Sx); dzenia, zmierzające do naprawy ist- 
eg 7 i niejącego stanu. 
rap Zarządzenia te dótyczą w pierw- 
iszým rzędzie usprawniena obsługi 


t kina. Usuiięce tych niedomayań jest 
|inożiiwe jednak tylko przy współdza- 
jłaniu prasy warszawskiej i naszej pu- 
i bliczności. 

Pozwalamy sobie zwrócić się do Was 


stwierdzających zgony, metryki itp., le- | mieniu urzędu 800 tye.zł figurujących, 7 „ed prosti i daspolowaie do 
' 2y oietkniętel! w budżecie zwyczajnym wa rok 1948 ij szerokic ie P eiie ata ai 4% 
Komisja Ogólna St -R. N,. która |chociaż nawet jest lokal, o którego, POPATŁY z man) dów i 
ostatnio dokonala lustracji Urzęduj brak przeważnie rozbijają się wszyst: | mania papi si porzg D EROAREN 
fierdzit ed rozwiązaniem | kie najlepsze chęci, i SAPTAN, AG Ź 3 
yè e leży ka ai śr która w tym wypadku ! w poło gonso AAE TOPERA N 
bk bli wstrzymuje otwarcie Urzędu jesta.) * kolejkach Agi e kinowych ! pu; 
Dla odmiany brak me brak mebli. Zapomniano je po prostu| OC blieterom oraz orgzaum mit- 
Donoeiliśmy już, że 15 bm. miała być | zamówić w odpowiednim terminist | Cylnym w walce z welegamym hen 
l 


otwarta filia Urzędu Stanu Cywilnego | Prawdopodobnie jedask zanim otwo- s Anan aS o wszelkich nie- 


dócingnie”ia ze 
kin bezpośrednio — Oktęgowy Zá- 
rząd Kin i Eksploatacji Filmów = 
Marszałkowska 56, telefonicznie — 
8-86-22 lub za pośrednictwem książ- 
ki zażaleń, która znajdujej sę w ka- 
sie każdego kina. 


W najbliższych * 


Miejskiego przeniesie się do odretnón | 
mał 34 goy Świat 4/6. Wtedy Urząd | 

tanu Cywilnego „poszerzy się“ i. 
zwiększy swój perecnel, | 


pał 


z 


Najpierw ślub cywilny 


nie ; i 
zagrażają Omawiając rolę ; działalność Urzę- $ 


Św. za duszę połegłej w 


Mimo to Państwowy |czeństwo warszawskie lekceważy w 


Rolnictwa i Zarządu Miejskiego przy- jem kościelnego, aczkolwiek władze 


ment skt ślubu, wystawiony przez 
Urząd Stanu Cywilnego. (Mowa jest 
tu o ślubach, zawartych po i stycznia K 
1947 r. — tj, od chwili, gdy obowią- . 
zuje nowe prawo małżeńckie). iR 
Dlatego powinna być przeprowadzo: Sas 
na przez Sejm nowelizacja prawa mał- 
żeńekiego w tym eeńsie, aby dopiero 
po okazaniu dokumentu stwierdza jące- | 
go, że ślub cywilay zoatał już zawatty, 
można było uzyskać ślub kościelny. 
Te zresztą zasady 66 już dann orze- 
„strzegane w województwach: śleskim, | 
pomorskim į poznańskim, (Rem) i 


| Wydawca: RADA 
Państwowe Zakłady 


Przemysłu Włókienniczego Nr 
w Żyrardowie a 


(dawniej Zakłady Żyr: kie) poszukują): 
1) NA PRZĘDZALNIĘ ODPADKÓW: 


Tamy te odgrywają rólę pewneyo ro- 
dzaju amortyzatora wałów ochronnych 
Roboty nad ich ukończeniem zostały 
chwilowo przerwane y„ powodu przybo 
u wód na Wiśle. Przybór nie daje 
jednak według opinii fachowców, pod 
stawy do obaw. Wprost przeciwnie 
rozładowuje powódź, która, jak wy 
kazały dotychczasowe obserwacje 
raczej pewnie w cgóle nie nastąpi 


i ; (ra) 


mn 


Redaguje: Komitet 


Telefony 


Godziny przyjąć: Redaktor Nacz. g. 
Adininistracja czynna od g 8 do 


— Chodzą, jakby przyjechali z Ko-| ukończeniu lekcji 
łomyi lub innego Grajdołka. A jeżeli | wny. 


część posiąda|sób mln. zł. 
wreszcie pewna!'na ten cel przyznano: (Rs) 


N Rany PPSA ; 
WSTYSTETEK KG ZSGW batti u do 


Str. 7 


milicjanci 


vczą warszawiaków „chodzić“ 


mi milicjanta — analfabeci — słowo 


daję.. 

Gorycz słów milicjanta mimo, że 
sam był tym zmartwiony jest praw- 
dziwa: wystarczy chwilę przypatrzeć 
się ruchowi na skrzyżowaniach ru- 
chliwszych ulic, aby przekonać się 


nie tylko się tego nie wstydzi — ale ' że warszawiacy rzeczywiście odzwy* 
przeciwnie, ma często pretensje, że | czaili cię od wielkomiejskiego ruchu, 
w ogóle ktoś śmie im zwracać uwa-| sprowincjonalnieli i 


zachowują po- 
rządek przy przechodzeniu ulic tylko 


— Wie pan — mówi jedna z nia-, wtedy, gdy się ich pilnuje. Z chwilą, 
nie| gdy zabraknie niańki 
że to są warsza-| się jak niemowlęta. 


poruszają 

Jest jeszcze jeden sposób na prze- 
chcdniów, xtóry stosowany będzie po 
chodzenia: grzy= 


A jeżeli į to nie pomożeń.. (pa) 


Długi spór o dom 
nareszcie został wyjaśniony 


grupa, jako nispracująca nie posia. 
da podstaw do zajmowanis mieszka- 
nia w Warszawie- 

Komisja Kontroli St. R. N. exiero- 
wała więc wczorej pismo do Resorte 
Mieszkaniowego Zarządu Miejskiego, 
polecając przeprowadzić ` ekemicję 
„dzikich lokatorów i przekazać dom 
Tow. Burs i Stypendiów, które naresa 
cie będzie mogło rozpocząć remont 

Długotrwały ten epór został więc 
adikwidowa- 


kredytów, jakie mu 


Jeśli ma być porządek 
trzeba budować nowe kina 


Wszelkie uwagi, spostrzeżenia, tate 


cej sią z zainteresowaniem sprawo- sfloatacji Filmów otrzymaliśmy pismo |i pragnienia bywalców kinowych, skie- 


rowane pod naszym «dresem, są dia 


„W związku z śrtykułami prasowy-i nas cennym dowodem współpracy pu- 


taj ze ewej naj- Tmi, Omawiejącymi usterki niektórych | bliczności z FILMEM POLSKIM, 


W miarę możliwości będziemy ste- 


rali się usunąć niedociągnięcia, prage . 


niemy bowiem, aby jak najszersze rze- 
sze mieszkańców stolicy miały łatwy 
dostęp do kinoteatrów". 


Zamieszczamy, oczyw ście, te uwagi 
i sugestie i sądzimy, że w pewnej, 
| drobnej zresztą bardzo, mierze, mogę 
się przyczynić do złagodzenia natioku 
i jego skutków, panującego niezmien- 
inie w 6 (słowami — sześciu!) kinach 
t stolicy. 
Twierdzimy jednak nadal, że zła nie 
! usunie się tą drogą. Zło polega ta tym, 
„Że mie buduje się nowych kin, choć, 
¡naszym zdaniem, można to było już 
, zrobić. 

Warszawa ma dziś blisko 600.000 
lvdności! Film Poiski powinien to brać 
pod uwagę. 

Jeśli w uejbliższym czasie, w myśl 
jobistnic, Film Polski nie przystąpi do 


strony pers: nelu ; budowy (czy odbudowy) towych sai 


jkinowych, nadmierny tlok widzów, 
pragnących dostać się na seanse i 
wszystkie z tym związanie przykre 
|skutki (dla obu stron, tj. publ czności 
ji Filmu Polskiego) trwać będą nie- 
przerwanie. (2-ki) . 


Dn, 2 lutego o godzinie 10 rano odprawiona 
zostanie w kościele Zbawiciela w Warszawie Msza 


Powstaniu Warszawskim 


MARII ROŚCISZEWSKIEJ 


dyreżtorki H Miejskiego Gimnazjum żeńskiego 


o czym zawiadamia 


KOŁO BYŁYCH WYCHOWANEK 
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Dział Ogłoszeń 085-05, Admin Drukarni 886-37. Drukarnie 8.785-61. 
©. Administracja Wydawnictwa 8.86-04 


w m ao 


10 — 11, Sekretarz Red g. 18 —15 
15 Kasa czynńa ód g. © do 14 


a) majstra lub montera na prząśnice wózkowe, 
b) majstra lub montera na zgrzeblarki. 
2) NA WYKOŃCZALNIĘ: 
a) Chemika. 
3) NA WYDZIAŁ RUCHU: 
a) inżyniera energetyka, 
b) 2 techników mechaników, 


ć) 2 kreślarzy. 
Mieszkanie służbowe zapewnione. 


. Przetarg nieograniczony 


Urząd ky ej ke god w Warszawie ogłasza przetarg nieogra- 

niczony na wykonanie i dostawę 5. szat drewnianych z i 

4 szaf żelaznych. 7 przegródkami oraz 
Wszelkie informacje otrzymać można w Oddziale Gos j 

Św. Barbary 2, pokój nr 14, parter, w godz. od 8 do 15. podarczym ul. | 


sita miesięczne w kraju: zł 


należy podać doyłudny i czytelny adres, 
cła odcinka pudać należy: 


Ogłowzeżia draone po zł 90 za 
W tekście radakcyjnym: do 70 
| 260 mm zł 175; od 201 — 300 


wyraz, 
mrm zł 


tokość 1 szpalty. Za tekstem: 

Pn A zł i Sa - 75 %0 mira zł 180; 
z y. Nekrologi do 70 mm zł 80; 

zł 100; 08 01 = BOG Ao «l 180, Dow 


1 sapalty. Ze niedziele ; 


Oferty w zalakowanych kopertach należy skład vais 
ać w tymże pok 
ad dnia a rei 1948 roku, do godz. 10. Otwarcie ofert fir peih 
nia o godz. 11. ży 
Urząd zastrzega sobie prawo wyboru oferenta, d | Pora “Biuro Ogłoskk 
á , dowolnego podziału 
zamówienia pomiędzy kilku oferentów oraz unieważnienia maihi bez, i 


podania przyczyny i ponoszenia jakichkolwiek odszkodowań. 682 * B— 16743 I 


Konto czekowe PKO Nr. 1-980 
Bank Gesp, Spółdz, Oddz. w Warszawie Nr. 


mm zł 225; 
do 70 mm zł 


powyżej 800 mm zł 200 ża 
święta dolicza się 80 proc Za terminowy druk ogłoszeń 
Administracja nie odpowiada, 


Marszałkowska 95; Sp. Agencji Glob", 
ul Złota 4. Biuro Ogłoszeń Teofil Pietraszek, Warszawa, Wipólna 560. tel. Ek 3a: 


Druk Sp. Wyd. „Wiedza” — 
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PO 


erata 10, zagrańicg 230. Prentimeratę ależ ` 
do 10 zeńdego miesiąca na konto di, 1-080, Przy zgłoszeniu prenumeraty i 
rz 
| nazwisko, imię. i 
zzaiamie adresu podać trzeba boprzedni adres, 


OENY OGŁOSZEŃ: 


opłacaniu prenumersty na odwro- 
pocztę oraz numer szlaku, Przy 


Posaukiwanie pracy po zł 15 za wyta. | 
100; od 71 — 120 mm zł 140: od 131 — 
powyżej 800 ram zł 800 za 1 mni sze- 
60; od 71 — 120 mm zł 80; od 135 — 
owyżej 300 mm zł 180 za | mm szerokość 
71 — 120 ram zł 76; od 121 — 266 mm 
1 mm szerókośr 


A 
ul. Miodz Jugosłowinńskie; tt wszystkie 


Da: 
oanańska „ Targowa 67 


rasowej 


„Robotnik” ar I 


1 


RUBU 


INIK 


Dnia 28 stycznia 1905 roku 
wybuch? strajk szkolnw 


A ja się 


Nie wszystkim pewnie wiadomo, 


nie b ję 


Opozycja powinna być jednak 


Pod wpływem klęsk militarnych, blicystą, autorem pięknych wspom- pującej się w ZMS. Aktywność or-,akcji w. ręce nowo utworzonego 
ponoszonych przez wojska carskiej nień o „Czerwonej Warszawie przed. ganizacji wzrosła, rozpoczęto wy- ciała, w którym zresztą ZMS-owcy 
Rosji w wojnie z Japonią .w 1904 ćwierć wiekiem”, książki o Powsta- dawanie odezw i zwiększono dzia-| byli licznie reprezentowani. Człon 


że felietonista jest najbardziej eks- spokojna, rzeczowa i argumenia- 
ponowanym człowiekiem na świe- cyjnie uzasadniona. 


cie. W staraniach, żeby „Groch o 


i 1905 roku, stało się możliwe 


zwiększenie napięcia rewolucyjne- mniejszych prac, na czele. 


niu Styczniowymm i wielu innych po- łalność agitacyjno propagandową. 


go w masach robotniczych i chłop-| Z wybitniejszych organizatorów i. Proklamowanie strajku 


skich wszystkich ludów, zamieszku- 
jących ówczesne Cesarstwo Rosyj- 
skie, Na czele ruchu rewolitcyjne- 


go, o©ogarniającegó coraz szersze 
kręgi społeczeństwa, stały partie 
socjalistyczne. 


"Ruch rewolucyjny, rozpoczęty w 
Rosji, przeniósł się także na ziemie 


polskie, na ,tak zwane Królestwo 
Polskie, wchodzące wówczas , w. 
skład Cesarstwa Rosyjskiego. Tu 


także partie socjalistyczne, nieza- 
leżnie od dzielących je różnie ideo- 
logicznych, postanowiły wystąpić 
czynnie przeciw  znienawidzonemu 
caratowi i przede wszystkim pósta- 
nowiły poprzeć strajk powszechny, 


działaczy wyróżniali się: Zygmunt! 
Potadowii C Zye e Kiakaonider) | 9 ORDRE „raku, nowezach 


$ 3 ' i nego przez partie socjalistyczne za- 
eg Grosterm, Bronisław reagowała natychmiast młodzież 

wik! adówóć todzkii 46" | a, dala Sde: a danb N 
» grur ; - | mego a wieczorem yło się 
Pa sympatyzującą z różny zebranie delegatów wszystkich 
m: kp dok Abak szkół warszawskich na ulicy Nowo- 

m. ede wszystkim 

jednak grupował on młodzież, . sym: | pati orane arar ppn 
patyzującą z Polską Partią Socja:!nie proklamować strajk szkolny i 
listyczną, reprezentującą najbar- wciągnąć do niego całą młodzież 
EW Ga” i Paa; tej bou DY ktm sł roty 

4 t 7 € unek w czes-!a następnie na powielaczu to 
nym ruchu socjalistycznym. Więk-! proklamującą strajk szkolny oder: 
SZOŚĆ „organizatorów Związku i je- we, którą rozdano delegatom szkół 
go działaczy z samym „Grabcern '-| celem kolportowania: w swoich za- 


i gimnazjalne, 


kowie ZMS brali żywy udział we 
wszystkich pracach Koła Delega- 
tów i w swoich Komitetach Straj- 
kowych, opracowywali uchwały 

organizowali wybory 
delegatów itp. | 


Strajk nie ograniczył się tylko 
do Warszawy; w kilka dmi potem 
emisariusze rozwieżli odezwy do 
prawie wszystkich miast prowim- 
cjonalnych. W pierwszym tygodniu 
lutego młodzież szkolna opuszcza 
rosyjskie gimnazja w  Częstocho- 
wie, w Kaliszu, w Łodzi i in. Mło- 

Stosunek rodziców do strajku 
szkolnego był różny. Przeważnie 
jednak wahano się, jak postępo- 
wać dalej. Przełom w poglądach 
tych rodziców, nastąpił 19 lutego 


ogłószony 3 PIEZ Tonya panne czynnych tzłónków PPS. 
socjalistyczne, proklamując strajk. Wybuch F A à 
powszechny także na terenie Kró: _ $j ża RY j klęski 
lestwa Polskiego. i masiary y yy aey Br: żenie, 
Początek strajku wyznaczono ha” na młodzieży: stkfjł : średnich, gru- 
29 stycznia 1905 roku, z 
Akcja ta, obejrcująca ` przede 
wszystkim partie polityczne, musis- 
ła mieć pewien wpływ także na 
młodzież szkół średnich i wyższych, 
żywo biorącą udział już od dawna 
w ówczesnym życiu społeczno poli- 


tycznym i intere: wą się wszystej 
kimi jego przejawami. j 
Na terenie szkół średnich Król 
lestwa działała już od kilku lat or- 
ganizacia młodzieży  socjalistycz-: 
nej skupiająca całą młodzież lewi- 
cową. Powstała ona w roku 1902 i 
nosiła nazwę „Związek Młodzieży 
Socjalistycznej“ (ZMS). Pierwszymi 
założycielami tej organizacji byli 
socjalistyczni działacze akademiccy, 
z Józefem Dąbrowskim „Grab- 
cem' — znanym historykiem i pu 


robotnicza —- 


Związek Młodzieży 
Socjalistycznej 


urowadzą rusyfikację. 


m 


j 
i 
150.000 pasażerów | 
Pomoca w r. ub.| 

olejka na ab) 
Kasprowy Wierch 


28.1.1905. 


Odezwa ta wskazuje wyraźnie, jak 
usiece młodzież lewicowa  ówczes- 
h szkół średnich poczuwała się 
io solidarności z klasą robotniczą w 
walee o wyzwolenie: Z odezwy bi- 
ie cały bezmiar nienawiści, jaką 
młodzież szkolna czuia do ówczes- 
iego „systemu. szkolnego, do szpice 


*Wsko policyjnych metod, do ofi- 
jelnego munduru nauczyciela, 
'vinbolizującego carską Rosję. 


'"iłodzież szkolna domagała się re- 
army szkoinietwa w kierunku jej 
'aowocześnienia l zniesienia ogra- 
aiczeń dla młodzieży różnych 
warstw społecznych i narodowości 
à przede wszystkim  żądała spol- 
szczenia całego ówczesnego Szkol 
nictwa, w którym wszystkie przed- 
mioty, z wyjątkiem polskiego i re- 
tigii, wykładane były w języku ro- 
myjskimy, 

Następnego dnia po zebraniu de 
jegatów szkół, kolportowano wszę- 
dzie tę odeżwę 1 wezwano młodzież 
do opuszczemia natychmiast budyn- 
Kolej Linowa na Kasprowy Wierch ków szkolnych. Przedstawiciele in- 
notuje od 3 lat wzrastającą bezu- nych ugrupowań młodzieży, pod 
stannie frekwencję pasażerów. W | wpływem inicjatywy ZMS u i ogól- 
okresach dużego ruchu turystycz-|nej atmosfery pełnej rewolucyjne 
nego na dolnej stacji kolei w Kuź- go ducha, postanowili przyłączyć 
nicach gromadziło się w niektórych się także do straiku szkołnego. 
dniach do 4.000 osób, z których . Pierwsi opuścili 


(Fot. Film Polski) Reatriej, następnie szkoły Prywat-|ży, oddał z tą chwilą ki rownictwo ! 


Dąbrowskim na czele, należała do 


caratu widniał podpis „Warszawska Mło- 
także dzież Postępowa Szkół Średnich". 


z ogramiczeniami klasowumi i wyznaniowymi! 
policujnym! Niech żyje powszechne nauczanie!” 


WARSZAWSKA MŁODZIEŻ POSTĘPOWA we wszystkich gimnazjach i 


swój budynek. 


1905 r. na wiecu rodzicielskim 2 ku- 
ratorem carskim Szwarcem. Pod 
wpływem gorących, głęboko patrio- 
tycznych ` przemówień .. Ludwika 
Krzywickiego, Zygmunta Herynga, 
Ignacego Chrzanowskiego i An- 


kładach. Ze względów konspiracyj- 
nych i taktycznych, na odeźwie 


Odezwa ta brzmiała jak następuje: 


„Koledzy! Stoimy w obliczu chili przejściowej. Oto twierdza drzeja Nierniojewskiego większość 
samowładztwu, w której murach dusiło się społeczeństwo, chwieje rodziców 
się pod naporem, ludu. Pierwsze hasło wzniósł, pier oszy ruszył do słuszności akcji młodzieży i uchwa- 
szturmu proletariat i poluła się strugami Krew robotnicza na uli tita rezolucję z żądaniem przywró 
cach Petersburga. — Tak — to rewolucja! Ten okreyk unosi się cenia szkoły polskiej. . 
w powietrzu, porywa w bój coraz to nowe zastępy. Ruch rewolucyj- postępowych 
ny preerzuca się z miasta do miasta... Objął i Warszawę. Robotnicy polskiego bylo od początku sympa- 
tu od wczoraj strajkują — padły już trupy. Młody tytan — klasa tyzujące z cała akcią. Zwłaszcza 

groźnie potrząsa kajdanami... 

zerwane okowy, Nawet sfery inteligencji, zwabione blaskiem iskry tata ten ruch z sympatią i rado- 
wolności, która: rózświetliła ponury widnokrąg: kraju turmy 
hajki, obiecując: wieksze rozszerzyć ognisko, wypowiedziały, co: je z całością ruchu rewolucyjnego. 
boli. I my, młodzież szkcina, powimniśmy wpomnieć się o swe pra- 
wa. Czy tak powinni kształcić się 
pchnąć tory“? Szkołu mało, a nawet nic nam mie daje z prawdzi- wyższe i Średnie uczelnie. Po kilku 
wej wiedzy, i nie może być inaczej, gdyż szkoła. przeznaczona jest jednak dniach. Kuratorium posta-; 
do urabianie z młodzieży przyszłych urzędników , 
słusznych na każde skinienie władzy. Nasi pedagogowie, gorliwie od gimnażjów czysto rosyjskich —| — 
d Grasują w szkołach niczym żandarmi. Ten rządowych. Jedmak 
policyjny system paczy i depra'vuje nasze wmysty i dusze. Tylko się odezwy wydawane przez poste- 
zasadnicza zmiana systemu szkolnego może nas wyprowedzić z tej powców Rosiam 
dusznej atmosfery, tamującej swobodny rozwój dua. Głos pro- patii dla żądań i ruchu młodzieży 
testu wre w naszych piersiach, 
ło, odważnie koledzy! Świadomi swych szkolnych potrzeb wystąmmy 
solidarnie pod nastęrującymi hasłami: „Precz z rusufikacją! Precz których 


została przekonana © 


Stanowisko 


sfer społeczeństwa 


Chwila — i spadną föiska Partia Socjalistyczna powi- 


i na- ścią i starała się o powiązanie s 


Po strajku 28 stycznia rosyjskie 


ci, co. mają życie „na nowe władze szkolne zamimięłv wszystkie 


. automatów, po- nowiło otworzyć szkoły. Roznoczęto 
i tam ukazały! 
z wyrazami waż 


dajmy mu swobodne ujście! Smia- ne'skiej. 

Potem otwarto i gimnazja, do 

uczęszczali przeważnie 

systemem uczniowie Polacy. Koło Dełegatów 
iw przewidywaniu tego. kroku wj 
| chwaliło rezolucie, którą odczytano 

po- i 

kothe | 


Precz 


4 
z 


SZKÓŁ SEREDNICH „wtórnie opuszczono mury S | 
: ka rnialnie To już nie był tylko! 
nej Dmochowskiego i Handlowej re mte strój czy KPa 
Rontalera. cja, to była świadoma akcja boj-| 

Prawie we wszystkich warszaw: kotu szkoły rosyjskiej z głęboko 
skich szkołach młodzież solidaryzo przemyślanym płanem niepowraca- 
wała się z rughem i w podniosłym nia do niej nigdy. Gdy władze 
nastroju opuszczała gmachy szkol- szkolne różnymi. sposobami, namo 
ne. Przywódcy akcji w poszczegól: wą-i przekimstwem. łamaniem cha- | 


¡nych szkołach zakomunikowali dy» raktęrów., gtąząły się- skłonić mło 


rektorom powody i cele strajku. Koło 
i Delegatów . uchwaliło wybraniej 
Powołanie kierownictwa akcji egzekutywy, która miałaby -po-| 
7488 wstrzymać? słowem. a nawet Czy-; 
Wystąpienie to ogarnęło szerokie nem ewentualnych łamistratków,; 
rzesze młodzieży Wyłoniło się za |zrywajacych solidarność całej mło-| 
gadnienie planowego kierownictwa’ dzieży. polskiej. rj 
całego ruchu strajkowego. Chodziło| Starsze społeczeństwo, a: zwiasz:| 
o stworzenie ciała, które by Się czą lego część postępowa,. postano: | 
cieszyło zaufaniem całej młodzieży wiła dla nieprzerywania nauki 
i mogło dalej kierować i prowadzić młodzieży zorganizować tajne kur 
tak pomyślnie zapoczątkowaną ak- | sy i komplety nauczania, Wiet 
cję. W tym celu tego samego dniajzrobiono w tym kierunku. Dnia 14 
po południu odbyło się u pp. LE-|października 1905 r, akcia straśku 
wenstamów na Siennej zebranie | szkolnego osiaeneła częściowy suk- 
ZMS i przedstawicieli wszystkich ces przez wydanie reskryptu car- 
szkół, nawet tych, w których ZMS skiego, zezwalająceso na otwiera-: 
nie był reprezentowany. Postano- nie prywatnych szkół bez pełnych 
wiono, utworzyć w każdej szkole praw z polskim językiem naucza f 
Miejstowy Komitet Strajkowy, a nia. Był to tylko częściowy sukces, 
każda szkoła miała wysunąć po jednakże został wykorzystany. 
dwóch reprezentantów do Koła De-;, ,Ruch bóikotowy rozciągnął się 
legatów, będącego odtąd naczelną także ma teren szkół wyższych. 
władzą całej akcji strajkowej. Młodzież akademicka , solidaryzo:| 
ZMS, rozumiejąc potrzebę solidar- wała się w pemi z walką młodzie:, 


dzież do przerwania oporu. 


tylko część można było przewieźć "zkolnv uczniowie Rzadowei Szkoły | nego występowania kija młodzie- ży szi:6ł średnich. Bic 
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W UKRYCIU 


Przekład z czeskiego M, ERHARDT 


Potem nadszedł wieczór i deszcz przestał padać. 
Lekkonogie rojowisko garnęło się do barwnych 


Zanim zdążyłem zapytać, co się stało, zniknął. 
Rozejrzałem się, ale nie działo się nic nadzwyczajne- 
go. Nocny, trochę natrętny, a jednocześnie leniwy 
ruch nie wydawał się być zagrożony. Tylko wielu 
przechodniów idąc, czytało gazety, Jeszcze 
tam, że los wybrał sobie nieogolonego młodzieńca 
z papierosem, przyklejonym w 
by mi odkryć prawdę. Młodzieniec szedł, jak lunatyk, 
czy ślepiec, Bóg wie jak się stało, że nie potknał się, 
lub nie wpadł na innych przechodniów. Wilepiał 


MGR. K. DUNIN - WASÓWICZ 


amię- 


lewym kąciku ust że- 


ścianę" nie był grochem o Ścianę, 
narażam się najrozmaitszym insty” 
tucjóm, urzędom i Wpływowym 
Ludziom. 

Wchodzę sobie czasami pro- 
miennie do redakcji, a tu spojrzy 
się na mnie ten i ów. pokiwa głową 
i powie: — No, Strączek, tym ra- 
zem to się już doigrasz. Skończą 
cię na pewno... 

Okazuje się, że nieostrożnie za- 
czepiłem Zjednoczenie Spraw Zby- 
tecznych, albo coś w tym rodzaju... 

Przez kilka dni sytuacja jest 
mocno naprężona, niektórzy mi nie 
podają ręki, że to niby z takim na 
indeksie... 

No, a później się okazuje, że 
mnie nikt nie kończy. Urzędy, In- 
stytucje i Wpływowi Ludzie po- 
czątkowo są lekko urażeni, ale 
wreszcie wybaczają, poprawiają się 


i znowu obłok harmonii otacza 
moje stosunki ze Światem. 
Czasami znowu narażam się 


czytelnikom i w ejekcie otrzymuję 
arcygroźne listy arcystraszłiwy* 


y 
a 


mi pogróżkami i arcywymyślnymi > 


epitetami. 

Bo niektórzy czyte!nicy nie mo- 
gą w żaden sposób zrozumieć, że 
trudno jest zadowolić wszystkich 
na świecie. „Robotnika“ czytają 
przecież i chłopi i urzędnicy i ro- 
botnicy i dyrektorzy... 

Cokolwiek bym nie napisał, ja- 
kiekolwiek bym zajął stanowisko— 
pewien procent niezadowolonych 
zawsze zostanie. 

To dobrze. Opozycja jest ko- 
nieczna i potrzebna. 


Humor 


zagranicz | 
] - 


„ 
> 


Stęskniony więzień 
(„Liberty”) 


o em 


esr 4 simman 


Kom, Pow. PPS — Biłgoraj. 


szawie. 


J. Ojrzyński — Warszawa: W spra. 


wie „Hollywood —- nie zamieścimy, 

„SG. — Radość. Kolej 
wa na linii otwockiej 
biletów miesięcznych PKP (pocią- 
gów elektrycznych) po prostu dlate 


go, że koiejka podlega innej dyrek- 


cji — WKD. 


puszczał, że jestem pijany, albo wariat i ubawiło go 
to. Mocno uścisnał moją 
— Dobranoc, *mon petit „bonhomme — roze- 
śmiał się bezczelnie i odszedł. Ja również. 
Usiłowałem myśleć. Z Ostrawy do Pragi jest 
prawdopodobnie... ile kilometrów? Ktoby mógł b 
tym najsławniejszym królem angielskim w szesna- 
stym wieku? Koniec Czechosłowacji? To znaczy, że... 
Wskoczyć do Sekwany? Ach, jeszcze nie! Już nigdy 


dłoń. 


yć 


i SALA. YMCA (ul. Konopnickie 


ao E E 


TA A [onom PCK w Otwocku. 
A * 


wąskctoro- 
nie honoruje 


świateł i kaskad śmiechu, okrzyków i śpiewu, do | 
muzyki tanecznej, buchającej z kawiarń, winiarni 
i barów. Odwieczny prąd świąlecznej, szczerej we- 
sołości i nieukrywanej zmysłowości wydawał się ui- 
czym niezagrożony.  Pochłaniał wszystko, eo żyto 
i co nie żyło. Tylko ja stałem poza tym — ja, zmok- 
nięty policjant na skrzyżowaniu i inwalida, żebrząsy 
od latarnia podejrzanego hoteliku. Dałem mu kil- 
<a franków. Nie wydawał się zdziwiony, ani prze- 
jęlty. Miałem szaloną ochotę dać nurka w ten spie- 
niony nurt świateł, tonów, zwierzęcych woni i Ję- 
czącej zmysłowości. X si 
‘hodźcie ze mną na:szklaneczkę wina — po- 
wiedziałem z przesadną uprzejmością do inwalidy. 
-Nie odpowiedział, był widocznie głuchy. Dobrze! 
przynajmniej nie będzie mnie jutro bolala głowa. 
Nawet pić nie umiem!" Stało się to właśnie w tej 
chwili, kiedy odchodziłem od inwalidy. i 
Gdzieś przede mną krzyknął niewidoczny „ka- 
melot” raz po razie: „Dodatek nadzwyczajny”! Z = 
dejrzar «jo hotelu wyszła grupa wzburzonych ludzi. 
Ich kłótnia, albo też głośna dyskusja, spływała 
w niezrozumiałe warczenie, ż którego pochwyciłem 
tylko wibrujące wymyślanie pod adresem lea 
nych cudzoziemców”. Wymyślał głos kobiecy. araz 
adł na mnie potężny robotnik. Śmierdział 


otem t rol ik, i 
wen. przedziwną delikatnością uścisnął mi ra- 


miona, przepraszając i dodał poufale: To śmierdzi 


powszec hną mobilizacją! 


wzrok w rozłożoną gazetę, którą trzymał w zziębnię- 
tych rękach, daleko przed sobą. Obszedłem go kilka- 
Krotnie, zaglądając na próżno do jego gazety, ale nie 
udało mi się nic przeczytać. 

I znowu gdzieś niedaleko wykrzyknął gazeciarz: 
„Dodatek nadzwyczajny”! — Do diabła, gdzie on 
jest? Gdzie ci wszyscy ludzie kupują gazety? Gdzie 
tu jest kiosk? 

— Przepraszam pana — zagadnąłem młodzień- 
ca — mógłby mi pan powiedzieć, co się stało? 

Spojrzał na mnie badawczo, uśmiechnął się, 
splunął z wprawą, nie wyjmując papierosa z ist 
i rozgadał się: i a 

— Nie wiem, co się miało stać? Rozwiązuję krzy- 
żówkę, hę? Idąc do domu zawsze się tym zabawiam, 
ale rozwiązuję dopiero w łóżku hę? Zaraz, zaraz nie 
wie pan przypadkiem, jak się nazywał najsławniej- 
szy angielski król w szesnastym wieku? Jest to... 
jedna... dwie... trzy... pięć liter, nie chwileczkę.. Aha, 
pan myśli, że się coś stało? Zaraz spojrzymy na 
pierwszą stronę, hę? Aha, tu to jestl... 

Czytałem: KONIEC CZECHOSŁOWACJI. 


W podtytule przeczytałem jeszcze kilka słów 
o podróży czechosłowackiego prezydenta do Berli- 
na i o niemieckich pułkach w Morawskiej Ostrawie. 
— Dziękuję! — wybuchnąłem gwałtownie, — 
Dobranoc — i podałem młodzieńcowi rękę. Przy- 


nie zobaczę pani Olgi i już nawet o niej nie wspom- 
nę. Naturalnie, muszę wrócić. Teraz może Niemcy 
są już w Pradze. Gdzic będę nocować? W szkołach 
i kościołach oczywiś ie! Może oszczędzą cmentarze. 
Zresztą, coby robili na cmentarzach? Koniec Cze- 
chosłowacji! Mój celownik... Aniczka chciała... Nie, 
tylko żadnych gu stw. Samobójstwo jest tchórzo- 
stwem, proszę bardzo, tak mówił mój ojciec i profe- 
sor Marek, a po mnie to powtórzyła kiedyś Marta, 
Johance to mówiła. 

Boże, Boże, zmiłuj się! Anieczka chciała, żebym 
mieszkał w hotelu Glacière. — Taksi, taksi! — Mam 
szczęście. Stanęło, — Rue de la Glacière! — Zacho- 
wajcie spokój przyjaciele, to najważniejsze! Spokój! 
Nie tracić głowy, pamiętajcie! Kolego, nie tracić 
głowy! Ileż też ludzi w tej chwili zwariowało? Przy- 
puśćmy, że pięć tysięcy. ((meniarze chyba uszanują. 
Już jesteśmy? To niemożliwe! — Szofer wziął ban- 
knot, nie spuszczając ze mnie oczu: 

— Jakże to panu zmienię, przecież nie kradnę! 

— Nie trzeba reszty! 

— Mórci, Monsieur, merci beacon, ' cher Mon- 
sieur! Amerykanin? Pozwoli pan... ma pan... chu- 
-steczkę? Nie? To przynajmniej rękawem niech się 

„pł wytrze! Wygląda pan strasznie! Umarł panu 
to 
— Cała rodzina. 
— Zut alors! Wypadek? 


(d. c. n.) 


A to się nie zawsze widzi w li- 
stach moich Wielce Szanownych 
Tępicieli. 
| Jeżeli dwóch ludzi ma jakiś 
temat różne zdania, to pewien je* 
stem, że w każdym wypadku może 
na sprawę przedyskutować spokoj- 
nie. W rezuliacie może nastąpić 
przekonanie jednej lub drugiej 
strony, ale wymysły zawsze utrud- 
niają możliwe porozumienie. 
| A pogróżki?... 
* . Właściwie to się ich nie bardze 
boję. 


STRĄCZEK ` 


È man a, 


mingii 


} 
i 


TEATR POLSKI (Karasia 2): ; 

Środa —- godz. 18 „Cyd”. 

Czwartek — godz. 18. „Pań inspektor 
przyszedł”, A 

Piątek — godz. 18 Cy”. - 

Sobota — godz. 13 (szkolne) „„Hamlet*: 
godz. 18 „Pan inspektor przyszedł”, 

Niedziela — godz. 14. Penelopa”; gods, 
18, „Cya. 

Poniedziałek—godz. 14 „Wilki i owce”*g 
godz. 18 „Pan. inspektor przyszedł”, 
TEATR ROZMAITOŚCI Marszalkowski 
8): godz. 19 „„żabusia” 

TEATR POWSZECHNY (ul. Zamojskie- 
go): godz. 19 ,„Świerszcz za kominem”. 

fiath NOGE (u butowswa  +9)2 
codziennie o godz. 18.30 ,,Rewizor” (w 
niedzielę o godz, 15 i 18,80). W poniedzia= 
łek 2 lutego o godz. 12 i 15 „Karnawał w 
Teatrze Nowym’, © godz. 18,30 „„Rewizor””, 

TEATRE MAŁY (Marszatkuwska 81)3 
godz. 19 „żołnierz I bohater”. i 


„ska 69). godz żona”. 
1 TEATR „COMOBDIA tu: Szwedzka 0 
godz. 19 „„Madame Butterfly”, 
| TEATE „PŁACOWKA” (u! Królewską 
118) . godz, 18,15 . Burza” , 
TEATR DZIECI WARSZAWY (ul. Ka» 
rowa): godz. 12 „Doktór Dolittle i jego 
zwierzęta”. 
Dziś 


6): 

o godz. 19 Recital! śpiewaczy I. Lewiń- 
skiej. Jutro o godz. 19 „Duby smalone'* 
z M. Zimińską, L, Sempolińskim i St. Bo- 
jeckim, 

| TEATR „WRÓBELEK WARSZAWSKI” 
(Zygmuntowska 8): g. 17 i 19 „Jak się 
tworzy rząd”, > 
TEATR „GULIWER” (Erólewska 13): 
„Guliwer w krainie Liliputów’” — w dni 
powszednie o godz. 18 przedstawienie 
zamknięte dla szkół. 


DZIŚ I JUTRO W „ROMIE” 
PKŻEDSTAWIENIE „JASELER” 
ZWOA dram -baletowy dziecięcy  Stoł. 
Zw. Iuwalidów — wystawi tylko w środę 
i czwartek (28 i 29 bm.) o godz. 17,30 w 

sali „Romy „JASEŁRA”. 
Bilety od 50 zł. do 200 zł w kasie „Rọ 
my', już od 25 bm, od godz, 10—17. 


E. UMISSKA W FILHARMONII 
W piątek, 80 bm., odbędzie się: w Pii- 


ną skrzypaczka Eugenia Umińsk.” 

W. programie Faepdel,  —. 
grosso”, Brahmsa — '„Kóficert skrzypcó- 
wy" oraz..,V Symfonia z Nowego wia- 
tą' — Dworzaka, 


PODWIECZOREK PCK 


| Koło Działaczek Społecznych przy Peł- 
| nomocnixu Zarządu Głównego PCK -na 
oe Warszawski urządza podwieczorek 
artystyczny dn. 29 bm. o godz, 18 w s8- 
flach rastaurecji Europejskiej (Plac Zwy- 
cięstwa), sd 


„Concerte 


Dochód przeznaczony na Sanatorium dia 


KONCERT MONSTRE NA INWALIDÓW 
Najsłynniejsi 


artyści 
dzają w 


Warszawy urzą 
„„Romie'” w poniedziałek 2 lu- 
tego 6 godz. 19 wielki koncert-monstre'', 
którego całkowity dochód przeznaczają 
na Inwalidów Wojennych R. P. 
25 najwybitniejszych nazwisk artystów 
juświetni ten wyjątkowy wieczór prawdzi- 
wego piękna. Udział wszystkich artystów 
izagwarantowany. Szczegóły w afiszach, 


Pismo| Bilety w „Impecie'* 10 — 17. 
przekazaliśmy KC OM TUR w War- 


PIĘKNY DAR ARTYSTÓW 
, M. Zimińska, L. Sempoliński i S. Sojec- 
ki oddają całkowity dochód z piątkowego 
(20 bm.) przedstawienia „Duby smalone” 
na rzecz Inwalidów Wojennych R. P. 


„ATLANTIC (Chmielna 33) „Znak 
Zorry", 

PALLADIUM” (Złota 7/9) Symfonia 
pastora ną" 


a 
„POLONIA (Marszałkowska 56): „Przy 
sięga". 


„STYLOWY (Marszałkowska 112): 
„Pepita Jimenez" 
„Przysię 


„SYRENA”'.(Inżynierska 2): 
ga”. Pocz, 15, 17, 19. 21 
„TĘCZA (Suzina 4): „Spotkanie'”. Po- 
czątek seansów o godz, 13. 
„AKTUALNOŚCI (w kinie Stylowy): 
tylko jeden seare o g 11. Nowy program 
aktualności Nr 191. : 
Wstęp 35 zł ina wszystkie miejsca), 


CZWARTEK, 29 STYCZNIA 
Warszawa I 


6.00 Sygnał czasu; 615 Wiadom.; 6% 
Muzyka; 7.00_Dziennik por.: 720 lekcja 
rosyjskiego; 735 Muzyką; 8.35 Koncert; 
1040 Aud. Mn. Oświaty; 12.038 Wiadom. 
połudn.; 12.20 Z mikrofonem po kraju”; 
12.80 Muzyka ludowa; 13,15 Aud. literat- 
ka; 16,00 Dzieun'k popołudn : 1635 „śpie 
wajmy piosenki” — aud. dla dzieci; 16.55 
Pierwsza Szkoła Wyższa na Śląsku” 
pog.: 17.00 M za dja wszystkich: 18.00 
RUL; 18 45 eczór literacki: 19.00 Z za- 
gadnień Świata pracy; 1910 Aud dla woj- 
ska; 19,40 Melodie świata, 20:00 Dziennik 
więcz.; 21,00 Aud. poświęcona twórczości 
Al. Puszkina; 21.45 Recita} skrzypcowy; 
22.10 Muzyka taneczna; 2300 Ost. wiad.; 
23,20 Muzyka poważna z płyt; 24,00 Hymn. 


Warszawa II i 
16.00 Dziennik popołudniowy; 16.12 . Tu 
mówi śląsk''; 16.35 Muzyka: 16.45 Nawet 
kropla drąży skałę''; 1655 Jan Brahms — 
koncert fortep.; 17,45 Kwadrans utworów 
wiolonczelowych: 18.00 Piotr Uzy.ikow:ki 
„Dama Pikowa'* w wyk. zesp. Wielkiego 
Teatru w Moskwie; 20.00 Dziennik wiecz.; 
21,15 Muzyka lekką: 22.00 RUL. 


„CZERWONY KAPTUREK 
I DUŻY ZŁY WILK” 


Dziś o godz. 16.35 d'a nałmłodszych ra- 


diosłuchaczy nadana zostanie baika pt. 
„Czerwony Kapturek i duży zły wik", 


Í MUZYKA STOWIASSKA 


Dziś. o godz. 17.20 radiosłuchacze usły- 
szą koncert muzyk’ słowiańskiej w wyk. 
orkiestry P. R. pod dyr. Arnolda Rezlera. 


